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KURIER WILEŃSKI
Orientacja polska

Zostałem zaszczycony poh miką proi'. 
J>t. Strońskięgo w „Potkmji" w awią.tfcu 
z  moim artykułem p. t. „Poco ten urz.ę 
Aawj dystans". Teza polemiki jest taka: 
entuzjazm %v Poltece przy powitaniu wra 
cajijccgo z F/tmcjj W odza Naczelnego 
był spowodowany nawróceniem do poli 
tyk: filofrancutskiej (zaznaczam skrup u 
latnie, że prof Stroński słowa „filo fran 
cuska" nie uiżył, ale laki wiaśnite był

i * *,
sens jego artykułu). Prot. Stroński po
m ija dyskretnie kwestję autorytetu i za- 
uifania, jakie narocr żyw i do gen. Rydza 
Śmigłego. Ciekaw jestem, czy gdyby 
tan pojechał do Francji jakiś inny mąż 
stanu i uzyskał te saone wyniki, czy en
tuzjazm byłby ten sam? Czy masy zer 
wałyby wszystkie ikordeny i wiwatowa 
ly  z takim entuzjazmem.

Myślę, że właśnie nie. Byłyby może 
„osoby oficjah.e", byłyby drobne grup 
fci gapiów —  i wszystko. Prasa staroen 
decka i lewicowa napisałaby sakramen 
talne. nareszciei —  i wszystko.

Teraz  było co innego. Było coś wię 

o ej niż turlana wizyta do  Paryża W izyta  

paryska siała się okazją do wyrażenia  

tego zaufania, które naród czuje do W o  

<łza Naicze^nego

A le  to ćo  puszę, jest w yw aż  atutem ot 
w a rt jc h  d r z w i —  każdy to w Polsce wie  

. czuje. Myślę, że i p ro i . .Stroński czuje 

to samo. Dopow iadam  więc tylko te my 

śli, których on nie dópowiedizał.

*  *  + -V,

Ale artykuł prof. Strońskiego wynna 

ga polemiki w punkcie, który dla auto 

ra w yda je  -się jasnym. Czytamy w  arty 

kule takie zdania:
W ysta rczy  p«*spy>mnieć sobie, jak  SP° 

h *zoń s iw 0  na - te p rzy ję ło  t. zw zb liżen ie 

polsko— nuaHtadkie, wszczęte ro zm ow ą  H it 

iier— W ysock i z 2 maja 100,3 r. posunięte da 

le j w rozrnow ie B it W  —  Lipski z 15 listo

pada KOSO r., a uslalom- w  um ow ie z 20 slyez 

n ia Wtfi-t r., p ieczętowane.j późn ie j p.irokrotn. 

odw iedzinam i np. m in istrów  Goebbelsa i Go 

cringa, w  Pof.tsct- a p. m inistra płk. Berka w 

Berlinie.

W ob ec  t. zw. p rzy jaźn i polsko— miouuec 

k iej społeczeństwo polskie n igdy m-c ókaza 

to takiego ż.ywiołow ego zadow olen ia, jak o- 

becmie w ob rr  jH/prarwy stosunków p o ls k o -  

francuskich, b y ł to tyłk<> objaw  rów n ie zdro 

w ogo zm ysłu jzowszeebnego w- sprawach po- 

fityfci n erooow e j jak. ob jaw em  braku tego 

zm ysłu b y ła  naszo polityka zagraniczna os

tatnich trzech la t w  sw ej jednostronności 

nad w yraz kkkom yStaej.

Polityka wszelka, a pedityka zagra

niczna w  szczególności, jest ptynna, nie

Min. Beck przybył do Genewy
GEiWUWlA (Par). Dzis o  goazin ic  16 m in. 4! 

przybyi do Genewy m inister spraw  zagrau irz 

mych Józe f Beck w  tow arzystw ie  naczeln ika 

S k iw sk iego -1 naczeln ika Knkkicigo

P  Ministra powitał na dworcu stały delegat

Polsk i p rzy  L id ze  N a rooow  'm .n . K oroarm cki, 

7>oseł R P  w  B erlin ie  M odzelewski, w iredvrek - 

to r departam entu po lityczn ego  G w iazdow ski o 

ra z  personel delegac ji polsk iej.

P O L S K A  N IE  Z Ł O Ż Y  P R O J E K T U  
W  S P R A W IE  R E F O R M Y  L .N .

G E N T W A  i Pat). Minsętrr Beck po przy by 

« i a  do Genewy przesłał na r^ee .sekretarza 

M rt h u | r  L ig i Narodów  pismo, w którem za 

wtudamia, ie  rząd polski nie .-aoueria obecnie 

s t ltd a i  propozryejj w spraw ie reformy Ligi 
N arooow . wyenoaaąe % zatozenla że byłoby to

p 'zedwezertłic.
Zuiuucib rządu polskiego, zagadnienia wyk 

ładni hił> stos. san  ra paktu Ligi Narodów ino 

głyby oye dyśfcutow ano w sposon bardziej 
praktyczny jedynie w atmosferze politycznej, 
wolnej od ciężkich tresk chwili obecnej.

RscfaSf w San Sebastian

uznaje dogm atów  —  jest grą. K ła  po
stawi na stałą i niesumienną „orjenta  

cję“ ten w  tej grze przegrał. Czyż tiaw 

niej nie byliśmy wyzyskiwani przez 

Francję? Czyż właśnie nasza samodział 
nośc w  połittyce zagranicznej nie spowo  

dawała , że staliśmy się dla Francji soju 

sznikiem, o którego trzeba dbać? Przez 

porozumienie z Niemcami nie zerwaliś 

my więzów z Francją, ale czy Francja  

nie zrozumiała przez to, że Polska ma 

przedewszystkiem na celu własną potę
gę? Dziś we Francji odzywają  się głosy 

o dawnych winach pohtyki francuskiej 
waoec Polski. A  dawniej jak było?

W czo ra j  cytowaliśmy obszerne wy

wody prasy światowej o wizycie parys
kiej Nie mogę powstrzymać się od po  

Wtórzenia ustępu, w ca le  dla nas nic 

pi zychyłnego dziennika:
P o la cy  p rzyw yk li d o  prowadzenia poiity 

ki własnej, poł) tyjki w łasnych interes ów. Ryć 
m oże, idą w tern za  w zorem  Angłji,. K jedy 

w id z ie li korzyść w  uregulowaniu na w scho

d zie  swych dosuników z państwem, k tóre  u- 

waż.iją za  niebezpieczne dla Polski —  z Bo 

sją Ś w ie c k ą , zaw arli z nią pakt o n ieagre 

sji. Kuyiy potraehow d i spokoju  na zacho 

d z it, by  m óc bez przeszkód pośw ięcić się 

rozbudow ie  armlji i m ocarstw ow ej p ozyc ji 

państwa, r.ie zawahań się zaw rzeć p rzy ja c ie l

s jiie j um ow y z droglrn swyjn  n ioprzy j-c ie lom  

—  N ;linearni. Nic. w zupełności n ie przesz

kadzało im  to, ie o  widie w cześniej zawarli 
sojusz o b r o n a z  Francją

Podobnie piisze cała prasa, zagranic* 

na Daw n ie j  taik nie pisała.

D awnie j Franc ja  w pychała  nas w  

pakt wschodni, pakt, broniący interesów  

Francji, ale narażający na niebezpieczeń 

stiwo Polskę. Dziś F rancja  rozumie, źe 

tą drogą nie osiągnie tych rezultatów, 
jakich potrzebuje. Np. wizyta paryska  

nie by ła  w smak Sowietom, naijziinniej 

pisze o niej właśnie prasa sowieona. Oto 

są rezultaty naszej polityki zagranicz
nej. Czy są tak brahe?

*  *  *

W śró d  publicystów starszego pokole  

n.a wciąż tłuką się stare „orjentacje". 
W śró d  m łodych —  nawet z obozu ende 

ckiego —  już tegy niema. Przecie to 

p. Piasecki napisał artykuł: „Jc-steśmy 

Polakofilam i". przeciw tezie, że musimy  

być „Frankofilaim'

Pu-lska możt- mieć. tylko jedną orjen  

tację —  ant francuską, ani niemiecką, 
jeno polską. Niestety, prof. Stroiński te 

go nie rozumie. Mim-u że fakty bają w  
oczy. A. G.

Angijł chce ro?s7em<5 Tarav konf r^n^ji 
(oKarntóskiej na p?ńsl«a Europy Wschodniej

Nota Ed»na do paftstw loKarreriskicn
L O F D Y N  (P «t j. ł l i ib te r  Eden przyjął dzis 

jm. piduduiu kulejiio w  oilstcpacb półgodzm- 
nyeh amuasadorńw braneji, Belgji i W łoch ©- 
raz eharge d*alfaires nleuiiecklego, doręczając 

każdemu s  nich jednobrzmiącą notę, dotyczącą 

przy&zlej konlerencji locaraeósLiej,
Nol, Drytyjąka nic bedzie narazić ojmbliko  

wana i treść je j nie zostuiai oficjalnie ujawnio  

na. N ieof‘r|alnie jednak wiadomo, ie  nota atu 

so w i mniej więcej powtórzenie komunikatu 
brytyjsko— francusko -belgijskiego z dn. 23 lip  

ea, w  którym zaproponowano odbycie łej kon 

tereneji. Nora brytyjska ni« ezyni jesztae for 

rnuinych propozycyj, ani co ao porządku dzien 

ego przyszłej konferencji ani eo do miejsca 

I czasu je j odbycia. Nota dz/.iejs^a jest wlaści 
wie sformufowauieni stanowiska W ielkiej Bryta 

nji odnośn i; ewentualnej kontcrcncjl i zwraca

się do czterech wym ienionym  rz ą a iw  z prośbą 

O sprecyzowanie ich stanowiska na tę sama kwe 

s tjv  W  ten sposób W ielka Brytauja usiłuje za 

inicjować dyplomatyczną wymianę zdań, m ają  

eą doprowadzić do uzgddmenia porządku dzirn 

itrgo miejsca, dary i pnoccdury uoniereucji, 
sianowosko, jakie zajm uje nota bi^ylyjsuA, 

zbiega sic ze stunowUkieni komuuikalu z 23 

lipea, to znaczy, ie  rząd brytyjski w dalszym 

eiągn stoi na siano«. isku, i i  konferencja n o  

cnrsu. utenonnieh powinna jedynie I*OPRZE- 
DZAĆ KO NrF.RENCJĘ  SZERSZĄ Z FD Z IA  

LEM  M O CAR STW  W SC H O D N IE J  EUROPY.
W  kołach miarodajnych nie ukrywają, ł<  

istotnym celem dzisiejszej noty jest welągnię 

eie Niemiec do dyskusji i przerzucenie ewentu 

ałnej odpowiedzialności za nirdojścic koittercn 

ejt do skutku aa  Berlin.

Niemiecka pióba rozbicia M t j  Enun ty
Wizyta min. Nruratha w Budapeszcie

& V  .....

m M g & m  m m M  w  f  ̂  *
r*as J  M  x 1 i $

C b  $  t y '  \  
m  . *  -

Zajęcie przez wojwka narodowi san Sebashan hKłnoAć poiwiiato z. caluzyuz-ment Przed wkra- 
ezajiiee,nii d.) miasta oddziaJami knjjidty ldnóTy mrtalmeii flagi hfcząiańckie.

BI O APFS ZT , i B a t). .Minis-ter spraw zagra 

niczinyeh Rzeszy Neurath przybyć ma dor Buda 

pi s/ta samolo-temi w sobotę

3 t  1-A i'CSZT; (Pat). Zdun.- m tutejszych kół 

r.-olityczmysh, p o in t m inistra Neuratha w Buda 

peszcie, po p od róży  parysk iej gen. Śm igłego By 

<l?;f"i/raz przed koiutersncja Wilocli \ustrj. i 

W ęgier w W-c-diiiu. posi k ia don iesie  znaczę,He

polityczne.

W izy tę  tę w iążą ze wzmmcnioiią obecn-e ak 
c ją polityczną N iem iec  w  krajach (>ołud':iiowo- 

wsetiodnrej Europy. Pcibyit min. Neuratlia w  

Budapeszcie ma rzekom o jKssluiżyf do wym iany 
zdań na temat wybadania dróg porozum ienia 

m iędzy W ęgrom ! a Jugosiaw ją i Rumun ją, co  

ieżatob . w tnleresie p o lityk i m em iedkiej.

Inspekcja p . P re m ie ra  w  u  o j. lu be lik cm
ZAMOŚĆ, (Pat). W  dniu 18 bm. p rzyb y ł p. 

[n em jer g in . S ław oj ktadkow.ski na inspetkeję 

wojewódiztiw a 1 u-br-lski ego. a zw łaszcza tych 

gmin. gdzie  przed kilku dnżami m iały m iejsce 

wystąpienia elem entów  kom un’ żujących.

Po odbytej kon ferencji p. prem jer przepro 

wadził inspekcją w nastiąm jący li wsiach: Nhle 

biszew, W ysok ie, W o lica  Uchańska, C ieszyn i 

llajow-!n:ki o ra* l.iipuny P prem jor na m iejscu 

in fo rm ow ał się o nastrojacti ludności, która —

tcToryizowana dotychczas przez m łodych  agha 

torów  kom unistyoznjich —  obecnie w-spóldzia 

ł iła z crganaiiu  polic ji w ich wyłapyw aniu .

Vy godzinach po/poludniowych p. p rem jer 

wziął osob iście udział w ogrzeb ie posterunko 

wego i*. B. Jana Urbasia, k tóry pa di w  czasie 

tych zajść. Pogrzeb  ten był w ie lką m anifestacją 

heblu ludności Zam ościa i o k o lic y  dla funkcjo  
uarjuszn pańsiwciweigo, k łó r j' wyipchiii ' " - o j  oLo 

wiązetk. pieczętuj-ąc go o fia : ą życia
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Przygody litnifiów i.dlonu L.O.P.P.
Kpt. J narusz i por. Breuk udzielił kores

pondentowi F A T *  w Moskwie, następują
cych szczegółów o swym locie lądowaniu.

„D o granicy poLsko-sowieckiej wiuzialuość 
miePsiny zupełnie dobrą lecąc na wysokości eto 
R00 m. Granicę polskowawU-cką przekroc-zyliś 
uiy o  go dżinie 4 .ano w Julu 31 sierpnia Szyb 
kość ioUi wynosiła onoło 50 km. na godzinę. 
O godjzsnlc 7 rano następnego dnia na północ 
od Iłohfujsku chmury stawały się coraz gęst
sze i ziemia była niewidoczna. Lecieliśmy w 
chmurach i nad chmurami na wysokości 300u 
do 4500 m. W ieczorem około godziny 10 balon  
‘Zniżył lot. Przez luki w chmarach ujrzeliśmy 
większe miasto, moż< Moskwę lub Kalinin 
(Tw er).

Pomiarów ast.onomicznyeh nic można byto 
przeprowadzić, gdyż mieliśmy «iad soha gęsie 
chmury Z  komunikatów radjowych i własnej 
orientacji przypuszczaliśmy iż wzięliśmy kieru 
«e k  b y  dziej na pul noc. Dokuczał nam silny 
desrzcz. Temperatura wahała się od 4 l i  do — 10 
stopni.

Opady atmosferyczne uraz prąuy powietrz 
no bardzo utrudniały utrzymanie stałej nyso  
kości lotu. Zmieniając wciąż w ciągu nocy z 
31 sierpnia na 1 września wysokości lotu z 
4000 do 500 m. udało się nam źrebić pomiar 
astronomiczny o  godz. 23. korzystając z chwilo  
wego rozjaśnienia nieba. Resztę nocy lecieliśmy 
w chmurach, deszczu i śuicgu. Odbiornik rad 
jow y wskutek zamoczenia przestał ■feiatae. h o  
bec czego nie mleiismy już danych meteorolog! 
cznyt-Ji ani leż nie mogliśmy dokonyw ać |>omin 
rów rad.jogcniłmetryeznyrh, co uniemożliwiło 
wszeiką orjcntację.

Nad  ranem, o  godzinie 4 w dniu 1 wrześniu 
ujrzeliśmy na krótki ezas ziemię, co pozwoliło 
nam ustalić kierunek i szybkość Łoiu Szybkość 
wynosiła okoic 70 fcjn, na godzinę, lecieliśmy 
na wysokości 50d do 1000 m. Stwierdziliśmy iż 
chmury pcz&slaiy poza nami. wobec czego po 
stanowiliśmy tecieć dalej na tej samej wysokc.ś 
ci. Po pewnym tzosie dostaliśmy się w strefę 
ulewnego deszczu. W prawdzie słyszeliśmy pod 
sobą szum lasu, lecz ziemi nic widzieliśmy zu 
pełnie. Około godziny 8 rano chmury rozstąpiły 
nie na chwilę i ujrzeliśmy pod sobą rzeczkę, 
sprawdziliśm y wówczas- kuis i przekonaliśmy 
wię ze łecimy wprawdzie na północ-, lecz już z 
pewnem odchy leniem na zachóa.

W  jakieś- 10 minut później, kiedy lecieliśmy 
w gęstych chmurach na wysokości ĆO m. wy  
ro&ia niespodziewanie przed nami ściana lasu. 
Mimo natychmiastow ego zrzucenia przez nas 3 
w orków  aalustu i hutli z  tlenem nie zdołaliśmy 
pouerwać się go góry i balon oraz gondola pn 
częły uderzać o  arzew i, łamiąc je. Ogółem zła 
maliśmy 8 drzew, wskutek^ ty cli uderzeń powio 
ka balonu porwała się na trzy części i zawisła 
wraz iz gondolą na konarach drzew. Jak się pó 
żiiiej okazało znaleźliśmy się nad terenem gó 
rzystym. który nie był oznaczony na naszych 
■napacii, co spowouow-iło nasza dezorjentacjr 
a  tern samem i lądowanie. W ylądowali,m y na 
łcTenic bagnistym.

O  godz,inie 10 udaliśmy się w kierunku rz<- 
ozki, którą widzieliśmy z baionu. zauiernjąc z 
sob , instrumenty, odbiornik rad jo wy i zapasy 
ty wnośri, składające kię z ćwierci kilograma 
chicha, 2 tabliczek gzrkolady 20 cuk.erkAw. 
pomurańcny, gruszki, jabłka, mniej paczki ke 
ksów, ćwierci litra koniaku, pól butelki wina; 
trochę miodu, dwóch lemnosow z herbatą 1 wo 
tią, puszki kompotu, 5 papierosów i 3 pudelek 
zapałek, z których niestety dwa jam ołky. W  
pozostałem puaelku mieliśmy tylko 13 suchych 
zapaleK. Idąc przez nagna i lasy, zapa łajno 
się niekiedy w  grząskim terenie do pasn, o 
zmroku izałiłzynialL.niy się, by oopoeząć. Mimo 
deszczu, rozpaliliśmy og* u ko  i po skromnym  
posiłku .próbowaliśmy usnąć, siedząc na kłodach 
drzewa, pitzyczem jeden z nas drzemał a drugi 
czuwał, w obaw ie dzikich zwierząt.

l a k  doczekaliśmy świtu. poczem ruszy 
liśmy X  dalszą mogę. Po półgodzinnym marszu 
doszliśmy do rzeki Gzos. W zdłuż tej rzeki po 
bardzo trudnym terenie brnę-lismy przez 5 dni, 
nie spotykając po drodze żywej d a * y .  W  nągu  
pierwszych dwóch dni dokuczały nam dotkli 
wie ustawiczne deszcze, piątego ilnl,, pod wic 
ezóil doszliśmy rło chaty rybackiej, stojącej pr/y

ujściu rzeki f « o “ do rzeki Ucksy. Tutaj a lo  
rzystaliśmy z sieci I złowiliśmy dwa malcńLle 
okonie, które zaczęliśmy ,przyrządzać na kola  
cję, ponieważ byliśmy bar :zo glod.ii Skromne 
■zapasy żywności, zabrane z balonu, wyczerpały 
się zupeinie. W" tnakcic tego zjaw ili się rybacy, 
którzy odrazu zajęli się nami, przygotowali 
nam posiłek i ulokowali nas w chacie na noc
leg.

Następnego dnia, t. j. 6 wrześniu rybacy  
odwieźli nas do rady wiejskiej wc wsi No&ow 
szczyzna. skąd wysłaliśmy gońca z depeszą na 
pocztę no Małosujkl, odległej o  120 nm. W  
dniu 7 września wyruszyliśmy w  towarzystwie 
5 ludzi do balonu. Na miejsce lądowania przy 
byliśmy 0 bm. popołudniu. Balon złożyliśmy, 
lecz musieliśmy go, po odpowiedniem lii,bez 
pieczeniu pozostawić na miejscu do czasu na 
stania mrozów, gdyż przewiezienie go obecnie 
jest zupełnie niemożliwe z powodu niezwykle 
bagnistego terenu.

W raz  z dobrowolnym przewodnikiem geoło 
gicm Apuchtinem 10 bm. rano wyruszyliśmy 
pieszo do Kałgaczychy, odległej od miejsca lą 
dowania balonu o jakieś 70 km. W  Kałguczysze 
zatrzymaliśmy się 2 dni, 12 i 13 bm., gdzie wy  
kąpaliśmy się, wysuszyli i po reperowaliśmy u 
brania.

14 bm. udaliśmy się pieszo w  dalszą drogę 
w towarzystwie trzech tragarzy i -Iwóch przed 
stawieieli w ładz do Małosujkl, odległej o 70 
km. z lego 43 km. zrobiliśmy pieszo, a  resztę 
konno. W  pierwszym i drugim dniu mar.,zu

wśród lasu 'odszukały nas samoloty sowieckie, 
które zaproponowały ja m  zrzucenie żywności, 
iettz podziękowaliśmy, ponieważ obecnie posiu 
dane przez nas zapasy były wystarczające. l>o 
Maiosujki piKybylLśmy 15 bm. o  ^odztnie 17. 
tu zanocowaliśmy, a następnego wala dwom a su 
mrlotami odlecieliśmy przez Onegę do Arcban 
glelskn skąd wieczorem tegoż dniu wyjechaHś 
my pociągiem do Moskwy

Pragniemy podkreślić, że tak ludność juk i 
władze okazały nam w  natzem truilncm poio 
zeniu nietykko wszeiką możliwą pomoc, lecz i 
dużo serdeczności. Szczególnie należy podkre 
ślić duże poświęcenie lotników sowieekieh, któ 
rzy putzukując nas z narażeniem la>kłi nad nie 
dostępnnni terenami, gdzie kużdy defekt sil 
nika sji iw o łu  braku łeiouu do lądowania, gro 
d l katastrofą.

, nanosi i por. Eronk s i c ię ś l i f  ie 
priybyli do Moskwy ‘

MOSłffWlA, (Pat). Kpt Janusz i jwjr. Brani 

p rzyb y li dzis ia j rano o  godz. 9 m. 10 w edhy’ 

czasu loka ln ego  z Arehnngiclska do  M oskwy. 

O bydw aj są od row i i czu ją  się d ob rze  Na d w ór 

cu spotkał ich o fice r, p rzydzie lony d o  attache 

w o jskow ego  kpt ja n  Syndier i korespondent 

P A T a . Aerooauici oozostaną w M oskw ie 2— 3 

dni, po czerni w y jad ą  do W arszaw y.

Kpt,

Powrót prymasa Hlonda, i  Belgji
PO ZJfAS , (P a t). JE. lc- kardynał prym r*  

H lond  p ow róc ił *dziś o  godz. 13 d o  Poznania 

z uroczystości katolidk.ci. w  Belgji.

Przywódca komunistów greckich 
aresUow&uy

ATE N Y '. (Pat). P rzyw ódca  greck ie j partji 
kom unistycznej Zaohariades został aresu taw -ny.

Titulesoii 
poważnie chsuy

PA R YŻ , (Pat). Prasa paryska p oJ a je  aiercnu 

jące  in form acje  o  stanie zd row ia  T ilu lescu 

przebyw ającego  w  St. Mo i-jIiz. Korespoaid snt Hu. 

vasa w St. M orilz  donosi, że  Titu lesou zaouoro 

w s ł na „anem ia perniciosa , do k tó re j d o li 
czy ło  się je-.szczi jakieś dodatkow e za .ru dd  

k rw i, którc-go p rzyczyn  lekarze  dotychczas 

stw ierdzić  n ie m ógł: Dziś rano Titutescu miai 
podobno -temperaturę 30,4, pom im o dwuikrotnej 

transfuzji krw i, stan jego  ma być banuZo po
waż ny. p

li  on W&syiego NiemifOrfncia- 
Dancienki

FK AG A  fPat). Zm arł tu dziś na ntak serca, 
p rze żyw szy  92 tata. wybitny rosy jsk i pisarz; e  
m igracy jn y , W asyK  N iem irow icz-D anczen kr

A l k a z a r  w  
wysadzony w powietrze

B ŁR LLN , (Pat )  W  godzinach wte- 
<-zoruych nadeszły hi Kieposse, że cyta  
dt-la Alkazaru, sv której od począHiu  
wojny daniowej w  lló*gj>ai».jp hran/io si»; 
dzielnte loGO liacjr.nalisiów, <w'ylecifiła 
dziś w jMiwietrze. ( ia/y zamek po<linrno 
w z u j  by ł  uprzedn/o przez komunistów  
dynamitem. M im o nadludzkich wysił
ków, oddziały  powstańcze, spieszące z. 
ods/ei‘za obiężonym, nie zdołały przy by (• 
n a  e za s .

W ed łu g  dalszych wiadomości, lud 
nośe cyw ilna została w jtorę ew akuow a  
na. I\a<oin;ast większa część obrońców, 
a w raz  z nimi pewna liczba kob'Ct i 
dzieci poniosła śnnei-c Do ostaln.-ej 
chwili na  ruinach zam ku obrońcy Alka  
zaru staw isĄi zaciekły opór. Detonacja  
była  niezwykle s/Ina. Okolice Alkazaru  
lezą również w gruzacii. Eksp loz ji  spra  
wiała wrażenie ttybuebu wulnanu.

Ż Y JĄ C Y  O B R O Ń C Y  A L K A Z A R U  

W O L C Z Ą  \V P O D Z IL A i l  ACII 

M ADR YT (Pal|. Na ru inarb Alkaznru pwl 
Toledo zatknięty dziś został sztandar republi 
kuiiski, chociaż jeszcze w  godzinach popołud  

niowych broniło się łam około lOn powstpńców. 

YYojsi.owi obnońcy Alkazaru w liczbie około 

oo sei.ronl', się tam 20 lipca, po zajęciu Toie 

do przez milicję. Uprowadzili oni z sobą rów
nież osoby cywilne, który mimo prób podejmo 

wanych z różnych stron nie piją, woli li opuścić 

fortecy Antyłerja i lotnictwo rządowe zburzyły 

w ciągu teg okresu caln część Alkazaru po'ożo  

ną w pouliżu placu Godovcr, I’od stojąccmi 
jeszcze murami założono miny, a óziś rano do 

wództwo wojsk rządowych poleciło założyć sil 
niejaze miny.

Siła wybuchu była straszni. Eksplozję w i 
dziano nawet na przedmieściu Madrytu Gctaft. 
Olbrzymi słup dymu, unoozący się w górę widać 

bym w promieniu wtelu kilometrów. W ieża i 
Knaczna część A lsazaru runęiy. Od wybuchu  

wyleciały w  Toledo wszystkie szyby. O fiar w  

ludziach w  mieścił nie było, ponieważ ludność

cywilna -wakuow  na była już wczora..
P o  wybuchu oddział złożony z 2ó0 sztos 

m ówców i m ilicjantów ruszył na dymiące ruiny, 
W y wiązała się zacięła wanta % pozostałymi p n ]  
życiu powstańcami, którzy schronili się do pod - 
ziemi. Opór garstki powstańców bęuzle zapewne  

i '  i iu l  y w  ciągu najbliższych giMhzin.

Cala w ła d z a  w  rące rad robotniczych
Projekt hiszpańskiej Konfederacji pracy

M ADR YT (Pat). Narodowa kom ederacja pra 
cy zaproponowała socjalistycznemu „Związko  
wi Ri»l>otJiiczemu“ ścisłe jmiozurnienie *>a rjisa 
<l/.ie utworzi-jiia ^N aw dow e j Rady O brony- w 
Madrycie w składzie wszystkich ug.-upowań i 
organizacyj lewicowych.

Lokahie „Rady OiM-o.iy" inają byc zainstjdo 
wane we wszy.stkicli większych miast„c!i i za 
siąpiłyby obecne mmiicy,palitety. Iłiząd zastałby 
zreformowany jak  następuje: zachowanohy teki 

i spnaw zagraniczny! h, porządku publicznego, 
wojny (obejmujące armje lądową, marynarkę i 
loinielwo), komunikacji, propagandy, oświaty 
finansów, rolnictwa, przemysłu, handlu, -snopa 
trzema, pracy, robót publicznych i  zanowia.

Szczegóły katastrofy okrętu 
ekspedycji dr. Charcot

b a .astro fa  irancuskicęo parow ca „Pourquoć 

Pas?“ na k lóręgo  jx )k ł u fzie znajdowała się po

larna okspeuyHjjaj naukow a z dr. Gharoot na cze 

te, w ydarzyła  shj .podcz&o burzy. Na pokładzie 

statku znajdł/wato s ię 28 m arynarzy, 5 o fic e ró w  

o raz 7 uczoaiych, w te j liczb ie dr. Charco-t i le 

k a rz  oOcrętowy. Z liczby 40 osób utoi. .do 39 Ura 

tow ał się ty lko  stermik Goaudec, k tóry  w- chw ili 

k a la s t io fy  zna jdow ał się na slu/jbic

Opowia-da om. iż o k o ło  północy burzs.. która 

panowała juiż od  dżuż.szugo czasu stała się j'esz 

oze groźn ie jszą . Fa le  o lb rzym ie li ro-zmiarów r/u 

cały statk eon. Zoam om  Gonidoca, o fic e ro w ie  po 

m y lili s ę, b iorąc latarnie nio-rską w  A k rama es, 

położoaia na południe od uj c ia  Burgafićth za 

latarn ię niorsika w. Beltjarm am es, znajdującą 

się na zachód od  Reyfka,javi!k. Fa le rzuciły ok 

ręt na podw odne skały W-oda przedostała się 

do hał masszsn.

Załogo usiłowała m ipróżno rozp iąć /rugle. c>-

Ikazało -ię, że było  ju ż zapóźno. Statek n>-d>ił sję 

na skałach Knotek i w  odległości 4 kin ud w y 

brzeży D ziób  statku zestal ca łkow ic ie  m iesiony 

Kap i ian ,-oak.azat za łodze zaioiżyć pasy ra tw i 

1 o  wc i  skalkać do  w ody. Goni,dcc wraiz z jędrnym 
z tow arzysczy  skoczył do w ody, gd zie  udało mu 

się przyozepić do pty-wającej belki. T ow arzysz 

jt-go w yczerpał się w krótce waOlka -z fa lam i i za 

tonął. Gonidec w 4 godzany po  katastro fie  zo 

stał w yrzu cony przez fa le  -na wybrzeże.

W  chwiili, gd y  skoczy ł on do m orza, w dział, 

iż na pok ładzie  tonącego statku pozostali jeszcze 

kapitan okrętu  i dr. Chamniot,

W ed ług w iadom ości nadesizłych z  R evk ja v ik  

dotychczas m orze  wyrzuciły na brzeg 22 o fia r 

katastro fy ,Fourquo^ pas'?“ . W lśrod ich  znaj 

du ją się zw łok i d r Charcot
lY y lirze że  jest zasypane szczątkam i rozbite

go okrętu. Jutro zw łok i o fia r  ka tas lro fy  będą 

p iaow ezior.ę do Revk,rijavk.

Projektowane jest również utworzenie „m l 
łicji woiskowej", w  którei służba byłaby oba 
wiązkowa i która podleguluby kontroli m d ro 
botniczych. Ma wstać również utworzone jenoo 
lite aow óaziw o t „komlsai-jar spraw  wojsko  
wy eh*-, pooiegający „narodowej rauzie obrony**.

W nsjB de projektowana jest nacjonalizacja 
banków, m ajątków kościelnych, iatyfundjńw, 
wielkiego' przemysłu, handlu l Lan,.portu onu, 
wprowird-zimie kont soli robotniczej nad prywat 
nj m pr-,emvsłem i handlem.

.MADRYT (l ut). Na  czele projektowanej „N a  
rodowej Kauy Obrony** stanąć mt dotychczas* 
v/y [rem je r  i.argc Cabaliero.

Pb w sta ń cy coraz b liżej Toledo
SEV 'ILLA , (PaM . Kolum na podążająca na od 

siecz T o ledo  posunęła się naprzćsd <>. 10 km, 

‘za jm ując w-iwki Iśscahiua i iiraiJwj. W o jsk a  r.7.ą 

dow . slracu; 500 zabilyćJi.

N a fron c ie  Talaver,a otyiaruo atak w-ojsk rzą

dow yćh . Gen, Asajncfo, dowodząoun.L. wojskam , 

rząd ow ym i ma tym  oekrmku w  pew nej chwuJ* 

gro z iło  dostani.- się do n iew o li

Na fronc ie  ló iadarram a zdobyto szturmem 

p o zy c je  wojsk rządow ych  iw Navas Prias-

B om by na d w o rze c  K o le jo w y w  M adrycie
BURGOS (Patj. Samoloty powstańcze bom- Obrzucono również bom bam i wieś Lonoje, 

bardowały wczcm j dworzec kolejowy w  M ądry gdzie n>ajduje się rtekm iA  główna k w a t M  

cle w a t  wioskę Rttamares w  okolicy „tplicy. j wojsk  rządowych, działających pobliża Sanwi

B u n t w  flocie r z ą  i owej
T E N E R Y FA  (P a l). Flota rządowa, która Je 

tychczas stała w porcie Malaga, wypłynęła na 

pełni morze. Załogi okrętów przyszły do wnio  

ska, że są uózuiuwmte praei rząd madrycki.
Postanowiono przerwać walkę.

Część batogi, która pozostała wierna rnądo 

wl, zaczęła ostrzeliwać w jm  towarzyszy do  

magających się pncęrwanla walki. \V starcia 

zginęło rzezoaio 250 osób. Eskadra odpłynęła 

spow.no te ni do Malagi

Zwycięska wycierzka 
oblężonych w 0v(pdr

S E Y IL LA  (Par). Radjostacja powstańcza do  
nosi: Obrońcy Ov cdo dokoimi* wypadu i rbom  
bardo wali m P ru .ła  w  której byty skon centro
wane wojska rządowe, przyczem wzięli wicie 
zdobyczy.

Okolice Siguenza znajdują się «  rękach 
wojsk narodowycjh. Pod Tuiavcra dc ta Reinu 
wojska narodowe podjęły otenzywę na wielka 
skalę. Dotychczas padło ty.sląt żołnierzy rządo  
wych.

MAI/RYT, (Pat). Bomlta: dow an ie  miasta 

O viedo przez artyk-rję rządow ą trw a w  dal 

szym  ciągu. Wczo-i-aj w iecz. poc isk i zburzyły  

k lasz lo r karm elitów , stanowiący fortece n o *  

stańców.
Jak sądzą w- M adrycie, za jęc ie  O viedo 

przez w ojska rządow e jest bardzo llliskjie Na 

wszystkich frontach jrw a  działalność, przyczem  

w ojska rządow e posunęły si<- n iezjiaczn ie na

przód

Rtąd bomoarduje Grenadę
M O l/AR YT  (P a t). Sam oloty rządow e bom  

b ordo  wajy Grenadę. Jeden z  sam olotów  po w 

slańo/.yxżi zostaił strącony

Bomba w gabinecie Cabaliero
ItUIttiOS (Pat), Podczas ostatniego bombo  

dowunia Madrytu przez samolot powstańczy, 
p-dna z bomu trafiła rzekomo w  gmach mini 
stenstwa obrociy narouowr). Pocisk wpadł po 
clobno do gabLuctu Gabalh ro którego jednak 
nie było w; tej chwili w pokoju.

Orio cajęli powsiabiy
S A IN T  JE AN  DE LUZ, (Pat) Korespondent 

Jiavasa donos., że mała miej-scow-ość' O rio, p ici 

w-.sza jK izycja oddzia łów  rządow ych  na drodze 

do  Ili Kutio, zosta ła  d ziś  Tano za jęta  p rzez w o j 

Ska pow.dańc-ze, k lórvm  u d a lj się p rzepraw ić 

przez rzekę. O ddziały rządow e w yco fa ły  sic w 

jKirządku. a j>o.wistańęy posuwają się nadal w 

kierunku Zarau;,.
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KcmgreMW-i w  Norymbercl/ie prasa  
poświęciła, sporo uwagi. Może odrobinę  
mnie j, niżby .się muónai by to tego spcr 
az itwać , ale bo  jednocześnie tyle in
nych tematów cisnęło się na. szpalty ga 
zet. W  ogóle tego lata w prasie ngóików  
nie było. A  sezon zapowiada się vvy jigt 
kejrwo gorąco.

Na  początek dzisiejszego pr/eg ładu 
dajem y opia na.itrojów niemieckich pió 
ra  berlińsikiego koaesspondemta „Gazety 
P o k k ie j  ‘

Po obu sirona-ch ulicy, n iem al ram ii; przy 
ram ieniu, s to ją  brunatni „k ierow n icy  po lity 
ijzaii". T rzym a ją  się za ręce i pow strzym ują 
tłum Już na jezdni, tw arzą ku chodn ikow i 
■rozstawieni są co parę Krew. u w czarni S. S. 
—  Munner N ie oow raca ją  się naw et gdy 
p rze je żd ża  *  ancli-rz. Obs-irwują tłum, który 
pozdrow .a m it deu.seben Griiss, ma-tiu cho 
-ągiewkaim  ze swastyką, a przcdcwszyslk iwn 

krzyczy.
Od areny aż do sam ego zamku słyszałem  

ł/ tk o  jeder. przeciągły  krzyk  w idzia łem  prze 
petn <»iC chodniki, place, balkony i okna do 
znów w oczacu mzgaly m i tw arze starych 
łut m łodych, m ężczyzn lulo k ob :et, ało t-wa 
rze zawsze roTradOA.ine o/ośimn nt* P i 
c-ję pew nie m ają ci, co z obow iązku czuwa 
ją nad bezpieczeństw em  w odza  narodu nie- 
xniecx.,-£o, ale —  obserw u jąc tein n iew ym u 
tzony entuzjazm  mas ludzkich —  zapytyw a 
teru się w  duchu czy dopraw dy kor.ieczne 
jest aby ci czarm  pokazyw a li nam płacy7
A k o r e s p o n d e n t  ^ k i r r j e r a  W arszaw -  

■skiego":
Nastrój, n ie tak , m oże podniosły^ jak  w 

roku ubiegłym , ale b a rd r e j fanatyczny.
W  tym  loku  chodziło  o  w ytw orzen ie  w 

N em czech  i zagranicą przekonania ze komu 
nijzn w e  wszystkich swoich form ach i z je 
dnoczone zydow stw c, t<i jeon c

S iln ie j też, nuż w  latach ubiegłych, za
brzm ia ła  mrta społeczna, silniej, n ii narodu 
wa. Naj-w.Joran ie j obja-w to konieczności li
czen ia się z potrzebam i i nastro jam i szi-rn 
k ich  mas. Im  b a id z ie j Stalin staje się noro  
d o w , tym siln ie j uderza H itler w ton spo
łeczny

Na zakończenie wycinek ,JK-C":
W  rzenweim. jesiennem pow ietrzu  fa lu je  

tłum em  olbrzym ia „Lu .tpo .d -aren a" norym- 
Oerska. O trybunę pnx.j<vy, z które* r .izc  
sny te słowa łom ocą tupot tysięcy nóg form a 
ry j SA SS i NSK.K, edm ierza jących  czarry  
asfalt drog. okręrżmcy. Zaczęli iść o  ro d z i
n ie  8 ran o  i idą jeszcze leraz o  godzin ie  10. 
N ie  zaznają dzis ia j spokoju O 'o  juiz o groza 

1-ej w  poeudnie p rzejdą znowu wszvst 
t le  fo rm ac je  p rzrz A d o lf Hitler Piat z w pum 
dzie  która potrwa ok o ło  pięciu godzm . ,Iu 
tre  na XurtpŁld-arena zastępy Rpi-chs- 
w en ry  ogłuszą nas tartanem karabinów  ma 
szynow ych  i dzia ł polowjcJh. Tarniki zbiją łą 
kę areny na klepisko. Setki saimolohów ro 
o d r z e  m otoram 1 pow ietrze.

Jesteśmy na finiszu -norymberskiego 
Rek-hspartenagu, najw span ialszego ze w izys ! 
nich kongresów  partyjnych.

Ihva były g łów ne  momenty, które za 
interesowały świat w  związku z kongre  
je m  żądanie teohmij i ostre akcenty 
amysowtechie. Te  akcenty nie ograni
czyły się do sam ej M oskwy Hitler

m ó w . ł  r ó w n i r ż  o  p a r ó ‘.w a c h ,  w  k t ó r y c h  

M o s k w a  m a  v , p ł y w y  d o m in u ją c e .  J e s t 

to  a la k  n a  te  p a ń s t w - ,  k i ó r e  z a w r r ł y  so  

jus;*, z  S o w ie  [airr ’ .

J a k  z a z n a c z a  *  i r k k ą  t r o n  ją  „ G a z e t a  

P o ls k a  ‘ , o p is u ją c  l l u r g  n o r y m b e r s k i :
Na małyim tai asie, skąd można obserw o 

wńć cały niem a! niebosłoion —  dwa działa 
przeciw lo tn icze  z obsługą gotow ą do  s.rzaiu , 
z te le fon istam i m a jącym i słuchawki na 
uszach... S koro  się fw i -rdze, że  arm ja so
w iecka  posiada totniska w  sąsiedniej Czecho 
.n-owacji — 'm o że  to  i log ezne...

T e  a k c e n t y ,  & k t ó r y c h  m ó w im y ,  H i*  

L ler za -c ty irzy ł je s z c z e  w r o z m o w i e  i  

d / M -n t i ik a r z a in i,  k t ó r y m  p o w i t  t z ia ł :
—  Jako pańrtwu naTodo-w^mu W ajtatwlcj 

(est się naim porozum ieć* z państwam i narooo  
wyroi. O tóż obaw iam } się aby n iektóre z. 
państw z nami sąsiadujących nie zostały ops 
nowame p rzez hołszewr/m. Jako naród w  
środku E u rop j ży jący  n ie m oglib  %ny pa- | 
trzeć na. to obo ję  n ie  N ie  pogodzim y się I 
z  t jm  aby Moskwa ckm :Pow ała w Europie...

„Knrjer  W arszaw sk i"  w  artykule rc 
daikcyjnym pisze:

A  zatem w edług n a w d  ow-o-so ę j  a 1J, t y r z 
nych wezwań z N iem iec, świat w in ien si-; po 
dzie lić  na dwa w rog ie  ob ozy : tu nrzociwn icy 
oo iszew iim u  ‘am  i 'g o  zw P  -n-i -.-y. ..Trz.tba 
w yb ierać : za lub przeciw  —  w o la  p. Goebbits 
—  i lo  ze wszystkim i konsekwencjam i ta 
k ie j d ecyzji" .

Co ma- znaczyć p ow iid zen ie : „z e  wszysl 
kitr.i konsekwencjam ii"?

U w aża jc ie  b o  'o  pogróżka. K to nie chce 
m iędzyn arodow ej krucjaty an tibokzew .rk ie j. 
r z y li k rucjaty p rzeciw ko państwu sow iock ie 
mu, ten jest niejprzyjack-lein Niemit-r. A lbo

— albo, K to  zaś je j  pragnie, ter. musi iść rę 
ka w rękę z Rzeszą, t. j. znaleźć się pod je j 
św iatłą k» toetndą.

Tak w ygląda p róoa urztpizenia „M iędzy  
ra ro d ó w k i faszystow sk iej ', k ii*rowanej po
strachem niem ieckim .

,,C za is !‘ p o w ia -d a .
krucjata  an 'y ix iiszew icka, która zw łasz

cza W*ńród skra jnej lew icy  w yw o ła ła  energię z 
nq reakcji;. W  zapow iedziach  II 't le ra  w idzą 
one n ie ty lk o  grozę wojiny ruro-pejsikiej, ale 
takiże dążenia dc iztrJ-o ta m a  Fran cji i pozba 
w lenia je j  sprz.ymier.zeiKa na to bv późn iej 
z kolei przeciw  n iej się zwrócić.

Ja 'k i b y ł  c e l  w j - s t ą p ie m a  I l i t l e r a ?
Zdecydow ane stanow isko N iem iec popar 

tych tu zresztą przez W ioch y  przeciw  dopu 
szczcnlu R osji do rokow ań  lokanncnsłich, 
stanoy/i.sko p row adzące w praktyce do rozbi 
eia szans now ego Locarna w skazyw ałoby je  
djiak, że Ninency mogą .nieć jeszcze inny r-el, 
k tóry  jn  p : :y.vwiei al już w  m om encie ra ty fi 
nacji p rzym ierza  francusko-sow ieck iego, a 
m .anov i-cie lozt-ieie c zy spa ta liżew an ie  tego 
przyneiirrza, za cene Locarna czy poro-zumie 
n a francnsko-n iem ieckicgo. Jeżeii dod-aniv 
d o  tego w iaoom ości, że na w ypadek zerwa 
n .a  ąlosunków  niem o-cko-rosyjskich, iseeimcy 
gotow e są zawrzeć i z L ilw ą  i Czechoslowa 
e ją  pakty nieagresji b -  uspokoić mocarstwa 
zachodnie, to ce l ten wystąjpi jeszcze w yraź 
niej.

„ W a r w , .  H z .  N a r  “  m v ś l i  p o d o b n ie :
Negatywna ocena „loisunku hicleryzm u do 

kom unizmu n ie przeszkadza wcale w  stw ier 
dzeniu, żi H itle r  zimierza w yra in ii. do tego, 
by  z tego- swego stanowiska ko-munistycznogo 
wybić* pow ażny kapitał pe-lilyozny dla R ze
szy! N iem cy są wszak w ciąż jeszcze odosob 
n ioue na- teren-e europeiskim , naród niem iec 
ki zna jdu je  się w bardzo trudnyzn połozrnu i

Na zd jęciu  uroczyst- o tw a rc ie  kongresu partji N. .S. Do zebranych p rzem aw ia  G. Streicher.

gosptrdj-.czym  i politycznym , wszedj w okres 
głębokich przeobrażeń  wewnętrzny cli i po 
trzebujc d łuższego okresu spokoju. Stan po 
wyz.szy skłon'1 N iem cy do  szukania norm all 
zacji- stosunków z Polską. Stan pow yższy 
-sprawia, że pom nożen ie sil zbro jnych  przez 
N iem cy należy uważać nie tyle za  p rzygoto  
wywarli.' się do b lisk ie j w ojny, lecz raczej za 
w y tw arz nie „sobie politycznego  narzędzia j o  
w yw ieran ia  nacisku politycznego w duchu 

| interesów- niemieoxi-ch.
O tóż i-c wskazanych p ow yże j warunkach 

zarysow yw an ie się n iebezpieczeństwa kemuni 
stycznego na horyzoncie politycznym  Europy 
w y tw a rza  grunt rja k tórym  naw iązać się nro 
że pewna poirzeha solidairności m iędzy naro 
da "*  kontjT.cn.u europe r.ik:egu, a to by ułat 
w iło  N iem com  w y jśc ie  z odosobnienia, w 
jak im  się obecnie znajdują, a rwłasz-.za po 
prawe .swego- stosun-ku do F ran cję  
A druga sprawa —  ko) on je? L. on dyń 

sfe'i k o r e ^ jt r m d e n t  „Gazety Polsk iej1*'tak  
pisze o 'wąópliwo.ściacłi a-ngiel.sk.ich:

Czy kanclerz H -tler w yb ierze  drogę trwa 
tego porozum ien ia? Czy N iem cy przystąpią 
do L ig i Narodów  i do nowego Locarna? Nr 
m iętne ataki s łow ne na M oskwę i rata to 
n ie.m i ec.ko-sowi eck a polem ika w za jim n ych  
in w ek tyw  w y tw a rza ją  w praw dze! bardzo n ie 
pomytśłną atm osferę dla- ukl-aoów eirropej- 
skich, ale według op in ii tu tejszej, nic są tn 
nnim nicj tak groźne. M onuaiiT.' Cno parady 
Nazich  przestały robić wrażenie. Natom iasi 
wybilim e nie sjiedobą-ly się tu jaj usti py mo
w y  H itlera , poruszające sprawę k olom j.
Ą przecie „Mein Kam.pf” głosi, że 

Niemcy inie po-winny zabiegać o kolonje  
i nic powinny nigdy itassac przeciw  
Angtji. „ W a r s z. Dzień. Nar .1 przypusz
c z a :

N iem cy przez wysunięcie zagadnienia kc. 
lon jalriego odsuwają od  sieb ie Angłję, a przez 
to  jta ifl,  w ykazu ją tendencję do zb liżen ia się 
z Francją . Naszym  zdaniom, jest normaMza 
c ja  stosunków z Francją  dzis ia j najaktus! 
n iriszym  pragnieniem  polityk i n iem ieckie j. 
R ew aloryzac ja  jxrzym ierza w j js s o w e j  Iran 
ens x o - ji o Lsk iego n n rs i N k m cy  do coraz w i ęk 
szi*go wzm ocnienia tej tendcr.-ji w sw ej po 
Ii t yce...
,,(’.zas“ m ó w i  prawie U> samo.

N ie popełn iam y przesady, przypuszczając, 
że z łą  reakcją za rów n o  w Ajrglji jak  w.* 
Francji Fuhrer z góry  sic iiczy ł i  że nie za 
m ierzą zapewne rea lizow ać obu U eh punx 
tóv. program u naraz, llprawa k o leu ji, o ileby 
N len n y  „e se ty  na drogę realn-s-h mroków 
w tym  kierunku, m usiałaby ąro-u o-dować zde 
cydoiwany zw rot p rzec iw  A-I.*1!'i. Jak dotąd 
polityka Berlina o p ^ - f j była na -iniltaciiu 
ze gnień i staraniu się o l i b r -  sWsu-nki r  
lx>ndynem M ożna tedy zrobić dwa przepasz 
czenia na temat wysunięcia kokm ja lnych  żą
dań N iem iec. A lbo to . jest wa-runek wsiąpie 
n>a przez nieh d o  L ig i Narodów  a lbo  te i 
o ferta  w ysunię:-', ,ped adresem  Francji. 

Sumujgc: prasa polska o f f i . ia  rtao-  
g ó ł  zgodnie, że nałas norymn-. rsk! by ł  
rołziony sv celu „K lc ią g m ię c ia  Francji od 
Ro«ji, a zbliżenia do  Niemiec. O w e  
„ostre akcentM1; przr-ciw państwom z b u  

żonym do Sowietów minły-by więc na r e  

iu przedewszystikipim zastraszenie F ra ir  
cji i Czechosło\vas’jl.

Afoże i tak...? W ut

K am il ? łamimanon, w ie lk i francuski eintuzja 

s ta  as-lT-onoinjj i jeoen  z najw-njkiszych je j  p ion ie 

ró w , pow iedzia ł, że- zupełnie inne pojęcie  o 
gw iazdach  ma laik, k tóry  p rzeby ł pięć tysięcy 

n o ry  na obserw acji nieba, od  tego, k tóry stra

w ił  na to ty lk o  cztery tysiące pogodnych, cudo 

wnych nory. Przyznam  się szczerze, że n a j

p ie rw  uwaga t® mnie coko lw iek  zaskoczy ła NNe 

p rzepędziłem  w tedy jeszcze  ani jednej n ocy  pod 

najgw  .ażdzislszym  ze Sztandarów, ze wszyst 

kich rozkoszy najWyiżoj staw iłem  (tak samo zre 

sztą jak  dziś) slurhamie dobre j muzyki. N e  

w iedzia łem  że są inne, rów n ie pociągające, dre 

szczi- mte.h-khialne.

Tu zresztą n ie potrzeba w cale zam iłowania 

d o  dre-xzr.zóv W j  starczy zdrowy pęd do pozna 

nla w szysfk.ego c lięc opanoiwainra .stanu badań 
A*szys!xich ga łęzi w iedzy Jest to najszlachet

n ie js zy  pociąg do wzięcia  udziału w najw ięk 

szej pracy, ja k ie j lu-d-ziku-ść dokonnie: w  dziele 

poznania ta jn ików  S tw orzon a . W eźm y  drobny 

p rzyk ład  Niech p iłka ten-tsowa wy-oliTaża slori 

cc (n ie zaifiom.na jimy przytem , żf słońce jest 

w k o lw .tk  w iększe od  p iłk i leni.sc-wt-j, jest na 

w et w iększe od  rakiety ten isow ej). W tedy  prze 

ckjtna psia buda bodzie wyobrażać przeciętną 

gw iazdę Natonua-st spora, przynosząca n iezłe

dochody kam ienica t-;-1 /I. w yobrażać , najw .ęk j 

szą ze „zw a żo n yc h " gw ,azd , ATkturusa
P rzy  tern wszysik icm  w  takiej zw yk łe j gw ii z. | 

dzle  nie jest znów tak itmno, jak „  psiej bu- i 

dzie, jest naw el cieiptej, niż w dobrze  ocz.ynszo 

wam e kam ienicy. Słonce posiada nuprzykład 
w swcin -wnętrzu gr.iaz.dy ,zdaniem m oich in io r 
malOTÓw niew ysoką) temperaturę 50 rui!jonow 

stojini. Na pow ierzchn i jest n acgó l ,,-imna 

Ma niecałe 5 tysięcy stopni. Jurż n ie parnie 

tam Celsjusza czy Reaumuta.

Już w jed iiem  z p o p rzed n ich  zdań  w k ro c z y  

U śm y w  Ła rd/<> w a/k ie  zaga d n ien ie . D ow  ed z ie  

iiśm y się , ze  s łoń ce  je s ł gw ia zd ą . T a k ą  sam ą, 

ja k  tys iące  in n ych , k tó re  św ie c ą  nad  u aszem i 

g ło w a m i. P iln y  c z y te ln ik  o d ra zu  p o s ta w , m i tu 

za rzu t P rz e c ie ż  p o w ie d z ą  Hómy, ź e  s łoń ce  w 

poró-wnuniu  d r  gw iazul u o n n a liiy c h  m a się, jak 

j>sia burta d o  pd.ki 'ten isow ej. * ’ e p rzo c ie ż  słoń 

c e  za jm u jt na n ie b ie "  n ie tiyh j ją k i kar.yałetk 

p rzes trzen i, a g w ia zd y , i to  w  doda tk u  te. <- 

k tó ry c ł i m ó w im y , j e  są lak  o g ro m n e  są led w o  

znaczmetmi pu iukłanii, / a ga d n i.-n ie  w ca le  n ie jes t 

tak  n a iw n e , ja k b y  się n a p o z ó r  zdaw a ło ..

Jeśli id z iem y  sk ą d ' znialeka do  ja k ic h ś  zabu 

d o w a ń , np . z ( lo r y  T rzyk rzy s tk ie j w  stronę śród 

m ieśc ia , to  w y d a je  się nam . ż.e k o śe io ł św . Ja 

na. un i-w ersylet, p o cz ta  i t. p. leżą  na jed n e j 

lin ji. D o p ie ro  z b liż en ie  się do  sam ych  tych  bu 

d o w h  p rz ek o n u je  na-.s, że  b y liś m y  w  b łęd z ie  M o 

żerny s ię  ch yb a  z g o d z ie , że  g w ia z d y  są n ieco  

b a rd z ie j od d a lon e , n iż  L o ra  Trz.vkrzy.ska ed  i

poczty. G w iazdy wszystkie zdają się znajdować j 

na jednej płaszczyźn ie. P ierw szy  jednak rzut | 

oka na niebo przekonu je nas, że nie wszyst 

k ie  gw iazdy św iecą rów n ie  jasno. Oto mamy 

pierw szy klucz do od-u jdywam ia -odległości 

gw iazd : im gw inzda jest jaśniejsza, lam bliższa 

i naodiw rot. A le  gw iazdy, jak  twj-eidzi astronom  

ja zaw odow a, m e są jednakow ej jasnosri. W ięc  

m oże się zdarzyć, że gw iazda  słaba jest najb liż 

szą gw iazdą. 1 lak akurat się złoży ło . P o m ija 

jąc  słońce, k tóre  jest w y ją tk ow o  blisk ie nas, 

P roąim a (najb liższa d o  ziem i) w gw iazdozb io  

rze O n tu u ra  jest bardzo nikłą gw iazdą, chociaż 

bardzo bliską. Nwiatło, które w prz.eciągu srtksm 

dy przem ierza 't00 tysięcy tein. potrzebuje ze 

czlery lata. aby uobn-c do tej igwiazde. Ponadto 

m oże się złożyć naodw ró i: yw iazda oddalona 

od  nas i niew ielka, m oże posiadać w iększą jn-s 

no.ść, |o znaczy w ysy łać  w iększą ilość światła, 

na n n b ie  będzie  ona gw iazdą jasną, a le  dalszą, 

n iż imiT- jasne. Planety (nasze rodzone .iostryj 

są bardzo blisko położone gd zie f- na jda le j w gra 

niewoli -roku światła. W ydaja, się dzięk i temu 

gw iazdam i p ierw szej w ielkości, chociaż żadna 

z nich n ie  przekracza w ielkości ziarnka p ie 

przu w stosunku do słońca, w yob ra żon ego  przez 

pilke teni mwą. Na dobitkę -małe oikruszynki. 

znajdu jące się o k ilkanaście za ledw ie  k ilom e

trów od zieini świecą na jbard zie j e fektow n ie 

jak o  tak zw ane gw iazdy  spadające. Ła tw o  so

bie- teraz w yobrazić  ile i juk trudnej, meto-dycz 

nie naj* żonąj mebe^pieczeńsl wami błędu, pra

cy musi pośw ięcić astronom, aby z ntezaozmnra 

łego  napozór cyferb latu  w ydobyć na/r-u-manl ,cr
Iiie js7ą  p rz y go d ę  w szecłi.św iata.

0  tej p rzygodzie  s łów  parę. Jest ona m niej 

w ięcej w stylu Zapolskiej. P rzed  dwom a mil jo 

nami lat w  tych okolicach, po k lórych  k rążyło  

sobie w tedy w ie lokrotn ie  większa*, r.ii dziś’ „fcjó 

ce, jx ijaw ila  się raptem  olbrzym ia , nieznana 

gw iazda. Najprostsze z jaw iska graw itacy jne 

spow odow ały  o lb rzym ie  ruchy p rzyp ływ ow e na 

Ciekłej pow ierzchn i słońca, w m iarę zbliżania 

się obcego olbrzym a w yrasta ły  g igantyczne 
góry  k tóre  w ręczcie  v*dpadiv ud słońca i utwo 

rzyły  dzis iejsze planety. N ie  mvalv one dość 

rozpędu, aby uleciec w przestrzeń za swoim  o j 

ceni. Pozosta ły ze swoją cudowną, porzuconą 

matką —  słońcem, P rzy  te j okazji, w tym  sa
m ym  m n ie j w ięcej czasie o trzym a ło  m epocie 

szone słońce w iększą ilość wnucząt. -Ka.walki 

w ielu planet oderw a ły  się od swych m acierzy 

i poczęły- dokoła nien krążyć. T o  jest h istorja 

naszego księżyca. W yrw a , która -po nim p ozo 

stać musiała, została gwo-h bezpieczeństwa pu

blicznem u zalana wodą. iZ w u m y  ją Pacyfik iem . 

Oceanem Spookjnym .

1 tysiące iinn\xh, cz.arujący-c.h, to znów roz 

rzew nia jących, wreszcie p rzebiega jących  dresz

czem h istory i doatarczy nam aslronom ja.

Wini-osck? Natychm iast zabrać się do lektury 

Jeansa, Chanta Eddingtona, F la jnm ariona, spra 

wic1 sobie -mapę nieba i —  głow a do  g ó ry  —  w 

niebo patrz. W IT O L D  R l O / lN S K l.



Fauzi e| Kauka-dzi
wódz powstama w Palestynie

B ILA N S  ‘i l  TA GODNI.

Oti 22 tygodni znajduje się całe życie j»a- 
tests-14, i<? w .stanic wysokiego wrzenia. Napa
rty U7-.broJon.cJ. band arabskich na katon je  
i osiedla żydowskie nie wstają. l)o  Jatfy, gilzie 
rozruchy sic rozpoczęły, endzieunie przybywają  
emisariusze arabscy, werbują miodzie/ do 
pow.stnnl i. Pod koniec 2! tygodnia trwania roz 
ruchów można pcd. m iu  ta rezultaty. W yniki 
w yglądają s iiulno: pa .stronie żydowskiej 82 
osobj zuhite i 267 rannych, po stronie arab 
skiej 225 zanisych i tłdh raimy eh. Angielskich 
żoinienzy poległo w tej r o m ii  partyzanckiej 
84, ouniusto zaś rany 144. Straty rządu szaco
wane są naskutek rozruchów na 570 tysięcy 
funtów, tow ażys łw a  ubezpieczeniowe oceniają 
straty żydowskie na 1 i pól miljomt, arabskie 
ras na 800 tysięcy fantów.

Bilans strat dla wszystkich strou doprawdy  
p o iu ry —

P R Z Y W Ó D C A  P O W S T A N IA .

Centralną figurą band arabskich, :>pe -ują 
eyeh na ;zo>satn i w górach i.-abluskich jest od 
kilku ani Fauni El-Kaukadżi. Naiezy ou do 
„zawodow yeh“ arabskich powstańców i .jest 
«. tej dz-e-dzinie prawdziwym  fachóweeir. I m  
cłzil się w Syr-jł w rodzinie wpływowych no 
labińw urab-skU-b. .la k o  m iod / sen iec wstąpił 
pszed wojną światową do akoły otii orskiej w 
Konstantynopolu. AA armii tureckiej, jako tron 
Ławy oficer, odbył cal:* kampanję wojenna. 
W iró ii t«rv. aizyszów uroni ueholzil a ezło 
wieka ambitnego, roją*-c„;i> o  ezynaeh boliatcr 
iskieb > wy.-okiej karierze wojskowej. W  marze 
niach pieścił sen -a szlifach generalskich, o  
IriuniliiiT: wojwkowyeli, .sny o potędze. P izer- 
waiu te rojenia młodego oficera .smutna rze 
czywastość. VA e.jsla tureckie, rozgromione przez 
koalicje ltusypa!; s ’ę. samo pan w a ottomuó 
r.kic rozpaliło się w gruzy. /Jemabiliizow any 
o fierr turecki, nie mając oparciu w życiu, zre 
z jgoow aw szy z mjhtaiów kar jery. wraca do 
dawnej swej ojczyzny, .Syrji. Może to wpłynę 
So. że zapala! ni.sinwisci.i no Francji. Af iasnie 
wiedy Francuzi objęli mandat nad Syrj*.

rrzyiiywszy do dfiwnej swej ojesyzny 
Fauzi Fll-Kuiikad-Ż: zaciąga .się odraza pod 
ozti ndary ęwcJonaFLsiyezue. AA obozie narodo 
o y jo iznajoujc się na skrajncni skrzydle. P  r< 
ju gu je  ak fję  ezyi.n.i. Podburza. Zyskuje 
upływ  szczególnie wśród niłodzirzy.

P A K TY/A N  Ik  V W SVR.fl.

Owcce propagandy nie etaiy na siebie dto 
go czekać, /.organizoc.aac bandy Arabów sy 
i-yjskieh poczęły nękać Francuzów coraz 
czcsls/cmi napadami. Coraz gęściej musiano 
używać wojska do pacyfikacji niespokojnej 
.Syrji. Aż wreszcie w r. i Ufa wybuehlo powsta 
nie. Kaukadżi dowodził odcinkiem pomiędzy 
Hauranein u IJżebel-Di-uz. Tu, na tei-cr.ueh 
plantacyjni ch w  pobliżu Damaszku, czynna 
była jego ban ia, robiąca lioz.nc wypady prze 
ważnie na najmniejsze oddziały wojskowe. 
Banda Kankadżiego była pierwsza, która 
wdarta sic do przedmieścia damaseeń,kiego 
Sidwn. I>ar:«uz: umocnili się wówczas w starej 
fortecy Damaszku Sułtan El-AłruKz objął wów

kugenja Kobylińska

czas .stoiieę na 8 dni. (W dział Kauk ad/lego 
wsławił się wtedy plądrowaniem miasta i nn.1 
r hou/gejck pociągów W  jednym z pociągów  
dokonali elyweesanei Kauk.-ioźlego iizezi 70 
Ormian, wskutek czego bunda musiała razem  
7. swym łowódcą opuście okręg damasceński 
1 udać kię Jo Chams Tu napa la ła  n zasadzki 
na droone patrole francuskie. Batuljon piecho 
ty, wysłany do C h am y, zlikw idował bandę, a 
sam wódz zbiegł do Damaszku, gdz.ie zorgani 
zował nowe ognisko powsiania. T rwało ono 
około 3 miesiące. l*oiożył mu kres dopiero ge 
.icrał Gamcfin, obecny geucrałbisimii.-, Franci!, 
który ob ją ł wówczas dowńdzrwo francuskich sit 
zbrojnych w  Syrji. Kaukadżi znikł bez wieści.

Awanturnicza natura tureekhgo oficera nie 
zaznała sj obolu. Nagi u wypłynął jako organ i 
zator nieudanego powstania w łłedżasie prze
ciwko ibn Saudowi. Został on wówczas ujęty 
i skazany na karę śmierci, ale Ibn Saud ułas 
kewił go no iutęrwcacje Syryjczyków pod wn 
rowkiem, że na zawsze opuści terytorium H “- 
dżasu. Obecnie Kaukadżi znalazł dla siebie 
nowe ]>ołe działania w  Pałc.st j nie.

...NOW A I.I.N.I A H IN B Ł N B L K G  i “ .

Kaukadżi pi-zyhyi do Palestyny, aby pomóc 
powstaniom arabskim. Przybył w towarzystwie

swego dawnego ztubi Zwrócono bowiem  
uwagę na to że w śród terorystów palestyńskich 
znajduje się hurm o wielu Arabów' e 
Syrji i Iraku. Praw łe wszyscy, którzy zostali 
żabiej w- bitwie pod Antibe ostatniego piątku 
nie Byli rodzonymi Palestyńczykam i

FT Kaukadżi nie szczędzi w swych komuni 
katneh pozer’t w ałek , o zb.idowuc.iu „nowej 
linji IlindenhurgH", k.-óra pot-afl podobno po 
wstrzyma# nbtaisle wojsk brytyjskich. O  chy- 
•"O.ói tego wodza toroiystów świadczy, że po 
leoił wcielać do swych nand koolety, licząc na 
io, że żołniersko angielscy nie zechcą do nich 
strzelać.

Kaukadżi jest zwolennikiem atakowaniu nie 
tylko policji 1 wojska, ale i Lolonij żydowskich. 
AA lyni ccłu dąży do zorganizowania clilopow  
arabskich którzy dotnluza.s zncuowywuli się 
neutralnie. /.miecza on do wy wołaniu ogólnego  
powstania przeciw Angtjl, a jego wysiłki 
zbiegły się z wysiunlem tło Pulestyuy dywizji 
żołnierzy biytyjskieb pod dowództwem gene 
r-j;!> poiucizniku John.- .filia, jednego z n a j
lepszych żoinierzy, jakich posiada Auglju.

Pomiędzy tymi dwoma iudźini dojdzie 
wkrótce do walnej rozprawy na polach Pa 
ie.sfyny. Ein.

Straszny pożar w Bogucicacn

Z d jęc ie  nasze przedstaw ia zg liszcza spich lerza w Bogucicach, w- k tórym  w  czasie  .straszliwe
go pożaru zn a lazło  śnre.rć Id osób, spalonych żyw cem . .Nieszczęśliw i zosta li zaskoczeni po

Jarem podczas noclegu w  spićhlerzu.

S t s j i f j s H a  
a  M f s ? p r i « ł / f

M ikotaj kupił k-sią/Aę o JILszpanji. ByJa mu 

potrzehoia za trzy  dni. przenł.em chcia ł czytać 

o lygipcie A ic  p rzyszed ł doń Klemens.

—  .Przyjacielu  masz Łsiążikę o iłiszpan ji. P o  

życz m i ani dw a dni, ob iecu ję zw rócić  poju trze

rólkom j p ożyczy ! K lem ensow i. A ie  K le m e w  

m ia ł p ilną rofjotę. AA m iędzyczasie  przyszedł 

doń F iiip

—  S łuchaj maon fd je to n  w .radjo o H U z 

psuj]. Straszmy -kłepot. C zy  nic m ógłbyś m. cae 

gctś maJ^żć.

I książka pow ;dpowała do F ilipa. Żona F i 

lipa im ała p rzy ja c ió łk ę  Irenę, irenn .przepadała 

za  dziełam i f*o<lTÓ'/.n.ęzcmi. VV 'wóelauej tajemni 

t y  żona F ilipa  p ożyczy ła  k.siążrkę Iten ic. .

ire iia  fw>ży"zyla .wenru naczęczonemu, narre 

czony A d o lfo w i. Do A d o lfa  p rzyszed ł M ikoła j.

—  Wliesiz .mój d rogi, kupiłem  sonie książkę 

o Iłiszpan ji. P rzyszed ł do mnie Kiemeius i pw 

życzy ł ją  na dw a doi. A I era z nie oddaje. Tełe  

fon ow a łem  —  niem a go  w d>mu. Ucieka prze 

de mną na ulicy. M am  straszmy kłopot
A d o lf w yciągnął pożyczon ą książkę.

—  -Mam fu ta j a k u n t książkę o  Hiszpanjr- 

Obiecałem  ntkom-u jej m e  ,po.życzać. kle tobie 

.przyjacielu... Ty 5ko na jeden dzień

Trzoba wrjjpadfcu, że w racając do dom u Ms 

koła j zgubił książkę w- autobusie. Przed !rasrony 

b iegn ie do Klcmensia:

—  .Miij d reg i, tak i tak O dbierz prędko m a

ją  książkę o Hisztpanji i zw róć ' mnie Fh-zez c if  

bie musiałem  pot/yczye triką samiutką u Ado! 

Ba i zgubiłem  w  autabusic.. Oddam nm więe. 

m oją. Pośpiesz tylko.

D oskonale —  zawołał Klemens i p o treg f 

do F'ilipa. F łltp  zw róc ił isię do żony żonu po 

b iegła do Ireny, Irena om a! nie pok łóciła  się 

ze  swymi narzeczonym ;

—  Muszę oddać książkę p rzy jació łce . Zobacz, 

jaką ini robi.sz przykrość.

N ieszczęśliw y .narzeczony udał się do Adol

fa. Ad c i f  zrob ił scenę M iko ła jow i:

— • M ó j M ikołaju , tak się nie robi. Cudzych 

k_s i ą/1 ik nie można gubić. .Musisz odsupić.

A łik o ła j ruszył do księgarni. Kupił n ow ą 

książkę p  HfRspaiiji. Oddał ją  A d o lfow i. A d o lf 

narzeczonem u Iicn y , Iron a doslawszs książkę 
otlniosła żonie l-Nhpa F ilio  oddał K lem ensow i 

A Ktonn ns jso/yczył ją i^Tćóiiorze.

! książka 0  Iłiszpan ji rozpoczęła bieg w na 

wt-ni k tilr D. T  F.

Uyszedi już z drukarni .Zn icz" i jest C
do nabycia we wszystkich księgarniach »

Cena zł. 5 —  Ś;
!

Ptłtzla u nas słabo wyzyskiwana
AV prow adzen iu  kort.-,poi!d< !ic ji nie rnoiom y 

się vykazać d oln em  nnejseem  ,wśr«'d w iększych 
państw  świata Aa jedn ego  obyw ate la  nuiskie 
go przy pada rocznie zaledwie 22 przesyłki lis" 
towe, gdy np. na jednego m ieszkańca Szw aj 
c a r j ’ —  174 przesy łk i (n a jw ięce j na św ieciel, 
w A n g lji —- F55. B t lg ji —  14(1. F ran cji 142; 
Fiolandj- —  l.‘>2; Au.s!rj: —  10,> Koresponduje 
m v m n ie j n iż W tos i (55), Czarni (511 ;• H iszpanie 
(33); Jugosłow ian ie (23), w ięcej natom iast od 
B ra zy lji (20), Hum unji 1171; ZSIU i (7 ); In d y j 
B rytyjsk ich  (3), Chin (2).

AA' ob roc ie  k ra jow ym  korespondowaliśmy »  
roku 1935 tiocłię w ieei-j niż w roku 1934 ujął 
8 m ilj. w I03o roku, 640.7 m iij. w  1031 r.,j, o 
w ie le  m n iej lia iom iast n iż w roku 1029 |807,8

C zy a lko h o lizm  jest ró w n ie ż p o trze b n y 
dla zd ro w ia  ja k  Ja ro s zo s tw o ?

Is in ic je  w ielka rozibieżność zdań co  do  tego 

czy potraw y m ięsne są szk od liw e  c zy  też. poży-" 

teczne. Jedni lekarze  c lic ie llby  w ogó le  w yrugo  

w ać po traw y m ięsne ze sąiisu dań, inni nato

m iast dom aga ją  się dożyw ian ia  -niemowląt s o 

kiem m ięsnym . Jedni tw ierdzą, że potraw y, 

m ięsne p ow odu ją  arlretyzm , reum atyzm  wyso 
k ie  ciśn ien ie krw i, zapalen ie m ózgu i inne klę

ski drud-zy wskazują na E sk im osów , którzy od 

ż y w :a ją  się w yłączn ie mię-sem. a m im o I i tych 
chorób  aiie znają.

Nuogół przeważa opin ja, źe  c złowie,ko.wi naj 
bardzie j odpow iada  m ieszany gpis potraw .

M .m o to zasługują na uwagę badania, m ają 

ce na ce lu  ustalenie skutków  zdrow otnych  ja- 

roszostwa Profesorerw ie w iedeńscy AV Raab • 

X. Friedm ann w I k lin ice  m edycznej uniwersy 

łetu w iedeńskiego zbadali jaroszów  ze szczegół 

nem  uw zględnien iem  oddzia ływ an ia  odżyw ian ia  

się na organ y  wewnętrzne. Chodziło  o spraw dzę 

n ie  teo rji, w ed ług k tó re j pwfrawy m ięsne, tłusz 

eze zw ierzęce, p rodu kty m leczne m a ją  szkt-dli- 

w y .wpływ na naczynia, pow odu ją  w zm ocn ione 

c iśn ien ie k rw i, -zwapnienie ariery-j.

S tw ierdzono, ż e  wśród -ubogiej ludności 

In d y j H olenderskich i Gujany I3r\ ly jsk ie j.

od żyw ia jące j się w yłączn ie  jarzynam i, zwapnię 

nie' a rtery j jest rzadkością, wówczas gd y  często 

spotyka się wśród ludności, k tóra konsumuje 

sporo m ięsa i tłuszczów zw ierzęcych.

Raab i Friedm ann na podstaw ie swych ba 
dań doszli do .wniosku, że sam o wykluczenie 

ze spisu dań p o traw  m ięsnych nie wystarczy, 

aby zapob iec a rtretyzm ow i lub z-wapnienm arte 

ryj, Natom iast w y łączen ie  p o traw  m ięsnych tizu 

pełn ione przez, rezygnację  z ja j, p roduktów  m le 

cznych i tłuszczów 'w ierzących  (c zy li hezw-zględ 

ny w cgetarjan izm i istotn ie zapobiega tym  oho 
robom  nieznanym  wśród bezwzględnych  ja ro 

szy. Inna sprawa, czy odżyw -an ie się w y łącz 

n ie ja rzyn am i n ic  ma dodatkow ych  s/l.odliwych 

sku tków  d la  zdrów .a

Zresztą w arto  w ym ien ić  n ieco kom iczną oko 

liczność. Raab i FTielm anii zbadali 40 a lkoh o li 

ków i stw ierdzili, .że sprawność działa lności ich 
organów  w ew nętrznych  w  zupełności otipow ia 

dała sprawności o rgan ów  ja res zy  —  abstynen 
tóiw. Gzy to  ma uzasadnić wniosek o  zd row ot

nych .skutkach konsirmeji alkoholu?

Okoliczność ta raczej w skazu je  na n iebe-pie 
cz-eńsiwo zbet j)o--bepnr-ch uogólnień

Dr. G. AA

n n ijon ów )* k iedy zare jestrow ano n a jw yższą  licz 
bę przesyfęk  jrocztow yeh  od  czasu odrodzen ia  
Polsk i Jeżeli p rzy ją ć  wskaźnik ruchu przesyłek

1 żistowycłi w obroc ie  k ra jow ym  w roku 1929 za 
100, na rok ub iegły o trzym am y wskaźn ik  80,8 
czv li o 19,2^/d m n ie j n iż w  roku 1929. AA' sto- 

, sunku jednak  do lat 1932 i 1933 rok  ul>iegłv 
w ykazu je  w zrost: w  latach tych wskaźn ik  obro  
tów w ynosił odpow iedn io  71,5 i 71,8.

Ten  bieg rzeczy  na jdob itn ie j w y jaśn ia ją  
oorów n aw cze  w skaźn ik i cen artyku łów  w ie js 
kich za rok  1928 i 1935. W  r. 1928 k iedy cena 
listu w ynosiła  ty le  cc dzisia j, tj. 25 groszy ja j 
ko kosztow ało  21 groszy, litrz m leka 53 grosze, 
kg ziem n iaków  19 groszy, kg masła 7.62 zł. 
AAr roku ubiegłym  ceny' tych  p rodu któw  wynosi 
l y : ja jk o  9 groszy , litr  m leka 26 gro s iy , kg 
ziem niaków  9 groszy, kg masła 3.14 zł. Gdy 
w ięc cena m arki n ie uległa zniżce, rolnicy sta 
nowiący prawie trzy czwarte ogółu ludności 
Polski, którzy w  roku 1928 m-ogli kupić znaczek 
ca 1 t ćwierć ja ja  lub niecnie póllu ra kg ziem 
niaków, w roku 1935 musieli sprzedać prawic 
.7 ja ja  lub 3 kg ziemniaków na ten cel. T ak  
więc miłku lenia artykułów ro ln iczych  musiało 
obok  innych czynn ików , zaw ażyć bard zo  m oc 
no -na ob roc ie  pocztow ym

Ten  sam w zg ląd  dotyczy po części obrotu  za 
gran icznego z Polską. L is ty  zagraniczne są za 
drogie, i obniżka 5 gr. (z 60 na 55 gr. w  r. 
1931) jest a mata w  stosunku do spadku cen 
artyku łów  ro ln iczych  .Najlepiej świadczy o i.tm 
rakl, że gdy listy wykaszują w  roku 1935 w 
stosunku do 1934 roku spadek, kartki pocztow e 
k tóre  kn-z lu f i ty tko 80 groszy, wyka/niją wzrost 
- 5 816 lys. do 6.074 tys.

N iew ą tp liw ie  bardzo silnie na spadek przesy 
łelc lis tow ych  w- obrocie  zagran icznym  w p łyn ęły  
syarunki em igracy jn e  i geo lityczn c Na skutek 
zaham owania em igrac ji ( w  roku 1926— 1930 
w yem igrow a ło  964.1 tys osob, w  roku 4931—  
1935 —  229.3 osób ) i z.w-iększonego ruchu ree 
migrantów- (1933—  18,8 tys, osób, 1934--34 tvs., 
1935 —  53.4 tys.) spadła znacznie koresponden 
r ja  z tak i om i ogn iskam i em igracji, jak R razy l 
ja. Argentyna. FFanrja, USA Jedynie ruch z 
Palestyną, k tóra w  ok res ie  od  roku 1931— 1935 
wchłonęła przeszło  cztery ra zy  w ięcej w ychodź 
ców  z Po lsk i (52.2 lys.) n iż w  ok res ie  r. 1926 
— 1930 (12,3 tys), w ykazu je  c iąg ły  wzrost AA' cią 
gu 4 lat od  1932 do 1935 ob ró t pocztow y z 
Palestyną w zrósł p raw ie  trzyk ro tn ie  —  z 1.200 
lys. na p rzeszło  3 m iljon y  i dw ukrotn ie  w k ie 
runku z Palestyny do Po lsk i —  z 1.346 tys. na 
2,513 tysięcy

Do spadku ohri.luw z pewnym i k rajam i

przyczyn iło  się ozięb ien ie stosunków po litycz 
nych z m ektórem i krajam i, Z l-rancją  od  roku  
,932 do 1935 obrót lis tow y  spadł o  jedną irzec ia  
(z 6,476 tys. na 3.978 tys.). T o  sam o da je  s ie 
zaobserw ow ać w  stosunku do ZSRR, z którym- 
o liró l w  1932 roku w ynosił półto ra  m iłjona, a  
w  roku 1985 —  1 m ilj. AA' b ieżącym  jednak 
roku daje się zaobserw ow ać tendencja w zr istu 
ob ro tów  listow ych  z ZSRR Na stały spadek o  
brotów  7. Ru mu n ją  w p łyn ę ło  n ie ty lk o  ozięibie 
n ie bez-pośrednich stosunków po lityczn ych , a lf  
też i opanow an ie  rynku Tumuńskiego przez 
N iem cy Jak bardzo stosunki polityczne w p ły  
w a ją  na obrót pocztow y, w ysta lczy  p rzytoczyć  
takt, żp tranzyt p ocztow y  przez Polskę z N ie  
m ieć do ZSRR zm nie jszy ł się od  roku 1933 aż 
o  dv,-ie trzecie. W zm ożen ie  przesyłek  lis tow ych  
daje się natycnm iast zaobserw ow ać z N iem ca 
m i i Anglją

Ogółem  od  roku 1929 do 1935 r obrot lis to  
wy w ruchu zagran icznym  z P0 !: ki zagran icę 
.spadł z 82 m il jonów na 35 m ilj^nów  , z zag ia  
liicy  zaś do  P o lsk i —  z 103 m ilj. ta 47 m il,

AV roku ubiegłym  wy słaliśmy n a jw ięce j l i 
stów do N iem iec (7980 tys.,), z kolei do F ra n c ji 
(3,978 tys.), C zechosłow acji (3,164 l\s.); Palesty 
ny (3.076 tys.), USA (3.026 tys.), A astr ji ,'2,9,87 
tys.), Gdańska B e lg ji W ie lk ie j B rytan ji ZSR R  
(po I m iljon ie ). N a jw ięce j lis tów  otrzym a liśm y 
w  roku ub.egtym  z N iem iec  (13,560 tys.), z k o le i 
z. F ran cji (5,395 tys.), Gdańska (4,122 tys.) Au 
strji (3.568 tys,), C zechosłow acji (2 984 tvs >, 
USA (2 823 tys.), Pa lestyny (2 512 tys.),' A4rie lk ie f 
B ry tan ji (1.709 tys.), ŻSRR (1,206' tys), B e lg ji 

(1,159 lys.). N a jm n ie j lis tów  w ysła liśm y do 
L ib e r ji 1402), na jm n ie j o trzym a liśm y z Cypru 
(1144).

AV obroc ie  t  -Polski zagran icę c iekaw e zja 
w isko stanow i wzrost obrotu kartek  pocztowych 
z opłacona °dpow-lcdzlą, a m ianow icie  z 48.848 
tv roku 1929 do 61.172 w roku 1935 w ob ec  
31 476 w  roku 1934 Ś w iadczy to o  zubożeniu  
naszej em igracji. D odatn im  ob jaw em  jest clą 
głe zmniejszanie się nieajiłacanycti listów w  o b 
rocie z Polsk i za granicę (z 385 tyś. w roku 1927 
do 50 tys. w' ic-ku 1935), op ła ty  bow iem  za 1 
sty bez znaczków  pob iera  ca łkow ic ie  poczta w 
kraju  przeznaczen ia.

W  spadku przesyłek  bstow ych  n a jbard zie j 
in tensyw nym  w latach 1932— 1933, nastąpił w  
roku 1934 w  porów nan iu  z rok iem  1929 zw ro t 
4 odtąd poziom  obrotów  w yk a zu je  tendencje 
c iąg łego  wzrostu N iep rędko  jedn ak  uda kię 
nom  dogon ić S zw u jearje . k ló ra  choć mu m icM  
kańców 8 raz.y m n iej niż. Polsku, korespondu je 
8 eazy w ięce j n iż my. M. D.
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Min. sp raw  l i g r a n t a y c h  W łocb  
uda si§ do Bud&pesilu

W T B D F N ;.  fP aU , , .T (4egraiph ;C pisze w  korcis 

po ju lt  n c j i  y Kzyomi. iż i  o k a z j i  ko-ufrrei ie j i  ,‘LWi 

p a ń s lw ,  k t ó r a  wkróU*t* o d b ę d z ie  się w W io d n iu  

min.  L ia n o  uda si<j rówi>ic« do Kiidape.sztu, by 
n a w ią z a ć  osołAsl v k-onlakt z rz ą d em  \\\ gier k *  i

D w a^ iasadu ic ie  pytania  
pod adrestm Niemiec

L O N D Y N , (Dal) W e d ł u g  „ D a i ly  Telegraiptm* 

w niia rod a jnytc l i  k o la c h  brv iy j .sk  ich p a n u je  prze ' 

‘k o n a n ie ,  /t‘ rozunowy dypkw naty i-zm\ ee je in  
p r z y l o t  o wam i a k o n fc r c iK - j i  Uwka n i m s k i o j  r o z 
p o c z ą ć  się w in n y  od w y s o n d o w a n ia  s t a n o w is k a  

N iem il i*  c o  do d w ó ch  z a s a d n ic z y c h  sp raw , wy- 

s i i i i ię tych  w sw oim  c/aisi<> w k w e s lj t )n a n ju sz u  
b r y t y j s k i m ;

li C7\  N iom cy u w a ż a ją ,  że stan n ie r ó w n o ś c i

liarzfuoony im pr/cz Irakla- j w e rsa lsk i  zosta ł  cle 

J*in rI yw iiic  u su n ię ły .

'i) czy N iom cy w ciąż  je s z cz e  s t o ją  na s t a n o  
v. i.ku. źc  mniej .szcjśei n ie m ie c k ie  w s ą s ia d u ją  

cyc-h państw .ach  s ta n o w ią  o? v-T . s k ł a d u j ą  n a m  

du u ic u i i j c k i c g o .

Negus odwołaje  się du trybaoala

L O N D Y N  (Pa/t;. Hen te r  dow irwluje się.  U 

U a i le  S e la s ie  z w r ó r n  się cło t .y l i in iu hi  hiisJtfSjJb 

iluirrąfiatfilt. się o w i a n i a  na<t/\\ \ ez»jntf J  se-sji try 
Lama tu inie-<Izyii;mHl-o\\vj>f;.

f t im o g ły  się mepo&oje w  P&lestynie
JFR O ZO LIM A , (P a ł). Z ok a z ji żydow/kiego

t w w ó g o  ro k u  w zm o g ły  sio iwi-fnAftjo w oate j

Palcsslyji ie . K o lon ; ja  i p laa lao . je  iKimaraiioz w

Mossziouina /osta is  e jf teroikrotuie  /a i lakuw aiu- #
} i r» cz  A ra b ó w ,  k l ó s ł y  o-slrz. luli k. m jo  gęstym

Ogrri/Jiu ['rzez  e;i lą  noc w oko  licti-cli Jerozolim y 

trwała strzelanina. Rurociąg naito-u y został po 

uownie uszkodzony •.spoltlażu 111. A jm iuten.'

Tegoroune urotizale
WARSZAWiA, (Pat). Główny Urząd Statysty 

cznv dokonaj prow izioryozn ob liczeń  przpu- 
szczainyc zb io rów  5 .głównych ziemioipłodór. w 
Polsce na podstaw ie -1000 sprawozdań k.srespon 
d en lów  rolnych ■/. no low y m iesiąca sicrpinia rb.

Juk wynika z obliczeń  tycii, tegoroczne zb io. 
j v w stosunku dt) roku ub.i%^(iri przedstawiaty 
su. nastęipu.iącó: ^

Pszenica 4ó,(> procent, żyto .'1,4 proc., ję cz
m ień 0.7 proc , owie-, 41.1 proc., ziem niaki 1 ,M 
procent.

Praw dopodobne zb iory wyniosą i v nriijo- 
li a cdi k w in ta li): pszenicy oko ło  21.2. żyta ok. 
fi,'.',), jęczm ienia ok 14,8. owsa <*k. 20,.'!, z iem 
niaków  oil 320,7. Szacunek ten jest p rzyb liżony 
i może odbiegać od o.slnlo-cfciiyoli obliczeń, do 
konanych w póżmii jszYiu czilsie przez s\ ladze 
adm inistracji ogó ln e j przy pom ocy kom isy j 
gm innych i pow iatow ych.

Nagi przywiązany 
tafiturtiem dc Ściany
Opieita o\ih r,ai u.i.ysłuwo 

chorym
Wlurlzc policyjne dokonały u jeunego z gos 

podarzy w Rumicnicy (pow. lubawski) Antonie 
go Jaworskiego, niezwykłego odkrycia. Miano 
wicie w ciemnej komorze znaleziono przywlą  
zanego łańcueliem do ś olany obrośniętego na
giego mężczyznę, tznajdii jącego się w stanie zu 
ptlitego wycieiiczciiia.

Okazało się iż jest to syc Jaworskiego 32- 
lotrii W ładysław , którego nieludzki ojciec więził 
od dłuższego czasu. Uwolniono go z łańcucha i 
oddano pod opiekę zarządowi gminy w Prątni 
cy.

Jaworski zeznał iż więził syna dlatego iż 
im , jako umysłowo chory, stawał się ou-bezpie 
czny dla otoczenia, a nie chciał go leeizyć s o- 
liawi. dużych kosztów. Należy zaznaczyć, że 
Jaworski .jąe .t zamożnym go: podarizein na 8(1 
morgach.

Na froncie szkolnym w ZSRR.

.B ILZPR IZO R N YJJ

Bielący rok szkolny w /.SUK. wed  
dług przewidywań i planów radzieckich  
czynników miarodajnych, m.ał być 
przełom owym  rokiem na /.ani"doan\ m 
odcinku t. z. w. budownictwa kuHiiTalaie 
^ o/po  różnego bowiem rodzaju ekspery  
mentach w dziedzinie szkolnictwa pow  
s/echnego i średniego, które przyczyni 
ty się do obniżenia poziomu uczącej się 
mbkd.ieży również w  szkołach wyższych  
—  władze radzieckie, postanowiły uciec 
się i w  tej dziedzinie do  dawnych przed 
wojennych metod nauczania

W  związku < leni została zwrócona  
baczniejsza uw aga  na nauczycieli, któ 
rzy nie tylko pobierają g łodowe pensje, 
ale którymi tych pensyj miesiijcami się 
nie wypłaca.

9 kwit lilia I9,i(i r. ,,w celu podniesie 
nia jiozionni pracy \v szkołach —  jak  
głosi dekret o podwyższeniu p łacy za 
ro bk o w t j  dla nauczycieli —  podniesie 
ni* małerja lnego zabezpieczenia nauczy 
cieli szkół puczą,lkoA\ych, średnich, nie 
pełnych średnich i pedagogicznych oraz 
w celu zachęn do pracy najhardziej w y  
kwalif ikowanych  pedagogów'- z kpa  
ła ustanowiona nowa zróżnio/kow ana ta 
bela plac dla p racowników  wspomnia  
nych zakładów nanfkuw ych. 1‘rzyczein 
zróżnicowanie w płacach, lak, jak i we 
wszy dkich ikra ja cli /knpitaIistyTznvcli. 
zo itało przeprowadzone w-zależności,  
od kwalifikacji, wysługi lal. zajmowane  
go stainowiska, miejsca zamieszkania i 
t. d Rozpiętość jaką wspomnianv dek
ret u.itanow ik wafia się rai lóO eło 600 
rujrli initsiec/mo, co w warunkach ra 
dz'etkich, gdzie para najzwyklejszych  
bucików kosztuje przeszło 100 rb. nie 
mówiąc już o drożyźnie innych arlyku  
łów pierwszej potrzeby —  należy uznać 
za najniższe m in im um  życiowe.

Zoistał irownież opublikowany deki et 
w-prowadzający rangi nauczycielskie i 
ustalający tytuły nauezye/ela szkoły 
powszechnej, Uauezycithi ^zko/y śred
niej 01%  zasłużonego nauczyciela.

W  myśl tego dekretu, tytuł nauczy 
cielą szkoły powszeennej, m ogą zaobyć  
ie osoby, które m ają  ukończony średni 
pedagogiczny zakład naukowy i zostały

przez odnośne organ\ uznane z» nada ją 
Ce się do jirttcy pedagogicznej.

Tytuł nanc-zycicla szkoły średniej —  
osoby, które ukończyły w yż>/o pedago  
gic/ne rn.dyhity lub oni c rs » tely i zo 
stały przez o-bnone władze uznano za 
nada jące się d,., ptac.y podagugiOr.nej.

Osottiy ya^ kilóre aż do momentu uka 
za nia się cytowanego dt kreta zajmowa i 
ly się pracą pedagogiczną w  szkole pow . 
sz.eeIme.j lut) średniej, lecz. nic mają u 
kończonycli odlpowiednich ,a  kia hi w na 
tikowych, obowiązane są zdobyć kwalifi 
kacje najpóźniej do I września |<).'hS r. !

\\ reszcie I\4lcii zasliiżonycli n-un zy 
cieli może być przyznany przez rady ko 
niksarrsy ludowych repnhjik z,wiązko j 
wycli. tym nauczycicSofc szkćil jmwszech 
nvch i si;".ini."li, 1.Iórz\ .sz'/ególm,, od- 
iiiac/.yli się swą wychówaweżo —  pe 
d.Łgogic/:ną dziatatniAcią".

V. celu Li/upetnicnia kadr pedago
gicznych zezwolono na powrót do szko 
łv również nauczycielom przed wojen  
nym którzy / łych luli innych wzglę 
dów byli przez wtad/ę railzieeką wyru  
gowaiii ze szkolnictwa.

Zakończeniem tej „nowej p o l i t y k i  

w  stosunku d0 dotąd z a n i e d b a n e g o :  n a u 
czyciela, miało być p o s t a n o w i e n i e  ( , k .  

partji komunistycznej z _4 lipca 19156 r. 
„ O  pwlologieznyeh zuiekształeeniai-łi w  
system/e komisarjatów oświaty". To 
„historjT/ne'1 postanowienie, ku naj- 
Y z i ę i k s z e m u  z d z i w i e i m i  od hit popiera  
nyeli p e d o l o g o w  radzieckich, —  u/naln 
baruzo s z e r o k o  rozpowszechnioną w Ro 
s j i  railzieckiej pedologję, za naukę hur 
żnazy jną j szkodl/wą, którą należy po 
tępić i niezw toezo/e wyrugow ać  za rów 
no z teorji jak i praktyki szkoin/etwa ra 
dzierkiego

Postanowienie, w swem zakończeniu 
głosiło:

t) Restytuować CftlkowicH' w rru w  icli pe 
ila^ogiJtę i pedagogów

2) Lite w ido  waz": ogn iw o pistotogów w szko 
•lach i w yco fac  pedolog iczne podręczn ik i.

3) iNjl-ccic' komiiisarjatowi ośw iaty RSFRR . i 
kom iisarjatom  ośw iaty innych republik, zbadać 
na no-wo sziksdy dla dzit-ci spóżadonycli w  ix>z 
wuju i w większości p rzeprow adzić je do sz>ki)t 
norm alnych.

4) Uznać- za niesłusznie poislaiiowiiMiie korni 
sarza ośw ia ty  RSFRR. o organ izac ji p in lo logirz 
nej p racy  i [Mistanowionie Rady kom isarzy 
-R S tR P  z 7 marca 1931 r. „o  or.gajiizacji prdo 
lo g ic anej pracy w  republice".

5 ) Znieść w ykładana pedo log ji jak,, cdrr-b- 
nej nauik

(!) SkryłyKow ać w prasie w.yzyisikic doląd  
wydatne teorMyrzmo ksityżki le,raźynicjszvch pedo 
Nigów

7) Pcdrdopów —  p rak lcków  uweżać za pada 
gogów .

8) Zobow iązać kom isarza ośw iat' R5FHR 
przedstaw ić w ciągni m iesiąca sprawozdanie w 
CK. partji o wykonaniu n iniejszego postanow ię 
nia“ .

Postanowienie, kierowanego przez nie 
omylnego Stalina C. K partji W iszow ie  
k ie j, rćncini się, jak wiadomo w ZSRR  
nie podlegającemu żadnej dyskusji roz 
kaz.owi. Toteż juz iiiiza|Utr/ w prasie 
bolszewickiej, która przez kilkanaście 
lat uważała nedologję za „samod; ,elną 
naukę o rozwoju  nowego socjal-styezne 
go rzh w ieka "  —  można było czytać naj 
przeróżniejsze enuncjacje, potępiające 
„taiszystowsko —  burżuazyjną naukę pe 
dologiczną' i wychwala jące ,,największe  
go wychowawcę wszystkich czasów tow

Stal/na". W  lenn „krytykowaniu ' pedo  
Idgji. „wziął udział równeż i najwybit  
niejs/y jej jir/edstawiciel w Rosji ra
dzieckiej powszechnie żni.diy i ceiiiony 
uczony, pro-ł. A, Ztilkind. .lego jednak  
„jiokajaiiii ja" hylo bardzo dramalyez.ie. 
aihowiem sw ą  kryty kę pr/\ picezęlował 
nimoliójsiwein.

.W yzwolenie  szkoły radzieckiej"  z 
.pedolorgiczn. bagna faszystów skiego". 

kline imało ro/pnez/je „nową erę w  dzie 
jaeli sYkoluićrfwa ZSRR", oika-zalo się 
wielkiem Inni u  m. 1’edoiloiizy : i-prawdn 
zostali przy -pomocy zarządzeń adinim  
slraeyjnych likwidowani. Lecz (De prz-e 
sunięcia szkolnictwa radzieckiego n i  
„nowe socjulislyczne" lory —  nii \'V 
slarc/yto wydać rozkaz. .Iiiż .‘>1 sierpnia. 

Praw da "  w artykule wslęjmyin była 
zimuszonu dwierdzii-, że pomimo całej 
p iritiiiiesiecznej ikaniji.mji uulypedolo-  
gicznej. dla należytego przygotowania  
roku szkolnego, ze strony odnośnych or 
gunow .zrobiono umiej i gorzej Rn/żeli 
trzeba było zrobić".

Rozpoczęły I września nowy . jir/elo 
mowy ’ rok s/kodny zdaniem R ra y d y '1 
jest laki. że „w kaliuinsknn obwodzi-' 
brakuje  1559 naue/.yc ic-li, w iwnnowskna  
—  tl),'5, w kraju saratowiskim —  245, w  
kraju Zachodnio -  Syberyjskim .'i.óCit 
„Nie lepiej —  pk-zc da<lej „P ra w d a "  —  
przedstawia się sprawti i w  innych oh 
w odach” .

Oprócz 1u(k posya-żnego lira U u sił lian 
czyciclstśich należy dodać nadzwyczaj 
niski ych pozoirn. Ta sama . P rawda  
podaje, że z pośród 270.000 nauczycieli 
według - danych komisarjatn oświaty 
ILS1'RR. —  160.000 nauczycieli śSkću 
powszechnych nie posiada wykształce
nia średniego, 75%  nauczycieli szkół 
średnich nie posiada wyższego wykszlał 
cenin I. j. /.godnie / wyżej omówionem  
poslanowiemieni z dnia 1 0 .k w :elnia nie 
111:1 pra wa w vkładac u szkole średniej. 
„A  uzupełnienie kwalifikacji id/;c lak 
posyolmm lenipem, że zdani, m . Praw  
d y ‘ w  endnyni wypadku  nie ma [»( w 
nośei. że nauczyeielslwo uzyska potr/> li 
n -  kwalil kacje do I września 193s r.. 
jak tego wym aga u ,tawa“ .

Powyższe dane nie mogą hyc jednak  
uważane za pełne. Nb. slailystyka w lej 
dziedzinie w ZMtR., jest laik zaniedba  
na, że przy omawianiu sp raw  szkoOiiei 
wti źródła bolszewickie w ZSRR., >oeni 
ją  jedynie danemi dolyczącemi R« »v j  
skkfej Federacji Jak jirzedslawia się 
,pr,iwa w pozostałych republikach  
związkowych —  o tein praw ie  zupełnie 
brak wiadotmosi i. Ale i w RSFRR., przy  
toczone dane o pozoimie nauczyciel', lia 
leży skorygować przez shilystykę poda - 
ną l i kwietnia 19156 r. na X zjeździ? 
lconisomołu, przez. Anitrejewa. jediugo  
z sekretarzy CI\ partji bolszew ick:cj. 
Otóż według Andrejewa w posz.c,.ego 
nych szkołach w RSFRR. w  roku szkol 
nyun 19.35 36 było 38,4% nauczycieli z 
niższeiTt wykisz.tałceniem 63.7u/o z nie 
pelner.i średniem, i tyilko 1,5% z wyż  
sz-em pczJflgogiczneni wykształceniem. 
W  niepełnych zaś średnich i średnich 
szkołach było  9 %  nauczycieli z niższem 
wykiS/tałceniem, 66%  o średniem wy 
k.^zlałcenieni i tylko 24%  miało wy
kształcenie wyższe

Oczywiście, że tego .lann rzeczy nk 
.-.posóh zmienić n a  Inpsże, pr/y pomocy  
najhardziej energic/myeh zarządzeń ad  
ministracyjnyeh. Z ..komisoniolskiej 
Prtfcoady” ż 10 września dowiadu jemv 
się że rozpoczęte „spra-wd/enie” wiedzy 
naiuzy-cieli w celu nadania im,lytuJćm  
nauczycieli szkoły pow-.ezechnej lub 
średniej, świadezti. iż pu/iom jesl lak 
niski, że up. w obwodzie inoskiewskiin, 
zaledwie 25%  otrzymało w ymagane lytu 
ly '7.')'¥■» po/osławiono na jeden rok pod 
warunkiem dokształcenia się, 5 %  por 
bawiono p ra w  nauczania. - ; .P raw da" z 
14 wrześni,i podaje jeszcze ciekawsze  
dane Nr/we dyplomy, przyznając0 :\iut 
nauczania, miały byi w ydaii> do jkw ząt 
ku roku szkolnego dla 2IHI 090 nauczy
cieli. Ze względu jod ' i k  na msk, po- 
zioin w ydano  zaledwie 6 .0(10 W7 komika,- 
jacie oświaty było z a ru jo ^ o w a n y - j i  
3500 dyrdklorow szkół śm lm  :h. Ho. ni* 
sarjat jednak przyzmai p ;awo /ajmowa  
nia łych stanowisk lylko 1300 dyr<4 to
rom.. „Izwiestja” za,s z dtini 11-go 
wT/eŚnia opisują rezultaty „ ‘.praw  
cłzeikia” w-iesazy w- mieście Shihnsk. 
gd/ic na 100 przeegzaminowany :h 
nauczycieli. 27-imiu przyi/mano tytuł nau  
czytiela. 57-imiu pozostawiono warunko  
wo, 16-łu pozbawiono praw  nauczania. 
Jednak, jak twerdzą „Izwiest ja " poziom  
tych którzy pozostali w szkoh jest nasi 
zwyczaj niski. Twierd/enic «w c dzicnnrk 
ilustruje naslępującemi przykładami  
Nauczyciel geotgrafji w  szkole średniej 
Runejew, wie gdzie jest stolica Rosyj
skiej Federacji, nie wic patomiast gdzie 
jesl stolica Zw iązku Radzieckiego. Nau  
c.wciel Lzerkasow, na zapytanie gdzie 
znajduje się slolie:t Atiglji —  odpowńa 
da. w W iedniu  miasto Genewa —  
„w Warszaw  ie“ . Nauczycielka Złotare- 
wa na pyianie jak nazywa się stolica 
Turc ji - odpowiedzia ła : Madryt”, a
iJis/panji —  . Rzym ” Niektórzy nauczy 
ciele nie mogli odpowiedzieć gdzie znaj 
duje się Kijów. Ghar.kow, Raku, nie 
mogli w y mienić, republik wchodzących  
w skład 7wią/-ku Radzieckiego i t d. i 
t. p.

Wszystko to, w dostatecznej mierze 
.świadczy, że rok bieżący by najmniej nie 
będzie ruikiatn pir/.ełi/mowyni na odcin 
ku I. zw. budownictwa kulluralnego. Co 
więcej, ta pierwsza garść alarmujących  
wiadomości z frontu szkolnego, pozwala  
przypuszczać że spowodowany przez 
rozgromienie pedologji. pewien chaos w 
d/iedzmic nauczania, nic zostanie lak 
prędko opanowany. jaJk lo przypuszcza  
ty właidze radzii c-kic. (.yfow ana bowiem  
, Prawda", stwiirdza. że w związku z 
zerwaniem z pedologją bieżący rok 
szkolny, został rozpoczęty nawet bez O 
pracowania p rogram ów  podstawowych  
pizedmiotów. „ W  lvm sensie —  pisze 
„ P ra w d a ” szkoła przystąpiła do no 
we-go ruiku pracy prawie zupełnie nie 
uzbrojona 1'ozatesn. należy nadmienić, 
że praw ie  codzień, prasa melduje, o- nie 
odremontowaniu Imdynków szkolnych, 
braku podręczników i innych pomocy 
naukowych, co '-azem wzięte wytwarza  
dużą dezorganizację na odcinku p o w 
szechnego i średniego nauczania i b y 
najmniej nie rokuje lepszy eh wyn ików  
od lat pop-rzednioh VI V.
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Uka/.ał» .'u; w  W iln ie  nowe pismo 
„Goniec W ileńsk i" .  - Podtytuł, .organ 
polskiej myśli radykalnej '. Obok na* 
główka wykrzykniki ..Niech żyje idea 
narodowa!".  ..Precz z m a rk d / m e m 1 i

1- r
Pismo bard/0 ŁnJodf1. ho wc/ora j wy  

s/e di dopiero .\r. .3.
Nie n iem y czy doniec Wileński' hę 

dzie ewenementem trwałymi i wyra/ibś  
my takie wątpliwości, bo przecie okazy 
wała  się w W iln ie  dużo rozmaitych g a 
zet c.Klziennych, które  umarły w  wieku 
niemowlęcymi.

W każdym  ra::ie „Goniec Wileński 
różni się bardzo od wielu innych pism 
iO-cin grewzowych. Pomimo przystępnej 
ceny pismo jest raczej obliczone na in 
teligencję, myślącą politycznie. Manny 
takie wrażenie, że nie redagują lego 
dziennika zawodowcy a ludzie w d/hn  
n i k a rs t w i e n o w i.

„Gomoc W ileńsk i"  polemrzuje ze 
, stowem ', z artykułem Stanisława Mac  
kiewicza p. t .Pohamowanie argumen  
lów ". „Goniec" stara się udowodnić, ze 
mcżiiwy jest u nas system totalny, a 
zwtaszcza zmja argument jakoby sy- 
»teui totamy musiał sprowadzić  do ab 
siłrdii p robieni narodowościowy.

O dpow iedź aa to da jem y taką.
Obecność w  Pcwscc nuuejszosn narodo

wych n ie jest rzecz oczyw ista  okoljoznością 
pom yślną, jednak  w  żadnym  w y p id ia  n u  
w yw alcza jącą m ożliw ośc i m onopartyjno.ści na 
rodu —  gospodarza k tó ry  d o  pobratym czych  
m niejszości narodow ych  ustosunkowuje sit; 
życz liw ie  i  opiekuńczo.

O becnie stn icjące part je  i  p a rty jk i n-e 
ltiog ły  znaleźć języka  -porozuimiewawczeigo z 
tem i m niejszościam i l i  ty lko  dlatego, że o ul. 
try ay tych p a rty j n ie m iaty charaktc-ru ca 
ujściowego,. G łosząc hasta ja łow e, luł> wstecz 
nr, nie dysponu jąc szerokim  rozm achem  pro 
gram ow ym  w odn.etsicniu d o  .swego nar du, 
jak ież  m ogły znaleźć' rozw iązan ie tak delikat 
ucj sprawy jatk kwest je  m n iejszościow e?

K ierunek ro zw o jow y  dok tryn y faszystow
skiej rozporządza jące j potężną dynam iką 
znajdizie i w  odniesieniu oo  m niejszości na 
radow ych  sposoby ustalenia trw ałe j zgody i 
współprac) D oktryna iuązysto w-s Ku, to wszus 
caiościowość, ,ok  m yślen ia , c zy  czucia do 
p row adzon y c o  logicznego końca, to kon 
cepcja w yczerpu jąca wszysllkie zagadnienia, 
jeśli nie rw postaci p isanej teo r ji program o 
w ej, to  w postaci flinji zasadniczej, dom inan 
ty. .Nie masz b ardzie j fa łszyw ego  tw ierdzen ia 
jan te, że faszyzan w yklucza ugod*; z umvej 
szościaani narodow em i {oczyw iśc ie  z  w y łą
czeniem Zyduw ) zanueszkałenii na obszarze 
danego państwa. Jeśli m ow a o  asym ilacji, 
to  taszyzin  przeciwny jest asym ilacji p rzy 
musów* j, przy użyciu sposobów i sposoki- 
ków  dobrze wszystkim  znanych, ł asz,z.m di| 
żyć b ędzie  do  asym ilacji przedewszystkiem  
uczuciow ej, k ieru jąc  się w ytycznem i, wtaści 
wełni jego  iJ eo log jj. W ytycaua lnszyizmu 
parzy rozstrzygan iu  tak ie j kwestji jest taka: 
w łączen ie wszystkich  n arodow ości w orb itę  
ro zw o jow ą  nairodu —  gospodarza przez u*lzie 
lenie im  wszystkicn uobrodziejstw  now ego 
ustroju społecznego i zagw arantow anie w 
sposób szczery wszystk ich  swobód łcuilurai 
nych.

Przyikiao podobny mietliśmy u nas z jak 
najlepszym  skutkiem  w czadach Jagiellonów , 
p rzyw iązu jąc  do  idei n iepodzielnej R zp litc j 
litewską i ruską szlachtę w d rodze przyzna 
nia im  wszystkich  p raw  i  sw obód  szlachty 
po.skicj z równocz«.snem  zagwarantow aniem  
ich odrębności kulturaknej i język ow ej.

W y wody bardzo znamienne
Młodzi narod-owcy nie woła ją  o poii 

tykę eksterminacyjną w  stosumkn do 
mniejszości, nie m ówią o wystąpieniu i 
niszczeniu, ale dom agają  się konstrirk 
tywnego program u na wielką skałę i 
mówią o zapewnieniu swobodnego roz
woju kulturalnego.

Co w ięcej pow o łu ją  się na przykład  
epoki Jagiellonów, na t zw koncepcję 
Jagiellońską progranni wschodniego.

Co się zmieniło?
Czy m oże ci młodzi zeszli ze stano 

w i sika nac jon a] i.stycznego? Napewrto —  
nie '

P e p ro g tu  ro z w ó j mj.śJi p o łlt je zn e j.
rozumienie naszej sytuacji i naszej roli 
na Wschodzie. Poprostu brak  .zablonn 
* ta roendeckiego.

Poza tern, chcemy w to w ierz } ć, 
wv.ro;,t poczucia odpowiedzialności za 
Polskę

W  ostatnich czasach dostrzegamy w  
całyin młodymi obozie nacjonalistycz
nym znaczne pogłębienie a zarazem  
lakby wprost poczucie odpowiedzial
ności.

Notujemy to jak u objaw pomyślny.

L_ P-

W ag on e tki b e z obsługi z d e r z y ły  się
z  p a ro w o ze m

W  dniu 18 hm. o godzinie 8,05 przy eblegn | dwie zaś są częściowo uszkodzony Zderzeni*1 na 

uL Dobrej Rady 1 ul. Leg jonowej, na torze ko j stąpiło z tego powodu, że ze st.u ji towarowej 
żel wątkotorowej zderzyły się 4 puste wagonel z nieustalonej nurazie przyczyny jechały 4 pu 

ki z parowozem. Ofiar w ludziach niema. sic wagonetki bez ol.siugl.
Jedna wagimetka została całkowicie roahita,

Z w ło k i dziecka w  zgliszczach p u żaru
Po  ugaszeniu pożaru w  zgliszczach znaleziono 
zwłoki pięcioletniego syna Miedziucliy

Pistypiutitrzają. że dzleeko pozostawione hez 
opieki spowodowało pożar i nie i/dcdnlo wy(te 
s ta ć  się z .płonącego domu.

W ojewoda zwiediił Dąisersytet  
w P f u d t a t f i

\V dniu 17 hm. w  odosobni mym domu Jó
zefa Miedziuchy w  kol. Zanutsze, gm. Kozio u 
szezyzna, w czasie nieobecności domowników  
wybuchł pożuc, który strawił dasuczęlnie dom 
mieszkalny wrtiz z urządzeniem w ewnętrzneui.

Okolice góry Szyszkińskiuj z:ej4 niebezpieczeństwem
Donosiliśmy niedawno o d w o c i wybncnaeli

jłoclsków, znalezionych w okolicy Góry Szy- 
szkińskicj, z których jeden zakończył się trugi 
ezną śmiercią dwóch chłopców, a drugi pora 
nicnicin kobiety.

Widocznie okolice Górj Szy.s/kiiisklcj ohfi 
tują w tego rodzaju znaleziska. W —zonaj bo 
wiem 14 -letni ci/topice, uczeń szanty powszecli

nr. 4, przechodząc ulicą Jar obok Góry Szy- 
szkiiiskiej znalazł granat ręczny. N a szczęście 
ch łopiec pamiętał o tragicznej śmierci dwóch 
rówieśników, to też nic manipulował odnalc 
zionyiu geanalcin, Irce zawiadomił rodizicow. 
Rodzice —  policją,

G tanat prz-siany został do władz wo j
skowych. (•').

Zabóistwo
Na drodze do Postaw zastrzelona została z 

zasadzki Nadzieja  Krywienlkowa ze wsi Studzić 
nicr. jadąca z o jcem  d o  Postaw

O  m o r d e r s t w o  pod ejrzani)  je al  m ąż z ki. ,  
z a b i t a  n ie  żyta od d w ó c h  i p ó l  lat

Przygoda w straganie

P.

AVjc-zoraj w o jew oda w ileński i.. Bocinński w 
tow arzystw ie  posła W in dy Jawa Kaunińfikiego 
zw iedził now obudow any uniwersytet Ludowę w 
Prudziszczu, pow . wileńsko,-trockiego. (B)

Z m a r ł 
in ż. C. E . Bogdański

W  dniu 17 bm. w  Ganbalce, wojew .  
kieleckiego. zm arł ś. tfL inż. Ozesłit*\v E* 1 
warci Bogdiimki, b. naczolnik skt/.by 
drogowej Dyrekcji Okręgowej kolei 
Państwo w yelt w Wilnie.

D/ięki nieprzeeięln vni zdoi nowelom 
■j). inż. Bog*lańrt:i oddali wielki, usługi 
ko-le iniclwu peKkirimi i /* prace poło  
ż.o-uc w tej dziedzinie zo.dn-ł odznaczony  
z.folym krzyż, m Zasługi.

Goniony .prze/ kolegów dla swych za 
lę| o-.oSlństyeb i wielkiego zasobu w ie 
dzy laefK.fwej śp. inż. Bogdański ..jednał 
sobie ich jympyrt ję, a jako j)rzelo/onv 
by! ialwy i dt^slęjjny w < ,!i*cow aniti i po 
ws/.eehiue łubiany.

W iadomość <1 j ‘ 'g o  ago-i.lo <1.niknęła 
iioleśnie wszy .tkieb jego koilegó. 1 pod 
władnych

Cześć jog'i> paanięei!

W-ta.ś ci ciele straganów  w  Iia U ch  m iejsk ich  
uskarżają się na n ieżyc iow e ich zdaniem  zarzr, 
dzenie .larządu M iejsk iego  co  do gadzin  niw ie 
rania i za-myikania straganów. Wisy.ysUae slraga 
n ) za w y ją tk iem  .spo/ywczyoli. otw ierane są o 
godzunic 9 rano.

Jest to clin nas czas biu itzo n iedogodny 
naszym odb iorcą  jest p raw ie  w yłączn ie w ieś
niak, p rzyb yw a jący  na targ. W ieśn iak  j..ż o go 
dżin ie i — M jest wetiny, chce czetmipn.dzcj na 
być co mu potrzeba i wrócić- do wsi. P rzez ca 
lą noc nie spal zm ęczy! się i chce c/oiupn; 
d ze j w y je  cii a , . Tym czasem  .s1 riuya 1) \ są tuirtknię 
te. W  w ielu  wypadkach larg w ysezga  się wprost 
z rąk.

W  t aa ich warunkach stragaiuai ze me prze 
strzega ją ściśle ji rzep i sów 0  godzm ach  handlu, 
trosizcząc się jedyn ie  o to. żeby dzielnicow \ nic 
srjśłaJ (protokółu.

W czo ra j zanotowano następujący, nie pozba 
w iony cecli hum orystycznych wypadek:

Kacew a jessi wtaścicicLką strngtiiu  gotuwogo 
uorania. O god ziio e  pól *to u inno przychodzi 
do Siragłuiu gdzi* już z-najdujc na „czatach • 
tr/ ich  w icśn.ai.ow . Chcą n ab )ć  uiiran.a.

—  Niech zaczekają pól godziny —  pros,
Lecz wiośniacy nie chcą czok i®
Kacew a ogląda się na -wszystkie. strony, o l 

w iera stragan i wpuszcza kupujących, Zuinyka 
ją c  szczeln ie drzw i. A le  z ja w ia  się jak  z. pod 
ziem i d z ie ln icow y. W ytraw n em  Kikiem przez, 
szpary dostrzega w straganie cuch:

—  i'roszę  otworz.yci
.Straganiarce dech zam iera w piersi. W pada 

jednak ne ..gcn ja ln y" p*>myst: „U k ry ję  was".

W ieśn iaey kładą się na podłogę, straganiar 
ka zrzuca na nich stos ubrani.

—- Gdzie: są kupujący? —  pyta  ]M)lioj:oit.
-—  N ikogo niem a, szanowna władzo.

D zie ln icow y spostrzega kupę na walonych -w 
h -.zl.-olzic ubrań, lecz nie zw raca |o jego  zbyt 
luc j uwagi. Lecz podstęp K arow e j nic udał się 
jednak. W  chw ili, (kiedy ptzlicjiui zab iera ł się 
już do odejścia spod stosu ubrań, rozleg ł się 
nagle k rzyk :

—  O Jezu.
Jak się olkazato, (polio.janl u.,stąpilt nu rękę 

jednego- z ukrytyoh, co sjksw odow ato kaz.yk.
lT o lo k ó t byt m urow any. .
Jalk się dow iadu jem y, w łaściciele straganów 

pos anow ili zavrócić się do  Zarządu M iejskiego 
oraz do Starostwa z prośbą o  w prow adzen ie 
dla Hal M iejskich  innych godzin handJlnwyoh

fet
isaaaaiaBia

Utonął
I 4 bm. Jan ł.u tojt przejeżdżał łodzią w  to

warzystw ie Irzeeh znajomych przez W ilię ze 
wsi Kownai yszki do za.śc. Klew iciaskj, w pow 
święciiińskim. W  pewnej chwili łódź się prze
w róciła  i wszyscy w padli do wody. Lukojć  
ulMtyl. pzizoslaii zaś uralowail się. Zwłok na 
rtizic nic znaleziono.

Int. Merson przebywa 
w szpitalu

Jak Informują, wiadomość o aresztowaniu 
Ulż Mei-sona mijała sic z iahtyr/nym stanem 
rzt-esy.

Inż. Mcrsou jest chory i przebywa oto-eoic 
w szjjńalu kolcjawyui i:a W ilczej ł  apie. (r).

Zamach samobójczy i napad
W czoraj wieczorem przechodnie posłyszeli 

pr/y wejściu ilo kościoła S »  ! rkolja w ogród  
ku, tłumione jęki. Na ziemi wiia się w kon 
wnUjaeh mimlu niewiasta.

W yptóżniona ilaszka od esencji oetowej, 
którą ziialcziomi pnzy niej, świadczyła wymów  
ui'.1 o leni- co zaszło.

Szpital mieścił się iuż. 1'rzt niesiono więc 
ją do szpitalu Św. a a kona. Nazywa się Wtady  
stawa Minkiewiczów a. Gdzie mieszka i co akio

Eksport w sierpniu
z  terenu W ileńskiej Izb y  P r z e m -H a n d l.

ZBOŻA, S T R Ą C Z K O W E  i t. p. P od aż zboża 
po now ych  zb iorach  była niew ielka i d latego 
ekspor. u trzym ywał się -nadal Jia niskim  jkjzio 
tnie. W yw ie z ion o  'i 1 LI [.J ęczm ien ia , 100 1„ ow 
sa, 54 L. g ryk i i 50 t Zyta do Gdańsku celem  
dalszego rceksjjortu.

G K ZYBY SV\ iL / L .  W yw -nziono około  l l  lys. 
kg. grzybów  św ieżych (głów,nie kurek) do N ie 
m ice.

uHŻA IA  SU SZO NL W yw oź g rzyb ów  suszo
ny cli wyniósł oko ło  2.000 kg. 1 k ierow a ! się 
g łów n ie  do  USA., NTemi-ec i 1-rancji.

G R ZYBY K O N S E R W O W A N I W ysiano oko  
lo 1.000 kg. konserw  grzybow ych  do 1-rancji 1 
około  300 kg. do Meksyku.

R O ŚLIN Y  LEGZN1UZL V zw iązku z osłabić 
n iem  popytu eksport z ió ł wykazał pew ien  spa 
dek. W y w ieziono 8.000 kg z ió ł g łów n ie
do N iem iec, a ponadto —  Unglji, Auslrji, B flg ji 
Czechosłow acji i Francji.

K O N IE  ROBOGZL W y w-oz kon i znacznie 
spadł w jkm-ów uamu ,z m iesiącem poprzednim  
W yw ie z ion o  za ledw ie 70 sztuk do iio la n d ji i 
Auglfji.

IR/.O  DA C H L E W N A . W y-w jcziono do N ie 
m iec w ram ach um ow y polsko  - n iem ieckie j 
około  Ot i lys. kg trzody chlewnej.

R A K I Z\ \VL Eksport raków  k ierow a ! się 
g łów n ie  d-o N iem iec i w yniósł w miesiącu lip 
cu oko ło  16,000 kg.

JAJA. W obec  trudności zbytu eksąiorl ja j o 
gran iczył się ty lko  do dwóclt w agonów  przezn-a 
c lon ych  do Amgtji i  pół wagonu do Auslrji.

S ZC ZE C IN A  I S IFR SĆ  ZW IE R Z R C  A W 'yeks 
p orlow an o  z re jonu  btalostockicig0  oko ło  1.300 
kg, szczeciny do .-Wjgt.fi 01.1,z 64.IKII) kg sierści 
do  Anglji, Hulaa,dji i N iem iec.

O D D Z IE R K I BKÓR, (m izdra ). W yw iezitum  
do Na-mir,- 10.000 kg. tn izd ły  wartości oko ło  
6.500 zł.

SKÓRA' SUROW1E. W ys łano  via Ryga cel* m 
dalszego reekąpoirlu oko ło  1.000 szluk  sikór oraz
1.O00 .sztuk do N iem iec. Ponadto  w yw iez ion o  na 
sumę zl 24.000 —  skor fu trzaoych .

R Ę K A W IC Z K t S K Ó R Z y NE. P ew ne ożywcie 
nie w eksporcie rękaw iczek  zanolow une w  rnie 
siądu poRrzedKiim —  w  sierpniu w zm ogło  się je

szcze ba 1x1 z i oj W yw ie z io n o  ogóiem  rękaw czek 
w  sierpniu na sumę ponad  72..000 zł. (w  lipcu 
20 000 z ł.) g łow n ie do  Aiąglji, a na.słępnie do 
Zw iązku Połud.11. A tryk i i S y fji.

B lA Ł a S T O C K l PRZE M Y .SL W Ł Ó K IE N N I 
4,ZA W sierpniu oksą/ort -w porów naniu  z m it 
siącein poprzedinim wylkazujc -wzrost ilościowy
0 50 p roctu l. Nie jesL to jednak z jaw isko  cha 
raklcrvsty czne, na którym  m ożuaby by to osim 
wetH p ew n e  w n iosk i o ogulncj sytuacji ckspor 
low e j sezonu. W zros t len  s,powouowany zoslał 
zb ieżnością term inów  w iększych wysyłek  w 
sierpniu Ogólny ekspoirl w łókienniczy w  sierp 
niw r i), wy-iniósl oko Lo, 467.000 kg na sumę prze 
szło 1,500.000 zł.; z  czego łkaniu wełnianych 
w yw iez ion o  na przeszło 1.100.000 zł., za pledów 
na jjr z e s z łj 300 006 zł. N a jw iększym  odbiorcą 
hy*f rynek  clijński.

W LO K N O  1 M A N Ę  W  h.indln lnem okres 
spraw ozdaw czy zazmaczył się matenn obroln in i
1 brak iem  wahań cen W y w ó z  u trzymał się na 
o go ł na poz iom ie  m iesiąca poprzedn iego. W y  
w ieziono przeszło 300 t. włókna, z czego 212 t. 
przypada na pakuły I lrgamiei: i fla .t. na len trze 
parny

PA P IE R Ó W  lśA. W y w ó z  pap ierów ki do Sic 
mice. -wzrósł bardzo pow ażn ie  w porównan.u z 
poprzedn iem i m iesiącam i r. *>. i w yniósł około
5.000 t.

MjA T E R J A L Y  T A R T E  W yeksiporlowano z. le 
renu dzizilalnosei S ek c ji" Eksporterów  M aterja 
lów T artych  w  W iln ie  około  6.000 |. tarcicy 
g łów n ie  do Angiji i 1 'rancji.

fK S P O B T  D Y K T  z okręgu Izby według in for 
m acyj 7 fabrylk dykt wyniósł ok o ło  3.750 nr1 
Cena m iała lendencję zn iżkową

W yiw ieziono w sici'-(>niu *lo Indyj B ry .y j 
skich za ledw ie 61 m 3 KOMI>LI TÓW .SKlłZA’ N 
KO W A’GH (w lipcu rb. oko ło  105 m 3).

20 w agon ów  SM O ŁY  D R ZE W N E ., wystano 
w  beczkach via Gdańsk dila dalszego reekspor 
tu. Ponadto -wysłaino 45 t, smoły -w cysternach.

AA yeksportow ano 6 rvsh  111 T l-R P I N T Y N Y  
do Czechosłowacji.

T E K T tTR A AAN-wicziono z. okri gu !zhv 
85 000 kg. tek lury h rążow ej do Angiji, Gyprn i 
Syrji oraz 5.000 kg tektury b ia łej do Egiptu

ii ilo  ją  do dcsptrrecklego kroku  nie eheiala ze 
znać, Przesiuehnjąeciiiu  ją [Mistci unkow l ośw lad  
iizytn kategoryczn ie :

—  Jest to moja spraw a Osobista 1 nikogo 
n ir może obchodzić...

Być może miała rację. (<)
* * *

Kazimier/. Rogiński z kol. D w orzyszcze, gm 
holszańskiei pow. oszmi-aiiskiego, don iósł po 
lic ji że i. dniu 12 lun. oko l godz. 22-ej, jakiś 
nieznany mu mqft.-v.yina w iezt przez okno do 
jego  in: -■izkuiiia. ściągnął go t pieca 1111 z ie 
mię, uderzył iw a idem  narzędziem  w tw arz i zu 
hral z szafy l ruble res. w banknotach. Na 
w s z * z ą t v pr/.rz Rogińsk iego k rzyk  napastnik 
znikł, ucieka ją* przez .-knu. Nastręcza się przy 
puszczenie, że UugiYiski został pobity z zemsty.

Teatr Muzytiny LUT NkA
D z i ś

o iw u rc i s e z o n u  z im  o w e g o

„TERESINA*
i» f H H W » w » m w n n w » > »T T m T T T .T c tTy f

Wiadomości radjowe
liR(łG/YS TE OTWARCIE NOWEJ HAOJO 

STACJI W E  LWOW.tE.
Dina 1‘J w rześnia t. j. w sobotę .nastąpi u io- 

czysle  otw arcie  n ow ej rad jos tac ji lwuwskiej, 
kt*. a o tizym a la  obecnie 60 lew w antenie. Ina 
uguraeja nasląpi o godz 10.06. Uroczystość 
rozpoczną przem ów ien iem  w ładz m iejscow ych  

w ładz Polsk iego  ltad ja  puczem nastąpi część 
k .n iccrtowa w wykonaniu  ork iestry Tadeusza 
śeredy ńskiego. Koncert reprezen tacy jny  o rg a 
n izu je rozgłośnia lwow ska o- godz. 2106 z 
.ulziaieni n a jn yb itn ic jszych  solistów  Au dycje  
le transm itowane będą jirz* z wszystkie radjo- 
sTrcje polskie.

t r a n s m i s j a  z a w o d ó w  l e k k o  
a t l e t y c z n y c h .

Polska —  W ęgry —  lhdgju.
Im ku 16 września t. j, w sobotę rozgłośnie 

P olsk iego  Radja nadadzą o godz 22.00 nagraną 
11:1 p łyty  transm isję ze Stadjonu W ojska  P o l
skiego zawodnw lekkoatletycznych  Polska - 
W ęg ry— Belgja. R eportaż ten wzbudzi duże za 
ii.ieresow an ie  n ietylko wśród sportow ców , ale 
rów n ież wśród całego audytorjum  rad jow ego, 
in lci esująccgo się żyw o  ruchem sportow ym .

„JAKIE  P IOSENKI SĄ ŁA D N IE JSZE ’* 
spór ua fali radjowej.

Jakie piosenki są ładn ie jsze? O to temat za 
c iętego sporu, jak i p row adzić  bedą ze .sobą 
w sobotę o  gudz. 16.00 góra l i m azur na fa li 
rad jow ej. Każdy z nich bronić bedzie w vtrw a- 
le swych piosenek i tańców. Jak ten spór hę 
dzie w yg ląd a ! prz* konają się radjosłuchacze w 
czasie koncertu w wykonaniu  Kapeli Ludow ej 
Feliksa D zierżanow skiego i solistów
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SZULERNIA KARCIANA
L u s  r o d z i n y  n a  £ f e d . i e j  H a / c i e  —  R a i o J l z l n y  d & T r a u d a c y i  —  S a . n o b ó ^ ł w o

—  S p ó ł k a  d y r e k ^ o * ? *  z  s s n i e r a m i

M 4 « S , J

B Ł R S o n
K U tk a  *ch<xłowa jedu-sj z kam ien ic  na pryn 

fy p a ln e j u licy miasta. D w ie  kobiety. Starsza i 

n łoda Praw-óqpc«2abine matka i  córka. Obie 

zdenerw ow ane prow adzą p rzyciszoną rozm ow ę. 

M iodu pniecie w  rękach  ćhusikę i c o  pew ien  

-cras przyktada ją  J o  oczu M ów i

—  N ie  m ogę się zdecydow ać. P rzec ież nic 

w iadom o co  .fM-tem zrebi.

—  A leż on ms cudze pieniądze, (pom yli ty l

k o

—  P rzyk ro  fu Jafk się wyiłum aczę. Tam  

są T A C Y  1 ANO AYIK , NA S T A N O W IS K A C H  mo 

Ze naw et jego  przełożeni i, koledzy

—  N i?  bądz dzieck iem . V1us'l.z się zdecydo 

wać Trzeba mu wytłum aczyć. M A D ZIE CK O , 

M A ZO NĘ  —  M E  M A P R A W A  S T A W IA Ć  NA 

fĘARTĘ LO SU CAŁEJ R O D ZINA  T o potworne.

—  Jeżeli po-wiem ż.c ma cudze pieniądze, 

skom prom itu ję go
—  Ale uratu jesz oa zguby

—  Może stracić posadę.

— W ięc  spróbu j nnj>izód wpłynąć na niego, 

'm oże  usłucha, a je żeh  nie. lo rob  awaniurę. 

Chodźm y... p ó jd ę  z tobą.

R ozm ow a s ia je  się bard zie j nerwowa. Stnr- 

> za  F-ierze pod ram .ę m łodszą, usiłują prow adzić  

ją , potem  ciągnie. M łoda opiera się. Suchy 

trzask w  pobliskich drzw iach  przeryw a tę sce 

nr Z uchylonych d r rw  wysuwa się prędko gk> 

w a w oźnego  i pod e jrz liw ie  patrzy  wdót. skąd 

dooiega odgłos k roków  męskich. Żarów ka elek 

Łryczma silnie ośw ietla  k latką schodową. Zdalc 

ka już w ioać że w gó rę  id. ie jak iś m ężczyzna 

w- starszym  widau C yw il . N ie budzi podejrzeń . 

tćJk>w■" woźnego chow a się. a ]x> chw iii, jafcbs 

C/ego zapomniała znowu/ ukazuje się i świdru 

jące o czy  za trzym u ją się na kobietach.

—  Panie, proszę poą, rosić... .parna K. — . m ówi 

ariodi. kobieta poochodząc dc drrw.'

—  Puna K, —  pow tarza  w oźny — zaraz 
spraw dzę c zy  jest.

—  A le ż  jest nupewno.

ChwiUka denerw u jącego w yczek iw ania i zno 

* u  głow a woźnego. Nie, pana K. niema. Ależ 

zapew n iam  panią W yk luczone. N IE  MOGĘ P A  

N I W PU ŚCIĆ  "Mul/ zumlknięiy A leż w ykm ezo- 
.r)e.

*  *  *

Szary «w it. Ulica budzi się ze. snu. I)wu* do 

rożk i. Zaapomy dozorca . Kubieta. P raw ie  bieg- 

*iie , ma czerwone zapłakane oczy W biega  po 
schodacn. D zwon..

—  Nie, n iem a pana \1 , — AA oźny tw ierdzi sta 

low-czo, zamyka d rzw i bezapelacyjnie,

—  INraćcie mnie —  j>ię.ście zaczyniają bębnić 

w d rrw i —  puśćcie mnie. Bandyci, złodzieje , 

pusocie fnn.c. Ja tego dłużej inie w vlrzvm am . 
■'S.PRDWiADZĘ T l POLICJĘ...

—  A p o lic ję  Może pan wejść. Nie lubimy 

skandali. Nasz klub -naj-powa/nic-j.szy w W iln ie  

Ile ż , m a pani n ieuzasadnione podejrzen ia Ow

-szem gra ją  tu w  karty, ale męża pani niema. 

Proszę banazó tu p ierw szy p o jió j —  b ilard  Nie 

m a  Tu  drugi —  n iew inne gry w karty —  

b riilż  preferams. Grosze. S/mend ci er. poker. O, 

nie. P A N I M \ t ZAWISZĘ P R Z E G R Y W A  DUŻE 

£ N A ?  T o  n ie u nas A leż proszę nam w ie 

rzy ć . M  rany do&komałą opm ję w  W ik iie .

Pan  przed) ega go rą czkow o  po w ytw orn ie  

urządzonycti salonach klubu odprow adzana za 

c ie k ą w ionem i spojT/em am . „podchm ielonych  
m ężczyzn

Szuka męża. P rzegryw a w karty? Nie 
rznajdzie.

O czyw iście  n ie znajdzie. Gdy pani trochę

I Kołdry W B r R W flT O L H H  
za ui Oszmianskl 
Kit I . ajmt i ewlcz I I

5-ty dzień strajku 
bezroln ych

W czo ra j svruaoja stra jkow a na robotach 
m ieisk ich  w V i ln ie  uiegła pi wnej zm ianie. Na 

k ilk  i robotach część bezrobotnych  pod jęła pra 

cę. R ów n ież na brzegu  antokolsk im , k tóry  jest 

g lo w n em  ogn isk iem  strajku, kilkunastu strajku 

jących  przj stąpiło do pracy

D elegacja Jx z. obotnyich, w k tó re j skład wcho 

dzą  także przedstaw iciele  ZZZ dom aga się w  

da«szym  ciągu podwy-Zk płac. Fundusz Pracy 

’/.aś nie m oże na to zgodzić się spowodu braku 
kredytów .

K om itet s tra jkow y m ieszczący się w lokalu 

ZZZ przy u licy O rzeszkow ej 11, rozpoczął zb iór 

ke go tów k i i p row jan tu  na rzecz s tra jku jących  

b e .T o b o tn y ch .

Om-gdaj kom itet stra jkow y w ysłał do centra 
li Fiiii<Jn«zu Praczy tmedh, delegatów . (w).

skon su m ow ana  opuszcza tókaj klubu p0  wizy 

cie, na k tórą się zdecydow ała  po bezsennej no 

cy, W O Ź N Y  VVY DUSZC ZA 7. K R Y J Ó W K I TO 

SZU K łW .s NEGO MĘŻA.

*  *  *

Sceny  takie (podane wy tej —  autentycznej. z 

m atem , odm ianam i p ow ta rza ją  się co  miesiąc? 

W  JE D N YM  Z T O W A R Z Y S K IC H  K L U B Ó W *1 

Vi ILJN.SK ICH, w k tó rym  pre,spem je w nsjlt.jp 

sze nieuchwytna dla jsoilicji szu len iia karciana.

W  sw oim  czasir p isaliśm y o  szuierninch 1,a; 

cianych w klubach w ileńskich. Szulentie lnli.it 

prosperowały w paru klubach. Dri.ś sytuacja 

zm ien iła  s?ę. konkurenci1' dwóch z najw ięk

szych klub(Vw w W iln ie  odpadli. Nn placu poz- 

stały dwa. N a jpow ażn ie jsze, ga zie  się gra na set 

k i i tysiące.

P rzy  pom ocy dobrze  opłacanych „nagania 

c zv “  K LU B  PO L U J E  W  P IE R W S Z Y C H  

M H B M m M H M B B f l H h

D N IA C H  M IE S i ĄC A  N A  U R Z Ę D N IK Ó W  inely 

tucyj państwowych i prywatnych, zaprasza ,A a  

piiab.stów*. T u ta j p rzegryw ane są d u ie  m m y 

pien iędzy „cudzych1-, tu rodzą się defraudacje, 

Z T I ,M ZWT.VZA.NA JE ST T R A G IC ZN A  ŚMIERĆ 

JEDNEGO Z GRACZY...
P o lic ja  w ie o tein, lecz, jak dotychczas, jer,: 

bezsilna. Aby oskarżyć klub o  to lerow an ie  ha 

zar-du karcianego, trzeba złapać za rękę. T rze  
ba udowodnić, że cd każdego „Łiafiku1' „d yrek  

to r1 klubu pobiera do pliszki d ob ry  procent, że 

zarabia duże sumy na kartach, ż e  nawet, jak 

m ówią, to leru je ordynarną sznlenkę. POiPRO- 

.STU N A P Ę D Z A  G RACZY lNA S ZU LE R Ó W , OD 

K TÓ R YC H  PO TE M  B IE R Z E  S ŁO N Y  PR O C E N T.

Cza. już, aby znani i pow ażan i obywatele 

zasiadający w zarządach tych k lubów  ,.tow a

rzyskich '1 oczyścili tę atm osferę.

iArzecioż w iększość W iln ian  w ie  dobrze, o  

j»KŁch klubach jest tu m owa. (w l .

Ze crłra -
ś io ta d o z ą . jni£<AAyuę
0  j jJ e jy śc i -
1 i M ł a i t r i ą c & m  
ćjC LirtŁcA J^crrtyc* n L u .

O b c a s a m i  q u m o w e n r

;e H S O N
S k ó r a ,  g u m o w a ł

b e r s o n - o k m &

K Ę J K J E M M  S P t P K T O W W
Uroczystości w  K u ra to riu m  O kręgu

sukolnetio
W K uratorjum  Okr. szkolnego w W iln ie  od 

by ła  się uroczystość SiJortowa rozdania nagród 
za regaty w ioś larsk ie  i ka jakow e. W  sali zgro  
m adziło  się sporo m łodzieży  i p ro feso rów

Sprawozdauiie z regat, oraz sprawozdan ie z 
d ziała lności sportow ej przystani w ioś larsk ie j 
z ło ży ł p r N iew iadom ski. Ze sprawozdan ia tego 
wymikło, że w  tym sezon ie m łodzież przew ioslo  
wała30474 kmtr., imając 3472 w y jazd ów . Dzień 
n ie od poprosłu  odb ija ło  przeciętn ie 20 —  30 
łodzi M łodzież organ izow ała  rów n ież w iększe 
w ycieczki turystyczne N a jw iększa  w ycieczka 
trwała 42 dni.

Zanotow ano w ięc  znaczne ^żywiernie na przy 
stan.

Ogrcmne/n pow odzen iem  c ieszy ł się rów n ież 
p row izo ryczn y  basenik p ływ acki, w którym  w y 
uczono p ływ ać 5347 p ływ ak ów , p rzew ażn ie  dziat 
vry ze szikół pawszedim ych.

Są to przew ażn ie zasługi energicznego prof.

N iew iadom skiego, k tóry  jak o  k ieiow m ik  przy 
słani p o tra fił doSl.onaie zorgan izow ać pracą 
sportow ą na przyisiani.

Po  sprawozdaniu p ro f. N iew iadom skiegc 
głas zabrał nacz. Lubo jaek i, k tóry  życzył mło 
d zieży  dalszych sukcesów sportow ych, aperując 
jednocześn ie do n iej, by walczyła fa ir  p lay 
Nacz. Lubojaek i w  obecności nąc.z. W rońsk ie 
go, nacz. Czyżew skiego, k ierów . Łucznika, dr 
K orty  i innych rozdał nagrody przednie i di 
p lom y.

R ozdan ie  nagród  odbyło  się w podn iosłym  
nastroju  przy c iągłych  brawach —  to m łodzież 
i p ro fesorow ie  ok lask iw a li zw yc ięzców  regal 
w ioślanskich.

Jestesmy głęboko przekonani, ze r#/.vs Aym 
roiku statystyka iprzejeenanioh k ilom etrów  
zw ięk szy  się znacznie, a do  regat stanie jeszcze, 
w ięce j m łodzieży , ktÓTa w . każe jeszcze  lepszą 
fonnę.

ju tro  m ecz z  Cracovią
Już jutru o  gnilz. 15 na stad jon le reprezen 

taeyjn,, in przy ul. W irk ó w  sk le j o iib ęd zir  się 
diswnu zapow iadany lueez p iłkarsk i o w ejśele  
uo L ig i in .ędzy O a to s ią  n W K. N. Śm igły.

O e/ansach obu drużyn p isa liśm y już ob 
s zen iir  przrd  k ilku dnianil. Dziś w ięc już ty lko  
pi ■ y fin ri i na oi y, ż r  m erz ten tla s(»ortu w ilr ii 
sk irgo  mleć będzie  doniosłe zuarzrn ic. Cennym  
b id z ie  każdy celny .strzał każdy zdobyty  
punkt, każda strzelona bram ka.

Na m; tz ieeo wyżmie/..my został M iehał I raiik 
—  1 (l/ja m eczów Irgowyuh, dobrze  zna u s na

G ło w n i 
im p ie zy  Polska -
Program  jn eczow  lekkoatletycznych  Polska 

— B elgia i P o lsk a— W ęgry , k tóre  odbędą się* w 
dniach 19— 20 bra. na stad jon ie  \VP. pod pro 
lektoratem  prezyden ta m. st. W arszaw y Stefana 
Starzyńskiego p rzedstaw ia  się następująco:

B ieg 100 m ir. —  B E L G IA  G uiln  (10,7), V. 
D. Driesche (11), W ĘG RA': Kovacs (10,5), Gy 
enes (10.6), P O L S K A  —  T ro jan ow sk i (10,7), 
Zasłona (10,9). R ekord  be lg ijsk i Brcchart 10,7. 
rek. węgiersk i S ir 10,4, rek  polski T ro ja n o w  
ski 10,7

B ieg 200 mtr. (tv lko  w  meczu Belgia —  
P o lsk a ): B E L G IA : Guthy (22,5), Burg (23,8), 
P O L S K A : T ro jan ow sk i (22), Ś liwak ('22). R e
kord  b e lg ijsk i B rochart 22, rek. polski T r o ja 
nowski 22.

B ieg 100 litr.: B E L G IA  Prinscn  (50,8),
Bendu (50,3) W Ę G R Y : Kovacs (48,2), \ adas 
(48.8), P O L S K A : S liwak (50), Gąssowski (50.2). 
Rek. belg ijsk i Verhaert 49,7, rek Węgierski 
Kovacs (48,2) rek. polsk i B iau iakow ski 48,8.

B ieg 800 m tr.: B E L G IA : Yerhaert (1:51,3), 
Geeraert (1:56,2), W Ę G R Y : lg le i (1:55,5), Arndy 
(1:56,4), P O LS K A  Kucharski (1:51,6), Gąssow 
ski (1:57). R ekord  be lg ijsk i —  Verhaert 1:51,3, 
rek. w ęg erski Szabo 1:52, lek . polsk i K uchar
ski 1:51.6.

B ieg 1500 m atr B E LG IA : M ostert (3:56,6), 
G ceraerl (3:59,6), W ĘG RA’ Simon (3:59,6), 
lg le i (3:55). P O L S K A : Kucharski (3:57,7), N o ji 
(4:03.2). R ekord  be lg ijsk i —  M osterl 3:56,6, 
rek. węgierski Szabo 3:52,6, rek. polski Kuso

Bieg 5 km B E L G IA : Van Rumst (15:01,6), 
Cchroeeen (15:32), W ĘG RA’ : S im on  (14.54,2), 
helen  (14:53), PO LSK A - N o ji (14:33,4), D uplic 
ki (15:32,6). R ekord  b e lg ijsk i: M areehal 15:00,6 
rek. w ęgiersk i K olon  14:53 rek, polski N o ji 
14:33.4.

B ieg 110 m p ło tk i: B E L G IA  Bosmans
(15,4), B inet (1L.8) j AMJGRY. Szabo (15,3), 
Leyente. (15,6), P O L S K A : N iem iec  (15,5),
ęiwuns (15,9). Rek. b e lg ijsk i Bosmans 15,4, rek. 
Wogieirski Kovacs 14.8 rek. jmLski Ilaspo l 15.4.

terenie W ib ia  ze swej działalności sportowej.
O i-ganizatniry k rin iiuikuja, że na mecz w izy 

■scy sęd ziow ie  wpuszczeni zostaną bezphitn ic za 
iikazan icin  leg iłyn ia c jl z  fo to g ra f ją. LcgiU  
im icje  'mnoi-ow une beda ty lko  AA ydz. Spraw 
Scd i iuwskich p rzy  P. Z P. N.

Iłezpiutue bilety dla i-etonków Ź,w. łiztcnui 
kurzy S(M>rłowyeli w yd a je  sckretarjat —  ul. 
Jagiellońska 7 do nieiłizicti do godz. 12.

0 :-g:in i/a lj:/y proszą publiczność o  wcze- 
sntejsse za jm ow an ie  m iejsc na trybunie.

a k to r z y  
• Belgja W ę g ry

Bieg 400 m. p lo lk i , B E L G IA  Bosmans 
(53,4), Regem uetter (57,1), WF^uRA': Kovacs 
(52,9), H e ijas  (54), P O L S K A : M aszewski (57,7), 
K ostrzew sk i (54,2). Rek. be lg ijsk i Bosmans 
53,4, T ek . węgiersk i Kovacs 52,9, rek  polski 
Kostrzew ski 54,2.

Sztafeta 100— 200 -400— 800 m. B E LG IA  
Guthy, Burg, Bosmans, ATerhaert, AVĘGRA 
Gyenes, Kovac.s, Badas, lg le i, P O L S K A : Zasło 
na, K ozlick i. Sliw-ak, K ucha jsk i Rek. b e lg i j
skiego i węgiersk iego brak, rek. polski 3:19.

Skok w  dal: B E L G IA : Binet (711), DevildeT 
(664), AA’ ĘGRA' K olta i (737), D om bovari (725), 
P O L S K A : Hanke (719), P law ezyk  (716' Rekord  
belg ijsk i B inet 711, rek. w ęgierski —  Ralogk 
749. rek. polsk i N ow ak  738.

Skok w zw yż: B E L G IA : Chartier (176), Del 
coim jue (175), W ĘGRA7: Cserba (188), Ki-rko 
\ita (190), POI. SKA : P law ezyk  (_196), H ofm an  
(190), Rekord  belg ijsk i H enault 186, rek w ę 
gierski Rodosy 196, rek. polsk i P law ezyk  196.

Skok o tyczce (ty lko  w  meczu AVęgry— P o l 
ska ): W ĘGRA Baesahnasy (404), Csanyi (400). 
P O L S K A : S zra jder (414), M oronczyk  (396), Re 
kord węgiersk i Bascalmasy 404. rek  polski 
Sznajder 414.

Pchn ięcie kulą B E L G IA : A7os (13,20), A7. I>. 
A o o id e  (13,70), \A7ĘGRA H ervath (15.15), 
Csanyu .(14,58; P O L S K A : F iede iu k  (14,65),
Gierutte (15,15). k ek ord  belg ijsk i —  AT. I). 
A oorde 13,70, rek, węgiersk i D aram  i 15.77 rek. 
polsk i lle lja s z  16,05.

Rzut dyskiem : B E L G IA  Vos (42(57), A D. 
Voortle  (40,40). AA7Ę G R Y : D onogan (47,10), Ma 
adarasz (48,4). P O L S K A  G ieru lto (45,72), F ie- 
doTuk (43,76) R ekord  belg ijsk i Yos  42.57, rek. 
w ęg iirsk i Reniesz 50,73, rek. jio lsk i H eliasz 
(46,26).

Rzut oszczepem  BELG JA: H. llerreiHans 
(55.67), J. Iierrem ans (61,76). VA ĘGRA A7arsze 
gy i (68,23), M akkabi (63,18). P O L S K a  Lnka^ 
ikr (73,271, T u rczyk  (70,53). R ekord  b e lg ijsk i 
Iierrem ans 6176 rek. w ęgiersk i \arszegM  
68.23. rek. polsk i Loka jsk i 73.27.

Duś regaty wicśia^skle 
i raiO motocykiswy

Dziś w  Trokach rozpoczną s ię ' wielkie n  
gsty żeglarskie o mlstrzosiwo jezior I zocktcb. 
Bieg giówuy odbędzie się dopiero 27 b. m , 
ule dziś i jutro mieć będziemy szereg oirmnic, 
ciekawych biegów. Jednocześnie oabywnć cię 
b< dą w Trokach regaty młodzieży szkolnej. 
ZglnMzonyrh jest 60 żeglarzy.

Dziś po południu wystartują z AA ilna —  
Plac Katedralny —  motocykliści, którzy uda 
dza się do Gnudna. Zakończenie raidu w nie 
dzielę o godz. 18 —  Plac Katedralny

Ruió. organizuje Moi. Klub Sportowy 
„Strzelec". _

PorAdnia sportu pracuje
Bezpłatna poradnia spo rt ow o Teka r.sk a rnie 

szcząca się w  AAklnie p rzy  ulice AA ierkiej 48 zba 
dała w  ostatnich tygodniach lata przeszło- 300 
ziwolemnilkuw sportu szybow cow ego, a teraz przy 
stąpiła do  badania p ięściarzy i  częściow o już 
n a rc ia rzy

Codziennie noradnia bada 20 -30 sportow  
ców  Dr. m jr. B. Gołyński c ieszy -się serdecznie 
z te j tek licznej frekwencji- młodzieży,- a my ze 
sw ej s trony przypom inam y, że poradnia otwar
ta jest d la panów twe w tork i, śroay i czw artk i 
od 17— -19 godz. a dla pań w  p ią tk i od 18— 19 
godz.

Lekarz sportow , jest p rzy jacie lem  każdego 
zawodnika, a w ięc  m ieć trzeb., -ał.kow.te zaufa 
nie do lekarza, k tó ry  m oże nam udzielić nci 
jednej cennej rady przy jacielslkiej, jnlk mam-, 
upraw iać sjrort. żę ty  n ie przem ęczyć organiz 
mm

C*y tilm zostania dopuszrzony 
do zawodów olimpijskich?
M iędzynarodow a Izba film ow a  zw róciła  się 

do m .ęd zy 11 a rodow ego  koamletu o lou p ijsk iego  z 
wnioskiem , aby do o lim p ijsk iego  konkursu s ilu  
ki obok  p las tik i, m uzyki- i literatury dopuścić 
1aEże filni.

Czy Ulimpjaoa zimowo w 1940 r. 
aojdzie wagóle aa skutku
Sekretarz generalny 4-yeh llli.npij./kicłi 

Igrzysk zimowych w Garmlsch Fartenkirchee 
Ituroa le Fort opublikował w prasie niemiet 
kiej artykuł na temat organizacji przyszłych 
Igrzysk zimowych w  1946 r. Faktem jest —  
pisze Bartni le Fort —  żc Japonia nie zorga
nizuje itlimpiady izimowej ze względu na zbyt 
daleką drogę. Komu powierzona zastanie orga  
nizacja tych Igrzysk, zadecyduje dopiero po 
siedzenie Aliędzy narodowego Komitetu O lim 
pijskiego. który się zbierze w  1937 r. w W a r  
sza wie. Nie to jest obecnie ważne, gdzie od  
uedą się przyszł" Igrzyska, lecz czy Wugóle 
się odbędą. W obec konfliktu z Międizynarudową 
I derncją Narciarską, jest możliwe że narcia
rze odmówią udziału w Ollinpjadzie, a wtedy 
oczy wiście Igrzyska nie dojdą do skutku. »p r*  
wa nauczycieli narciarskich która wywołała  
konflikt już w Garmlsch, jest bardzo skompli
kowana i nie wiadomo dotychczas jak zostanie 
rozwiązana. Dopiero po załatwieniu tego kon 
iliklu. stanic się aktualna Uwiestja miejsca r® 
zegrania Igrzysk. Jak wynika z artykułu o # r  
ganizarję ubiega się Norwegja. która ma. zda 
nicin autora, na jw ick-Jzc szanse zorganizowania 
tych lg;»ysk.

B . n a u c zy c ie l gimnaz.
udziela lek cyj i ko re p e tycy j w za
kresie nowego  i starego typu g 'mn. 
Przygotowuje do m ałej i dużej matury. 
Nauka solidna. Postępy skutki g w a 
rantowane Specjalność: perski,fizyka, 
matematyka, fldr.: Wileńska 32 — 5 

od godz. 11— 1 i od 4 — 7 pp.
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Kajgorsie  sbiory  
v  v o j .  i i l ib sk le m
JuL wynika r. pro-.nzoryt)*- 

oych oolicicó Głównego Ur*ę  
du Statystycznego, zbiory tego 
roczne w stosunku do roku 
ubiegłego i do przeciętnych w  
okresie 5-letnmi przedstawiały 
by się następująco: zb ór psze 
n*cy większy jest w  tym roku 
w porównaniu do r. ub. o  
5,j°'9, oraz  większy w porów
naniu 7. przeciętną ostatniego 
5-Jecia o  7 5°,o1 zbiór żyta na 
tomiast mniejszy jest w Dorów
naniu do r. ub. o 3,4%, a w po 
rów n an ij z przeciętną ostatek  
go 5-Jeoa m nijjszy o 0,1%: 
zb ór jęczmienia mniejszy jesx 
w  tym roku w porównaniu do 
r. ab. o 0,7%, natomiast więk 
szy jest w stosunku do prze
ciętnej ostatn:ego 5-lecia o  
0,8%; zbiór owsa wyższy jest 
w tym roku w  porównaniu t  
r. uŁ> o 1,1%, a w porównaniu  
z przeciętną ostatniego 5-Iecia 
większy —-  o 4,8%; zbiór 
ziemniaków mniejszy będzie w 
tym :,-ku w porównaniu z r. 
ub. o 1,3%, ale większy w po 
rów-raniu K p.zeciętną ostat
niego 5-lecia o 3,3%.

W  mikonarh kwintali zbio 
ry prawdopooonnic wyniosą 
pszem ra o to ło  2-1,2, żyto —  
około M ,9, jęczmień — około- 
14.6, owies —  około 26.3, ziem  
niaki —  około 320,7. Szacunek 
ten jest przybliżony i może 
odbiegać od ostatecznych obli 
czeń, ookonywanych w później 
szym rra-sie przez władze ad 
mmistracji ogólnej przy pomo 
cy komisy j gminnych i pow ia
towych.

Susza, która, panowała nc 
wschodzie, a czężciowp : na, 
południu Pol*ki, spowodowała  
niższe zbiory, /. wyjątkiem  
pszenicy, w  woj. wschodnich 
i południowych. Susza przybra  
ła rozmiary klęski w woj. w , 
leńsk cm. to też zbio-ry tego
roczne są tam znacznie niższe 
Natomiast woj. poznańskie, po 
dwuletniej kię/tcc posuchy, w  
noku bieżącym ma zbiory 
.lepsze.

Zbiory pszenicy w więk 
szoici województw ;ą  nieco 
wyższe niż w roku ubiegłym  
Przy tym znaczne zwiększenie 
wykazują woj. warszawskie, 
białostockie wołyńskie, poznali 
-skie, lwowskie i tarnopolskie. 
Natomiast znaczne zmn>vjsze 
nie zbiorów pszenicy zaznacza 
się w woj. wileńckiem i po- 
morskiem.

Zbiory żyta przeważnie są 
.mniejsze niż w roku ubiegłym, 
szczególnie wyróżniają się pod 
tym wzglęaem iroj. wileńskie 
i pomorskie. Nieco większe 
zbiory -żyta m ają woj,' biało 
stockie, poznańskie i .,ląski

JfĄ

Ludwik Weiner! Wllton

P A N T E R A
P o w i e ś ć  se « fscv c ir# f> « v

—  W idz i  pan —  szepnął trochę Hojaźii-n-ic —  
m am  djahelnie cluźo iza runku  dla irmij i innych dzi- 
feicti zwierząt. Nie .nożna na nicli poJe^aó. Zresztą  
i słą<i doskonaJe i>.ę widzi.

Ostrożnie rozchylił gałęzie i wysunął przez otwór 
wielką głowę. Kiedy jednak pantery zwietrzyły o b 
cego i zaczęły u jawniać niepokój, cofnął się szybko  

stanął w  większf-m jeszcze oddaleniu. W ogó łe ,  /ro
biło mu się naraz bardzo pilno i zatrzymał się at 
pjzy bramie, .którą otworzył m u sami Ray-ne.

—  Czy wie pan. nad czem sobie łam.ę głowę od 
wczorajszego południa? zapytał i z osobliwym  
błyskiem w  oczach spojrzał na m łodego człowieka. 
—  N ad  tern, gdzieśmy się już widzieli. \lbo przynaj
mniej. gdzie ja już pana widziałem.

Rayne obojętnie wzruszy ł ramionami.
Dopiero parę m i.s ięey temu wróciłem do

Angljk
—  Wsem. Z Jawy —  nadinspektor skinął żywo  

i naraz najisidoczniej cod sobie przyponuiiał. zaczął 
bowietti grzebać w  kieszeniach marynarki. —  WolŃżC 
tego musiało się to zdarzyć jeszcze przed pańskim  
w v jazdeni. Tak  mniej więcej trzy, a!bo cztery lata 
temu. Ale już ja tego dojdę!

Uchyilił uprzejmie kapelusza na pożegnanie, gdy  
znów inu >ię coś przypomniało.

—j Mówiliśmy przed ehwiłą o Jawie. Otóż s/u 
k am y  właśnie człowieka, który stamtą 1 wrócił. P rzy 
jechał mniej więcej przed tygodniem statki' ni . Nio- 
b e “ do Polikestone i natychmiast udał s:ę do I.ondy 
nu Zamieszkał w  hotelu na Bennondsey. Jeszcze w

dzień swego przy jazdu rozpoczął jakieś lajrmnicze  
wypady, a  trzeciego wieczora nie- wrócił wogóle. D y 
rekcja hotelowa uznała za stosowne dziś zawiadomić  
nolicję o tern zn.lkn ęcin. W  numerze pozostała tylko 
teczka, z drobnostkami z których mc nie można wy
wnioskować —  Murphy u rw a ł i nacisnął na czoło 
olbrzymią panamę, a potem ii,tgnął dalej: —  Ci ka 
wę. że ten jegomość zniknął tego samego dnia, kiedy 
patrol szosowy znalazł w lasku rannego. N iew yk lu 
czone, że tym razem wpadliśmy na właściwy trop 
Ten nieznajomy z hotelu może być właśnie ow ym  
♦ajemniczyni człcrwiekiem, który w  niewytłumaczony  
sposób zniknął z lasku,

—  Możliwe —  potwierdził Rayne swobodnie i 
spojrzał w  przestrzeń spod wpółprzymkniętych po
wiek. Sytuacja stawała się krytyczna, człowiek ze 
Scotland Yardu  w pad ł istotnie na właściwy trop.

Ale M urphy miał w  kieszeni jeszcze jeden atut. 
W yciągną ł stamtąd jakiś wygnieciony papierek ro z 
postarł go na dłoni i drugą ręką skwapJiwie wygładził 
wszystkie załamania.

-—  A to znaleźliśmy w  pozostawionym przezeń  
w  numerze hotelowym pakunku —  powiedział. —  Nie 
jest to niestety wiele Tv lko  trzy- sowa: ,,Esse\, Che- 
drrhiMs, Spiilering F a rm ". Bardzo ,0sohnwe-—  rnnrk 
nał. potrząsając g łow ą  i chowając spowrotem sk ra 
wek do kieszeni. —  I z  tego galimatiasu ma sobie czło
wiek coś wykoncypowaćl

Z melancholijnym usmieclmm raz jes/"/? uchylił 
kapelusza, a Rayne naiwpółprzymiknięlami oczyma 
spoglądał wkład >za nim, aż do chw ili, kiedy posiać 
jego zniknęła na zakręcie drogi do ChesterhiMs.

R O Z D Z IA Ł  X III

—  Gzy ma.sz w z\\ lązku z d/isie js/ym festynem  
jakieś specjalne życzenia? —  zapytał pułkownik  
i wzrok jego na chwilę oderwa ł się od prostej jak  
strzała drogi. Miał wprawdzie  daleko poważniejsze  
troiski. ailc uporczpwe milczenie przyjaciółki zaczy

nało  go  już niepokoić. Była to oznaka nieuchronnie  
zbliżającej się burzy Pułkownik nie mógł się jed
nakże zdecyKlc-wać na to* aby poprostu zlekceważyć  
fochy rudowłosej kapryśnicy, był w  niej bowiem  
zakochany, niczcm sentymentalny kocur. Z tego- 
właśnie powodu  pTÓbował w-szelŁieimi mo/ii wemi  
pc*scbaini odśeróeić. grożące od Pwiułz.estu czterech 
godzin katastrofę. Lcoz panna t^ranond najzupełniej  
nie reagowała  na jego zabiegi Bezgraniczne oburze
nie gw iazdy teatru „Parisia,na“ datowało się od tego 
momentu, ki>-dy Kowcliffe  wrćicił z pogoni za Grace  
W ingrowe, wyraźnie podniecony i zadyszany, nie 
przywlókłszy zbrodniarki za włosy.

I jrzaw-szy go, panna O rm ond  stłumiła wybuch  
płac/u i zaczęła wołać:

—  Gdzie ona? Złapał ją pan? Obił? Kazał pan.
policji zaares/śowaC?

\a  wszystkie te pytania pu łkownik  odpowiedział
pełnem zmieszania wzruszeniem ramion, i musiał co  
prędzej uchodzić przed pięściami rozwścieczonej 
przyjaciółki.

—  I pan ma być pułkownikiem? —  woła ła  sy 
czącym głotsem. —  Pan jest tchórzem, manu-lukiem, 
ż.ółhj małpą...

Dodała do  tego szereg innyx.h epitetów których  
znaczenia wprawdzie  nie rozirmiała, ale które uw a
żała ra miażdące, a potem przez pięć minut wyła. 
przez pięć zanosiła się histerycznym płaczem żeby* 
w ciągu następnych pięciu przejść do  yrslrząsa jącego 
tkania i wireszeie najzupełniej zamiCkiiąć. I to w łaś
nie było  faktem najbardziej niepokojącym. Jeśli pan 
na Glorja Ormor.d zdobyła się na to, by  w ciągu  
popołudnia, wieczoru, przedpołudnia i znów popo
łudnia pozwolić milczeć swoim niezm ordowanym  
usteczkom, to by ł to najlepszy dowód, że sp raw a  
toi niedobrze. Nic więc dziwnego, że pu łkownik  by ł  

coraz bardziej niespokojny.

(D c. n.). jj|



i , . k l  i t J l ik  x  d n ia  19 w m ^ o k  1936 p. 9

C M J I N  •

f h X * n

| £ f
Najpotężniejsze 

a r c y d  z i e ł o  

w hislorji 

kmematogr.

jrie lka  obsada w największym .ilm ic sezonu. W roli głównej wieloKrotnie odznacz, złotymi medalami

Charles LAUGHTON Clark GftSLE i Franchot TONĘ
N i e n o t o ^ a n y  r u k i e s !

Koszt reaLzacji 2.000 000 dolarów. Dwa lata pracy Udział 5000 statystów, fiiespotyk. rozmach wystawy 
Piękny nadprogram. Upraszamy o przybycie punktualnie: 2— 4 — 6— 8 — 1018.

Fińscy dzIenniKarze
O  .ęodz 7,45 rano w  poniedziałek przyjeidis  

4o W ilaa  kJIkimastu dzieiunSkarzy fińskich kto 

rzy z-wiedzają Polskę. Po zlożeni-u hołdu na 

■cmentarzu Rossa Sercu Alarszaiika Józefa Piłsud 

tfciego, z » iedzeniu miasla 1 wycieczce do Trok 

^ośe;e podcjuiwwanj będą obiadem, a potefr 

„cza.ną kaw ą", zorganizowaną przez Izby Prze 

m ysłowo-Hanatową i RoSi.iczą oraz Syndykat 

Tfzim  imarzy W ueiistieh W e  wtorek ratio fui 
>owit* ouiecą sajuoro‘cm w dalszą drogę do He! 
amek

P n tb ie r  h l i s l r o f y  Ictuleiej 
pod Mołodeciaeni

Przebieg kaliatroiy M n H )to l»« ej pod Moło- 
decznenz był następujący: W  diiiu 16 bm. z 
tolataka na Porubanku w  W iln ie wystartował 
samolot wojskowy, prowadzony p r w j pilota 
plut. W —imana iz o osrrw ito itm  ppor. HndowI 
ezem.1V rbw  li gdy samolot znajdował się w  po 
o liiu  Molodeczna motor dozna! defektu 1 dlntr 
Ko plut. tt jnm , usiłował lądowań na polu. 
Pod cza, lądowania samolot w y w ió d ł się pedwo  
ziem do góry. Jak obcenir stwierdzano, piat 
W Ljnan  został dość poważnie kontuzjowany w 
| k « ę  i  przwjr bok

Praca zmienia
Poipulai ny w W iiłn ie ,M iszka Gt ek“ postać 

”n erako  znana z ppisów różnych  h istory j kryzni 
-nałnycb i p rocesów  sądowych, w zią ł rozLr-at z 
dotycbctaeow ym  trybem  życia i ostatnio pracu 
je... jako  nadzorca przy m od łach  regu lacyjnych  
na u licy  Legiono-wej. P racu je  bardzo sumiennie 
i  trzym a w  karbach robotn ik  o  w. k tó rzy  po słu 
chają tepie], ni-żmy scuchal: m igistrack iego nad
-ŁOTCt

Kie"owr..crwo robot jest zadow olone z pracy 
MSazk i UreŁa.

Pociąg najechał di farmankę
17 bm o  pod* 19,26 r a  przejeździć nie

strzeżonym pod Papami, na km. 564, pociąg 
jpolpieszny nr. 705 najechał na furmankę. Bo
lesław Łapiński, lal 6ó, emeryt kob-jowy, rum. 
w  Łapach pe/.y ul. 11 Listopad i nr. 10, doznał 
-ogólnego potłuczenia.

Przyczynił wypaoku była wiasna nieost
rożność.

TEATR NA POHULANCE
; Dziś o g. 8.15 wlecz.

0 P-iĘC MINUT ZAPÓŻNO
Ceny zwyczajna 

r r m n n n n w r

Sobota

19
W rz e s ia A

DztSi Januarego B. 

Jutro: Eustachego b. M,

W schód Siońca 

Zachód sronca -

K O M F O R TO W O  U R ZĄ D ZO N Y

Hotel S t. G E 0 R G E S
W WILNIE

apartamenty, łazienki, telefony w pokojach  

Ceriy bardzo przystępne

PR ZY B Y L I DO  W IL N A :

—  I>o noteiu GEORGES-a: Buczowska L eo  
narda z W a T s z a w y ;  F lo rk ow sk i Czesław  7 Kon 
stantynow a; dr. T yszka  A leksander z W  w y ; 
Kosm aczew ski Józe f n ctarjuśz ze Stołpcuw; 
Żyliński C łiordas z W  w y ; Za jączkow sk i W ito ld  
z W arsza w y ; D ziew anow sk i Jan z W -w y ; Cza 
p lick i S lefan , p rzem ysłow iec  z K atow ic, B riih i 
Erich  z Berlina; Bandrow ska-Turska Ewa, ar 
tyslua z W arszaw y7; B łoński A d o lf z W -w y ; 
Rom anow ski Zygm unt z W o łk ow ysk a ; C h o jn o '1 
ski P io tr  z  Grodna

HOTEL EUROPEJSKI
Pierwszorzędny. —  Ceny przystępne 
Telefony w pokojach. W inda osobowa

Powitanie ułanów w Postawach
16 bm. p ow raca ł do  Postaw  z  m anew rów  

pu łk  ułanów. Rzucc-ne w fo rm ie  o d ezw y  przez 
oddzia ł Po lsa iego  B ia łego  K rzyża  hasło p ow iła  
liia  p rzez m icjLCową ludność pow racającego  
w oiska , zm ien iło  się w sam orzutną i spoina 
n iczną ow ację . Już przed  połudn iem  uPce 
aniasha i dom y udekorow ano flagam i o barw ach 
n arod ow ych  i pułków a koło- gmachu Starost 
w a w zn ies iono  trium falną hram e

O godz. 16-ej poczęły  się grom adzić  rzesz* 
ludności oraz m łodz ież  szkolna, tw orząc wzdłuż 
u lic  szpalery P rzy  bram ie za ję li m iejsca przed  
staw icie lc  w ładz i delegacje, przyfczem p o 
w szed n ią  uw agę zw racała  delegac ja  w łościań 
ska w  regionalnych  strojach trzym a jąca  na ta 

•cy c lileb  i  sol.
W k ró tce  ukarały się p rop o  czyk i ułańskie 

Na cze le  jech a ł d-ca pułku Gdy zb liży ł się do

bram y i  za trzym ał konia, w ystąp ił w ójt gm iny 
postaw skie j D ługowski i im ien iem  zgrom adzo  
nej ludności w ygłosił p ow ita lne  przem ów ien ie, 
w znoszące ok rzyk  na cześć naczelnego w odza 
gen. “śm igłego Rydza, a następnie na cześć ptlt 
ku. Rów nocześn ie w ręczono pu łkow n ikow i w ią 
zanki kw iatów . P rze ji żdża jące  odd zia ły  w o jsk  
zgrom adzona publiczność i m łodzież obrzuciła  
K w iatam i wznosząc okrzyk i.

P o  d e filad z ie  m ie jscow e społeczeństwo p o 
de jm ow ało  podw ieczork iem  w K lubie U rzęd 
n iczym  o fic e ró w  pntku. D owódca pułku w 
szczerych  i gc.Tącycli słowach d ziękow a ł za 
p rzy jęc ie , jak ie  ludność zgotow ała  powTaea 
jąeem u z m anew rów  wojsku.

D la żo łn ierzy  zostanie w na jb liższą  n ied zie 
lę urządzona zabawa lud<r. a o raz przedsta
w ien ie.

Tłum atakuje policjantów
Porachunki na odpuście. Zabity wieśniak. Epilog w sądzie
Sąd okręgowy -w Nowogródku Toapoznał

sąprasyę cśm iu  w ieśniaków  z gm iny lubezańskieą, 
paw . now-ogrudzkiego oskarżonych  o  ndzio? w  
zb iegow isku k tó re  -występowało czyni-ue prze- 

■ciwkc polic ji.
Za jście  w yda rzs ło  się w dniu 15 kw ietn ia rb 

na odpuście we wsi Zagórz ■ Sienieńakic Rozpo 
częły się porachunKami: nsobistemi m łodzieży
w ie jske j Cześć ndodzeży, ucbooząca za skomu 
n izow aną, korzysta jąc  z rozgard jaszu  kierma 
s/owego chciała w y w rzeć  zemstę na braciach 
M yczko których w oko licy uw ażano za kon fi 
dentów poSicji.

Bracia zw róc ili się z prośbą o  obronę do 
dw-óch znajdu jących  się oa  targu dc lic pudów

i w skazali jednego z napastn ików  A re s z tó w ’ no 
go. 'W tedy tłum m łod tieży w ie jsk ie j o toczy ł po 
liicjantów i z ok rzyk iem  „tow arzysz*' n ie dajcie 
ich aresztow ać" zaczął nacierać na p o lic ian tów

P o lic jan c i musieli zw oln ić aresztow anego i 
w yco fa li się z rynku do  dom u sołtysa. T łum  oto 
czył (łom  Posypa ły  się kam ienie. Okna zostały 
wyb ite,dach  podziu raw iony Ktoś krzyknął, że 
trzeba dom  jzodpaiiić. Polic janci, m e m ając in 
nego wyjścia, zaczęli strzelać do tłumu, zabija  
jąc jednego z mu szlkańoów pob lisk ie j wsi.

P rzew ód  sądowy n ie dostarczył dow odów  
w .ny oskarżonych. P raw ie  każdy z nich m iał 
alibi Tylllko A leksy K oladziuk  poprzedn io  już 
karany nos4ał Okazany na 3 lata w ięzien ia

A D  JO

•godi a m, 59 

godz 5 m 27

S^aatrzażanla Zakłada Mataartłajf.t U 8. B
- Wótńa .■ aaia '8.IX. 193T, r

Ciśnienie 774
Tempena iuira średnia +  12 

TemjK-ralura najwyiżisza -f- 18 

Temperatura najintżisza 4  7 
Opady —

Cisza

'leawl. car.: spadjk , pot.m  lekki wzrost 

Uwagi: pogodnie.

DYŻURY APTEti. ”
1) S okołow sk iego  —  Tyzenhattzow ska, 2) 

M aukow icza —  róg  P iłsudsk iego i N ow ogródz 
k iej, 3) Jundziłła —  M ick iew icza  33, 4) Narbuta
— św. Jańska, 5) T u rg ie la  i p rzedm iejsk ich  —  
N .em iccka 15.

OSOBISTE
—  VV7 j .v,ŚD DVB, J 'KP . W  pątok 18 bm. 

w y joc lia ł do W arszaw  y i K rakow a w  sprawach 
siużbow ych  dyrek tor K ole i Państw o,rych  w 
V  iln ie inż. W ac ła w  Głazek. Pow ró t dyrektora 
mż. G łazka do  Willhn nastąpi w e w torek 22 
om  Agendam i DyTukcji w  zastępstwie k ieru je 
in-ż. Juljnsz N arkow icz

M IE J S K a .

—  K TO  B A D Z IE  D Z IE R Ż A W IŁ  K U R W A  
N1SZKI? Uniwersytet tefana Batorego, k tóry 
od  12 lat d zierżaw i m ajątek  m iejski Kuprjanisz 
ki, ostatnio zam ierzał zrezygn ow ać z d zierżaw y 
■Sprawa ta raziwiażaina b y ła  na ostatni posiedze-

I niu magistratu. Podczas iposiułzenia w yłon iła

! się jednak ponow n ie m ożliw ość objęcia przez 
Un iw ersytet dzierżaw y. W  rezu ltacie obrad kwe 
slja  d zierżaw y Kuiprjaniczek pozosrała otwarta, 
gdyż ostateczna docy-rja na posiedzeniu nie za 
padła.

SPR A W Y  SZK O LN E
—  LIC E U M  H A N D L O W E  W IE C Z O R O W F  

D L A  D O RO SŁYCH . W arunki p rzy jęc ia : 6 klas 
g im nazjum  lub zakład rów norzędny. Zapisy do 
dnia I październ ika rb. p rzy jm u je  Sekretarjat 
Instytutu N au t H and low o - Gospodarczych w 
W iilnie, Ul. M ick iew icza  18 codziennie oa  godz 
13— 15 i od i7 — 19.

- S IIE L L L Y S  1 N S T IT U T F . M ick iew icza 4 
cuskit, n iem ieckie p r z ,  jm u je  kancełarjn codzien 
m. 12 H p iętro. Zapisy na kursa aingieiłskie. fran 
nie od  11— 13 i od  6-—8 w iecz.

W p is  5 zł. 50 g i CZESNE  8 złotych  m iesięcz 
n ie. U rzędn icy pańsiiworwi 5 zł. 50 gr BEZ W1PI 
ST’ S iypeudjum  do Londynu o trzym u ją  słudon 
ci składający egzam ina CELUJĄCO.

RZEM IEŚLNICZA
— CECH F O T O C R A IO W  ZO STAŁ 7 I.1K W I 

DOW iANY. O negdaj w  Izb ic  R zem ieśln iczej od  
byiło się zebranie fry z je ró w  i fotografów  w  spra 
w ie nowych  statutów. F ry z je rzy  uchw alili now y 
statut i dzięk i zapisaniu się wszystkich obec 
nych pow iekszj-łi ‘ czibf jego  członków  do w y 
niagauego m :nim um  Fot- g ra fow ie  na.tomiasi po 
dłuższej dyskusji doszli do wniosku, że rzem io 
s io  ich odniesie w iększą korzyść, je że li cech 
będzie z likw idow any , a wzam lan zostanie uttwo 
r z m a  sekcja fo to g ra fó w  przy zw iązku Rzem ieśt 
nikow Chrzęścijan

Na zebraniu tym  rozpatryw ano rów n ież spra 
w ę  p rzy jęc ia  nowych  term inatorów . Fotogru fo  
w ie  zgłosili zapotrzebowani i e na 7 terminatorów- 
—  fry z je rz y  zaś na —  30. Pośredn ictw o zaw odo 
we przv Izb ie  R zem ieśln iczej ma dostarczyć kan 
dvdatów .

2 -L E T N I KURS C E R A M IK I Izba Rzem ieśl 
u i cza opracow u je  obecnie p ro jek t zorgan izow a 
nia 2— lletniegn kursu ceram ik i na W ileń szc zy f

r d ż n i i

—  P O LS K IE  T O  W A R Z  i S T W O  T A T O Z A Ń - 
SK IE  O R G AN IZU JE  w yciecrkc do  K rakow a dn 
23— 26 hm. Zapisy i in fo rm ac je  w polłskiem biu 
rze podróży  „O rb is "  M ick iew icza 20, tel. 13-13.

— Aut°bus> na cm entarz żydow sk i w dn. 
20.1X. 36 r. od  godz. 6-ej rano, 21, 22, 23 i 24, 
i\  36 r. od  godz. 7-ej rano i w  dniu 25 IX  
36 r. od godz. 6-ej rano będą uruchom ione 
autobusy na cm entarz żydow sk i od  Raiusza.

Cena b iletu na cmentarz, od  Ratusza, poczty 
i K ró lew sk ie j —  20 gr. Od mostu Zarzecznego 
K rzyża  i Rynku —  15 gr.

B ilety  z , iT zes .adan iem  m ożna nabywuć na 
w szys tk ich  l in iach .

Częstotliwość autobusów za leżeć będzie  od  
frekw en cji.

MUZYKIRutynowany 
k Ił ■ YCIEL 

udziela lekcy) GRY NA FORTEPIANIE
— Ceny przvstępne, —  

ul. Jagiellońska 8 m 2?, godz 4— 6 pp.

Ra wileńskim bruku
U C IE K IN IE R ZY

r«i policji wpłynęło zameldowanie o  ucleez 
te 3 chłopców z zakładu o. o. Saleziiuiów przy 
dl. Stefańskiej 37.

Policja wszczęta poszukiwania I już następ 
nego dnia zatrzymała zbiegów na dworcu wl 
leńskim Chłopcy szykowali się do podróży.

Nnris/ic pod eskortą policji powrócili zbie
gowie do opiekuńczego zakłodu. (ej.

WILNO.
SOBOTA, dnia 19 w-rzelma 1936 r.

6,30: P ie i j ;  6,33 Giontnasły ka; 6,50: M u zy k i ; 
7 20: Dziennik p o r  ; 7,30; Prograjn  dz.. 7 ,3 i: 
G iełda rolni., 7,40; Na dzień  dubry; 8,00 nudy 
c ja  d la  szkół; 8,10: P rzerw a 11,30. Audycja d l 
szkół; 11,57; Czas, 12,00: H ejna ł; 12,03’ Przeg 
iąd  p rasy ro ln icze j; 12,13: DnenaiiK po łu ia .- 
12,23. K on cert; 13,10: C hw ilka gospod. dom ; 
13,15: h on cert życzeń ; 14,30. M uzyka lek ici ’ 
popularna; 15,30• Odcimeik p ow ieśc iow y ; 15,38 
Życic kulturalne; 15,43; Z rynku p rasy i ru d . 
s tatków ; 15,45; Rouiantyczność nad SwRt zią —  
audycja d la dzieci starszych w- opr. W an dy Do 
baczcw skie j; 16,00; Uroczyste o tw arc ie  now ej 
Rozgłośni w e  Lw ow ie ; 16,45: S to lice  pafistw  Bał 
tyku 17,00: K oncert z ok. święta k o le ja rza  poi 
skiego; 17,50: Pogadanka: 18,00: Przegląiu litew
ski; 18,10: W yc ied zka  w p<4 idni jrwe nn.ohce 
W iln a , aud. dla wszystkich w  oprać. W iadysfa  
wa A rcm o w ic za . 18,40: Koncert rekk; 18,50: Po  
gadanka aktualna, 19,00: Koncert; 20.15: Awidy 
cja d la  P o laków  zagr.; 20,45: D zienn ik  w iecz.; 
20,55: Pogadanką akt , 21 00- Koncert reprezen  
tacy jny  Roz. L w o w sk ie j; 22,00 W iad sportowe 
22,15: K oncert; 22,55; Ostatnie w iadom ości 
23,00: M uzyka taneczna;

N IE D Z IE L A , dnia 20 w rześn ia 1936 r.
8,00: Czas i p ieśń; 8.03: A u dycja  d la  w s i; 

o, 15: Dzienn ik  £or .; 8,55- P rogram  dz ; 9,04 
M uzyka; 9,40: Chór im, N ow ow ie jsk iego ; 10,00- 
Transm  z uroczystości 50-iecia Zakładu im 
św. Józe fa  w  C liy row ie , 11,45: Życie  kultura! 
ne; 11,57: Czas; 12,00; lle jn a t; 12,03: Koncert 
W  p rzerw ie : F ragm ent p ow ieśc iow y , 14,30:
„W a lk a  o  len ", audycja  d ia wszystkich, w opra 
cow aniu  W ac ła w a  Za lesk iego , 15,00: M uzyka . 
15.15. Koncert rekk 15,30: Transm . dożyn ek  
z L od z i; 16.00: S w ojsk ie  n ie lod je ; 17,00. Kon  
pres m «zv k i kościelnej; 18,00 1000 taktów  mu
zyk i; 19,00 Słuchow isko .W ie lka  w ygran a ". 
Ję.żp; D. c. 1000 taktów  m uzyk i; 20 20: Go czy 
tac?; 20,35: P rzeg ląd  potit.; 20.45: D zienn ik  
w iecz.; 20,55— 21,00: P rze rw a , 21,00: P ierw szy  
Kon'jert m iędzyKontynetalny Transm . z N ow ego 
Yorku ; 21,30: Na wesołej lw ow sk ie j fa li; 22 00. 
Transm . zaw odów  lekkoatletycznych  Polska—  
W ęg ry— B elg ja ; 22 10' W iad . sportow e; 22,20 
K oncert solistów 22 55— 23.00. Ostatnie w iad .

T E A T R  I M U Z Y K A
TEATR  M IEJSKI N A  P O H U LA N C E

—  D zis ia j w sobotę w ieczorem  (o godz 8,15) 
po jedn odn iow e j p rze rw ie  w raca na repertuar 
ciesząca się w it& U n  sukcesem, św ietna kom ę 
lia F. Gandery „O  PIĘĆ  M IN U T  ZA PÓŹNO**.

—  Jutro w  n iedzie le* popołudniu (o godz 
4,15) po cenach propagandowych pow tórzen ie  
n astro jow e j sztuki gen ialnego dram aturga Hen 
ryka Ibsena „U P IO R Y**.

—  Nowa premiera Teatru M iejsk iego . W  po 
łow je  p rzyszłego  tygodn ia, dana będzie  jeszcxr 
jedua prem iera, która zakończy stary sezon

j teatru. Notwą piręm jerą będzie znakom ita ko- 
m edja p. t. „S T A R T  \VTNO“ .

—• Zn iżk i w T ea trze  M iejskim  na Pohulance  
D yrekcja  Teatru  n in iejszem  poda ję  do w iado 
m ości osób  za in teresow anych , iż  jak  w  latadk 
ubiegłych tak i w  okres ie  n ow ego  sezonu 
teatralnego bęcia udzielane zn iżk i dla zw iązków  
i stow-arzyszeń 25%  t d la  wojska 33%.

TEATR M U ZY C ZN Y  „LU T N IA ".
—  Otwarcie sezonu zimowego w  Teatrze 

„ L U T N IA " .  Dziś T ea tr  „ L U T M A "  wznawia 
swą działalność 'w s taw ien iem  p ięknej o p e re t
ki Straussa „T E R E S IN A ", d o  k tóre j p rzygoto  
wan ia trw a ły  k ilka t- godni W  rolach głów nych  
w ystąp ią : Z U Z A N N A  K A R IN  A O W ID Z K A , 
M [ A R T ( AVNA. M W YW R ZKO YYICZ. K 
W Y R W It .Z  W IL I  1RO W SKI, Z C H O R ZE W S K l.
J C IE S IE L S K I, M. P L E W IŃ S K I.  S. B R U S IK IE -

I( 7 W  ro li Napoleona wystąp i M. T A T K Z A N  
SK1, jednocześn ie reżyser te j opere tk i O peref 
kę urozm aica ją  liczne balety i ew olucje.

—  Popołu dn iów ka n iedzie lna w X E :T N I“ . 
JulTO grana będzie o  g. 4 pp. nowość reper 
tiiarti teatru „ L U T N IA "  .T E R E S IN A " O. 
Straussa w  obsadzie p rem jerow ej.

—  Balet P A R N E L L A  w  .L U T N I". W e  w to 
rek  22, środę 23 i czw artek  24 bm. odbędą się 
występy znakom itego  zespołu ba letow ego  pAR- 
\ E I.I  A

T E A T R  „ N O W O Ś C I " .
Dzis t 9 IX  r. b. i  ju tro  (n iedziela J0.1X 

r. b.) jeszcze dw a dni p. 1 .Jśarozela  sm lecn o "
Codzienn e dw a przedstow ien ia  o  Rodl 

6.30 i 9.15.

—  TEATR  MIEJSKI Z  W ILN  V —  gra dziś 
I9 .IX  w W klejce doskonałą kom odzie w  3-ch 
aktach. G. Farzana, „D A R  P O R A N K A " z L i i i  
Z ie lińską i W . Sciborem  w ro lach  głównych.



I N F O R M A T O R
M A N U F A K T U R A  

i  S U K N O
F U T R A G A L A f I T E R J A E l  E K T R O - T E C H N .  

i  R A D J O
K S I Ę G A R N I E O P T Y K A

FABRYKA SUKNA

A. R A P A P O i lT  \ S -w łe  S.A
Od di, W ;lno, Niemiecka 2S,

>1. M A Ć K O W IA K  
i T . R O M A Ń C Z U K

Wilno, ul. V, ielitH 47

HURTOWY SKŁAD FOK 

„ L A  F O U « R L R E “
Wibio Wielka 56, tel 2J-JH

Z O F J A  J A N K O W S K A
Wilno, ul. Wielka 15

-  D . W A J M a N
Wilno, ul. Trocką 17, tel. 7-81

J Ó Z E I  Z A W a D Z K I
Wilno. Camk jw a 22, tel. C60

L  I W A S Z K I E W I C Z  *
W ;łno, Wirróaka 25f tel. 16-d^

S. F i N
Wilno, Niemiecka 20, tel. ,138 

Egz. od roku 1910

k R. I R L I C Z K A
Wilno. Zamkowa 9, tel 648

L . K A C E W
Wihto, Stefańska 8, tel. 11-02

^ A L ł  A ^
WBlo , Wie'ka 16

-O P T Y K  R JU B IN *  
Dominikańska 17, tel. Hl^g

mb O N -1  O N
Wilno, Wielka 2!

E S B R O C K  - R A D J O
W  o , Miek ewicza 23 teł 18-06 D . iV a K E R

W ilm , Wielka 38, tel. 13-36
F R Y Z J E R N I E

^ B Ł A W A T  P O L ś K I “
Wilco, Wielka 28, lei. 15 02

Jl. K A L E L U S Z N 1 K
Wiłno Ni-ent techa 29ł

Istnieje od roku 1887.

J A N  I R L I C Z K A
ni. Wielka 11 .ekż 19-69

J S  L  F  A “
HERMAN SZUR i S-aa 

Wilno, Niemiecka 3, tel. 1111.

SALONY DAMSKIE I MI;SKIB 

„ T R I O *
Wilno, Mackiewicza 29, lei. 1B-7T

„ K U L T U R * * -
Wiłnc, ul. Ti-ockt 3.

NZ. K H E M U K
Wihm, ul. Nittniecka 27, teJ. SjS HURTOWY SKŁAD FUTER

C H . Ś W IR S K I
Niemiecka 37, róg Rudn. *el.826

M A R IA  K O S I N O W A
Wilno, Mickiewicza 11 a

C A I J I .  N O  Z
W int Nienrecka 19. tel 690ł W Ł Ó C Z K I — \fc EŁNY

1 ROBOTY RĘCZNE

B U D O W L A N E H a t .  p i ś m i e n n e

W *vRSZAW,x(. i ĆRYTJcnZY  
W A C Ł A W  I .JO Z E F  

Witno, Wdeńska 42, tel. 20-9#
„ S U K N  O P 0 L * *

Wr .no, Wi ‘łka 2tł (w podwJ Farbow f u t e r J. L E W I N
Wilno, Zawalna 37, teł. 9-74 W ł  B O R K O W S K I

Wilno, Mickiewicza 6( tel. 372„ S O F H IR “
Wuenska 15

OBUWIE i KALOSZE
Si*. J an k ie lcw lc z  i S -w i«

Wilaio, Rudnicka j3, tel. 14-90

J A N  P A W L A K
S-1.0 Jaóaka 6. Lrtn. od 192A r. C II .  L E W

Wilno Zawalna 31, tek 887J
Kaflarnia w Jaszunach

&t. . J U A M D A S
Nieu. ecka 37

M . R O D Z I E W I C Z
Wilna, ul. Wielka 9, tel. 625

T i F L T  A *
Wilno, ul. Ruomcaa 6.

W A C Ł A W  N O W I C K I
Wilno, Wielka 30

Bielskie Składy Frbr. Sukna 
H E N R Y K  N O Ż Y C E

Wiino, Niemiecka 5

GOL UbRANIA
„ T A N I O P O L ”

Wiloe, Wielka 15.
KAPELUSZE

„ I .  I H N A T O W I C Z
Wilno, Zawalna 30 „ E L E O N O R A *

Wilno, ul. S-to Jaósk, 1
ZE6ARK«. SREDkO, 
ZŁOTO i BRYLANTY

POLaJtl DOM ODZIEŻOWY  

W l.  W .  K O Ń C Z Y
W uoo, Wielka 21, tel. 22-»6

J. K  A P E L I  T SZN IK
Wilno Niemiecka 29 »

Istnieje od roku 1887,

UtlsUlAfi 1 N A-rZii^lżŁiA

J O Z E F  S Z K O L N IC K I
Wilno, Wingry 21. tcl.66J NACZYNIA

L  a u iw .K i
Rudnicka 10 i NiemieJca ■ J

O . Z A Ł K I N D
Wielka 47. róg Rudnickiej 

te, 17-33
T  O D Y N IE C  wł. Malicka  

Wilno, Wielka ż9 1 
Mickiewiczs 6, łęl t.24

F0T0GRAFJE
S Z . N O Z

WUno, Niemiecka 29, tel. 10 95

p c b f  i ł M F P J A

BLACHA ZAKŁ. KRAWIECKIE
^ F O T C  - S T U D J O 4*

B-ci* SZER —  ul. Wielka MOPAŁ ocynkowana , ^^malowana
T-wo METALURGICZNE

B-cij. CZERNIAK j S-ka 
Witno5 BarvłŁańsL_ 6, teł 273.

SZ. i J. KUNIN
Wilno, Zawalna 24-1, tel. 16 85

WL DEl LL  Spadkobiercy
Sipdtka komandytowa 

Biuro: J ig ... 'mska 3-6, teł 811. 
Skłaoy i własną bocznica- 

Kijo-wrka 8; tel. 999

" C a l  j r l C n J f l

i KOSMETYKA SALONY mód
ŻELAZO* GWOŹDZIE, 

RURY RESTAURACJE
FABkYKA p e r fu m , kosm et. 

„COSTA“
Wilno, Miloskrna 6 Telef. 19-69

L CHELFM S t-y
Wilno, Konska 16, tel 2-91

W. STAWSKA 
Włlnc, Wjieńsaa 32.

D 'H  Br. CHOLEM
Kwiatowa 5; tel. 353, 1/-94 239

„ c s T o i m -
Mckiewieze 9.

W
K o io s a in f i  p o w o d z e n ie .  

P o c z ą t e k  s e a n s ó w  o  2-e j.

Film -Fenom tn z

Pań MCJNI PASTEUR P .ę k i i y

nadprogram'.
K b i b r o w y

d o d b t e k

i najnowsze 
aktualiaw roli tytułowej

PocząteK seansów punktualnie: 2— 4— 6— 8— 10.15. Uprasza sie o przybycie na wcześniejszo seanse.

Przedstawiam się jako no v y

d rSćO pTKER Ą
b u d jń .  c z e k o la d o w o  'ś m ie t a n k o  w y

Zastępca: ,,R< prezentanł1* W ilno, W ielka M
Nit-zrOwnana kS-ą-Uka z przepisanii Dra A 

Oelkera p. t- Dobi i goupodyui .piecze, sama1' 
j e *  do uaibycia we w-s^y-stkich sklepach kolo- 
njaunych, księgarniach i u naszego zastępcy. 
Ceua 50 groszy.

N r  akr: 559/36.

O bw ieszcze nia
O LłC YTAC JI RUCHOM OŚCI.

K o m o rn A  Sądu G rodzk iego w  M ofid eczn ic  
Leon Bielak, m ający kanceU cję w Woifo-ikczmie, 
ul. Starościńska Nr. 6, na podstaw ie k p c po 
da je do .pob ieżne j w iadom ości, że. dnia 2 paź
dziern ika  1936 r. o srodz. 15 w maj. ,M:t!e Hrtmi 
c ze  gm. k raśn ie  n. Uszą od licd zie  się pierwsza 
IŁcyitaeja ruchomości, nailużącyeh do, Oskara Swi 
dy sk/ladającyi h s: ' z koniczyny n iem lóeoncj 
16,000 k t e  siana SOOO k 'g  i żyta w słom ie 100 
to p .  oszacow anych  na łączną suimę zł. 3000 

Ruchomości m ożna osiada li w dniu lścyta 
c jś w  m iejscu i czasi-e w y że j oznaczonyan.

Dnia 15. IX. 1936 r.
Kom orn ik  L. B Il.L A k

Najaktualniejszy film doby obecnej SZfflMDF\R tyiuł. oryg

BANDERA
LUDZIE BEZ JUTRA. —  ANNA i ELLA, JEAN GAblK

W tych dniach w kinie t > * E E . M O S

S y l w i i  $ 8 £ * \ I Y

j Pantofle gimnastyczne, 
treningowe, sąorton/ei 
'JB Ł lk lE  szkolne, spor- 

; M>>e, p-.nlofle ranrt-e 
! noleca wytwórnia
i W . N o w ick a

■kil :o , W ielxa  30

i W y c i j o w m i y a i
j i rteli ten-na do dwulet- 
j i-ieao ctziecka poszuki
wana, W ym agane świa
dectw*, lekom en n a ie . 

Jagiellońska 16— 3

HELIOS I Całe Wilno 
m ó w i  o

Łt,“̂ *.,BUSKSK W  -cien iu  s a m o M e i  s o s n y
Reż. Henry H&tnaway — twórcy „Bengalt". Film wykon, felkowłc w kolorach naturalnych  

Filrr;, o Którym dłuąo mówić bęoą. —  Nad program : MKTŁlffLJn. Początek o godz. 4-tj

l o u  o i f  i
(dawn Pewja z ul.

O sbob irm sk ie j) 
u l.  L u d w is a r s k a  4

BALK O N 2b gr. Dnii WI£i.Kfl REWJfl SZLAGIERÓW p. t

K A R U Z E L A  ŚMIECHU
Udział biorą ulubieńcy całej Polski- Mela Grabowska, Irena rlużyf s-a, 

■ troi Hanusi, Stefan Laskowski, Włodz. Boruilski, baiet Ootrowskieso z Topolnkką i Miszczykiem  

piękne kostjumy i wyśmienita oprawo dekorecyma. Codziennie seanse o gc dz. j  30 i 915

SWIATO^IDJ w;;iaa Ina Benita, E. Bono i Fertner
JAŚNIE PAN SZOFER

P o t r z e o n y
cnlopak do nauk foto
graf czne; od lat 16 do 
18 z uKonczoną sznotą 
BrL Fot. Leonard S e -  
muszko, Wilno, W ielka  

41 teł. 633

w arcyw er . 
p o lsk im

f-innie p. i.

Kto chce
umieścić dziecko .aa
mieszkań e / jt-Tyma- 
niem. set dna op.eko, 
a na żądan-e z tekcią 
muzyki, n ic d ^ g o  —
niech się zgb.i.M a o
mieszkania nauc tc.el 
ki emeryt., ulic Siera

kowskiego 25— 7

l-OKTOM Ml T».

J. PI0TRdW>a- 
JURCZENK0W A
0'dy.tafor Szpit kawior

Cbo-oby skórne, 
werer/czne ko -tece 

W!iań«>u 34, te: 1S-6«
Frzy^muje od  5— 7 w.

U lM f lU l

ZELD0WICZ
Chor. skorno. w erteryci 
ne narządów  m oczow. 

p  o w  r 6 c I ł  
od g. 9— ^  _V -e  

OO STO S

Z d ( i o # ! C 7 ! J » a
Chore bv kobiece, skór-  

wen«.'v<rżna n »rzą— 
s o *  iT iuccoK»ca 

od godz f i — i  • 1 —  ? » -  
ał. W itce.** i m ,  < 

rei. 2-77

Nad program. HTRhKCdE DŹW IĘKOW E

OCfeSISMC) P I O T R U Ś t lPrzeD ojowa 
kom ed ia
m uzyczna 9 9

W roli gł. najweselsza trzpiotka ekranu §  r t M / l d S Z k e n  i i / t f o ł -
Naci program: 1 -ODrfTKl DŹW IĘKOW E. Początek seansów codziennie o godz. 4 pp

t Dci?IHi ziem
o obszatze 2576 rr , 

14456 m. i 3265 m. nrzy 
j ul. Senstorsk ej i Bys- 
I rzyck ej, tamo su do 
spi/edania. W iąoom oiż  
Bntokol, Sena’oisxa 9 
nt 1 lub Brnk rtntokol

O w o c ó w  u r o d z a j  zap ew n isz  n a  p r z y s z ło ś ć  n a  

k t a d i i j ą c  te ra z  n a  d r z e w a  o w o c o w e

OPASK I L U P O W E .
do nabycia:

Ogrodnictwo W WELER
W IL N O , S AD O W A 8. T L L L F O N  10 57

Broń swój sad przed szkodnikami,
zamów już tep 1 opaski.

Centrala Zaopatrzeń  O grodniczych
Wilno. Zawalna 28, —  wl. J. KRY •* KO 

le i 21 48. —  Porady fachowe b“ płatnie
Sprzedoż drzewek owocowych

DOM osobmak
murowany z ogrodem  

w dobiym  punkcie 
Szczeióty w Redakcji 
Kurjcra W lleńsk.egc

Sztz^nfąira
„Setery Irlandzkie* 

do sprzedania 
i ul. Jagiellońska 8 22

4 K L U E K W A  
«  a  r j a

Lakneruwa
P r z y .m u j e  o o  9  r . ao 1 w „  
uh 1 laslbsklaga 5 —  lp
róg Ofiarnej ( od. Sgdu)

D O M E K
murowany i 24(X! sąż.- 
ziemi —  do sprzedania  
lub wydzleiżawienia na 
b dogodnych warunk. 
Dowiedzieć się; ul. Ja 

giellońska 16— 9 
Biblj-ueka

Maszynistka
P O S Z U K U J E  P O S A D Y
ja k  ró w n ie ż  roo^e b y ć  
•  a f a ż o w e n t  d o  b i o . ' *  i i *  

te rm in o w ą  p iK cą . wyko** 
nu ją ró żn e  prac^* w d o 
mu p o  b . n isk ich  c e n sc łt 
L ta lt tw e  o fe r ty  d o  *d m  
,K u r je r »  W ilen A k ie-go*1 

p o d  , M s » z f n ( s t k a “

•nę ̂  ,rjp&r * A u»4P»4 » - * v s * x>vw-' 3̂,., -tr***.r*
1 1 "<-t 1 -»i * : » . i K v*- Uur ' ) « » - ! > * «  •» gu ł. lelerouy: Hedahcji 79, Adruiurułr 93, Hc.ihitor l.mzcJny przyjmuje od g. J— a ppnł. Setrei.ri redakcji przyjmuje od g. 1>

v.vy_»ini«irer,0 o u  <-d t 9‘<,— 3'/, RąŁfrizŁtż w Sedakcja nie zwraca. Dyrektor wydawnictwa przyjmuje od *. 1— 2 ppoł Ogłoszenia u  przyjmowana od gooz. S1/*- 1‘/» 1 ł — •
6s»fno nzeaowe P. b O er 60 750. Drukarnia — ul Bisk. llandurskiego 4, telefon 3-40.

Pt» «iic*sącxn»* z o d io m  ta  ■> »  uamu iub przesyłką pocr j » ą  3 z)„ z odbiorem w administr. > zŁ W  p h tat raj: ,e% l ^ j
&M'i. OóŁOSźiLN 7* »  m i  milimetr przed 'efułem - *75 gi„ m tekście 60 er- ra tettzk 30 grn krojika redakc i komunikaty — 60 gr za wiersz jednoSzp„ ogtosz. mieszkaK. —  10 gr. za »y ~ ą _  
(*• tyci ren dcąica* uy za ofjoszeoia cyfrowa i u b  daryezue 50 )(,. Dla pnsr.ukującycn pracy 60% zniżki. Układ ogłoszeń w tekście 4-ro łamowy, za tekate-n 8 mio łamowy Za treść -g * -1 

r*.'yykr .n«Je tanr* helakcjs ain oopowiada. Adunniatracja zastrzega sobie prawo zmiany terminu druku ogtoszeń i nie przyjmuje zastrzeżeń miejsca.

W r d a w n i c t w w „ k , ttrytrr tV ile ó s .k i“  S d .  i  a .  * . Brak »Zuicz“, Wiliso. ui Biak. Baadurssiego 4. tei. 3- 40. Redaktor odp. Zysmunf bablcz.


